
I N S T Y T U T  G E O L O G I C Z N Y
B I U L E T Y N  83

BUDOWA GEOLOGICZNA 
OKOLIC KLĘCZAN-PISARZOWEJ

( 2 1  tabl.)

W Y D  A W N I C T W  A G E O L O  G I C Z N E  

W A R S Z A W A  S 1 9 5 3



., - - * < - r

'*’_ - . £ ■' ,
-V ' .' --> • ; •> S ;Ą ;-r^ ;^

; '
- - • Í



I N S T Y  T U T  G E O L O G  I C Z N Y
B I U L E T Y N  85

HENRYK KOZIKOWSKI

BUDOWA GEOLOGICZNA 
OKOLIC KLĘCZAN-PISARZO WEJ

< 2 1  tabl.)

TEHPblK K03HK0BCKHR

rEO JIO rU H EC K A il c t p y k t y p a  OKPECTHOCTEH 
KJIEHHAH—nMCAPDKEBOH

(21 ra6.)

HENRYK KOZIKOWSKI

GEOLOGICAL STRUCTURE OF THE REGION 
OF KLĘCZANY—PISARZOW A

< 2 1  pl.)

w Y D À W N I C T W A  G E O L O G I C Z N E

W A R S Z A W A  1 9 5 3



R edaktor naczelny — d r S tan isław  KRAJEW SKI 
R edaktor — m gr Zbigniew  K ILIA N

Wg' PJWlOKSA 
| p  S ŁB S f ) h m
Vu W'ft ih.

Rękopis złożono w PIG  31. X II 1952 
Zatw ierdzono do d ruku  18. VI. 1953 
D yrektor I. G. prof. d r Z. S. Różycki

P.  iMo J'bO
W Y D A W N I C T W A  G E O L O G I C Z N E  — W A R S Z A W A  — 1 9 5 3

W ydanie I. N akład 1000+111. A rt. wyd. 14,7 ark. d ruk. 51+21 zał. P ap ie r druk. 
sat. kl. V. BI 70 g. O ddano do sk ładania 30. 9. 53. Podpisano do d ruku  22. 11. 53. 
D ruk ukończono w lis topadzie 53._________________________ Zam . n r  3176 - E-4-50191
GRUDZIĄDZKIE ZAKŁADY GRAFICZNE, GRUDZIĄDZ, PLAC W OLNOŚCI 5



Str.

5
11
12
13
13
14'
14
17
18
19
23
27
30
31
31
31
32
32
32
35
36
45
52
54
58
58
59
59
59
63
64
65
67
67
67
67
67
68

68
68

I

E R R A T A

Kozikowski: Budowa geologiczna okolic Klęczan-Pisarzowej

W iersz

góra dół
Je s t < Pow inno być

O kładka i  strona ty tu łow a B iuletyn 87 B iuletyn 85
3 ponieważ chociaż
2 1 0 1 1 0 0

3 tabl. VI i V III tabl. VI—V III
1  i w  innych m iejscach Hormosÿina Hormosina

19 bulloiniform ae bulloidiform is
19 np. Je s t także
17 Glogerina Globigerina

1 0  i w innych m iejscach pilu llifera pilu lifera
14 (2 ) (3)

2 1 piasków piaskowców
3 100—50 100—150.
4 (77) należy skreślić

6 VI — V III V II—V III
6 50 należy skreślić
6 95 96
5 97 96

3 96 97
4 97 98

13 98 97
poniżej w iersza 23 należy um ieścić ty tu ł: W arstw y m enilitow e

2 0 (tabl. VI) należy skreślić
17 72 71

• 4 szare czarne
2 0 (tabl. VI) należy skreślić
23 Oberga Oberc
2 0 50 37

22 po słowie: Biul. należy w staw ić cyfrę 50
1 2 T okarski A. Tokarski J.
5 i 2 D Jb

1 0  ■ ' BucTpaTjirpaipHH BHOCTpararpa(|)HH
3 AOIIOJIHHJIH gonojiHio

2 2 (53, 93, 98 . . .  . (53, 97, 98 . . .
1 MarypcKoyo MarypcKoro
6 (75) (76)

25 npegMarypcKofl riOAMarypcKOii
4 H agM arypcK oft „
2 npejtMarypcKoii >»

3—4 nanpa>KeHHaH aeirre-nb- HHTGHCHBHOCTb ACHTGJIb*
HOCTb HOCTI1

14—15 OTeruieiiHH OTueriJieHHfl
li b nepHoge HacTyruieHHsi b nepHOAe naA B iira



str.
W iersz

Jest Powinno bye
góra dół

09 9 rpyóoBCKHe rpbifioBCKiie
69 , 1 0 — - 1 2 coBpeMeHKbiH pe.rtt.ecl3 Ha coBpeMemibiii pejibecj)

MeCTHOCTIl CJI03KHJICS H3 MecTnocTH cjioKitaacb
ocuoBaHHH noanbi; Tor- Torgamnast CTpymypa"
gamnaa CTpyKtypa jih- ■ jiHTOJionwecKoil, ocno-

•' "•i: ’ L \w'r TOJioniciecKoil ochobw Bbt Ha <J)OpMlipOBKy KO-
na cjtopMupoBKy koto; TOpOll
poro

69 5 - 6 O.TAejlbHblX MaCCilBOB OTflejIbHbIX CBltT
70 2 1 pacaM TeppacaM
70 6 ona nogBęprjiacb BflaB.ait ona noAnepraacb .neHyaa-

BaHHtO HHH.
70 16 i 3po3HOH!io-AeHy;;auoi(iiuc . 3po3!iOHHo-aenyflannoH-

ropil30HTH HbtC yppBHIt
70 17 „pojibnoił Teppace” „naxoTiioft Teppace"
71 2 Boae 6 oJiee
74 1 2 regarde regarded
75 19 (79) (78)
76 4 th a t i t  its a facial th a t i t  is a facial
76 1 1 Inoceram ies Inoceram us
76 23 diagram  I—IV diagram  I—V II
77 5 ■ windows window-
79 ' 5 (plate VIII, d iagram (plate VIII, d iagram

X II and XIV) X III and XIV)

TABLICE

"Wiersz

Tablica II.

K olum na zaty tułow ana Pow inno być

W iersz oznaczony liczbą 46 — Glomospira marocąles — należy w  całości skreślić. 
W  w ierszu 77 w  kolum nie zaty tu łow anej „w -w y grybow.“ należy skreślić pionowe.

90
90
92
92 
98

1 99 
101 
102 
110 
58
93

i 59

w -w y podmag. 
w -w y grybow. 
w -w y podmag. 
w -w y grybow. 
w -w y grybow. 
w -w y grybow. 
w -w y grybow. 
w -w y grybow. 
b rekc ja  tektoniczna

zam iast Lituola  — m a być 
zam iast Turbinata  — m a być

należy k resk i pionowe skreślić 
należy dodać kresk i pionowe 

, , /
skreślić k reski pionowe

dodać kresk i pionowe 
skreślić ,, 
dodać „ „

Lituotuba  
- subturbinata



W iersz K olum na zaty tu łow ana Pow inno być

T ab lica  III.

1

35
40
62
63

Q 7 4

42 i 43 
47

eocen pstry

łł »»
W arstw y podm agurskie

łł łł
b rekcja tektoniczna

zam iast Lit 
zam iast Numrr

należy dodać k resk i pionowe
łł *» ł> łf
„ skreślić „ „

dodać k resk i pionowe 
skreślić „
dodać „ poziome z lukam i 

wola m a być Lituo tuba  
m lites  m a być Nubecularia

T ablica IV

2 1 w arstw y  grybow skie należy dodać k resk i pionowe
30 łł łt »» łł ł» »i

31 inoceram ow e i* łł .ił

33 i na
tab l. V zam iast turbinata  m a być subturbinata





i

SPIS  TREŚCI

str.
f' S t r e s z c z e n i e ............................................................................................................................................ 5

Wstęp . ......................................................................................................................................... . 5
Z h isto rii badań g e o lo g ic z n y c h ................................................................................................ " 7
Z h isto rii badań  p a leo n to lo g iczn y ch .......................................................   8

| S t r a t y g r a f i a .......................................................................................................................................... 1 0

M ikrofauna okolic K lęczan-P isarzow ej i je j znaczenie dla b ióstratygrafii 11
b) Jednostka p o d m a g u r s k a ............................................................................................ 12
a) Płaszczowina m a g u r s k a ............................................................................................ 14
c) G rupa z e w n ę trz n a ............................................................................................................... '5
W n i o s k i ................................................................................................................................. I 5

Rozwój litologiczno-facjalny ............................................................................................19
a) Płaszczowina m agurska . . .   19
b) Jednostka p o d m a g u r s k a ............................................................................................27
c) G rupa zew nętrzna  ......................................................................... 35

Problem  „Szarej k red y “ .......................................................................... 37
T ektonika .    39

S tre fa  okien t e k t o n i c z n y c h ............................................................................................ 4 0

Północna s tre fa  s y n k l i n a l n a ............................................................................................ 4 3

S tre fa  p o ł u d n i o w a .............................................................................................................. 4 3

T ektonika przedpola płaszczowiny m a g u r s k i e j ..................................... . 47
Ogólne w nioski t e k t o n i c z n e ..................................................................................................... 4 3

U kształtow anie pow ierzchni i u tw ory  c z w a rto rzęd o w e ....................................................... 52
Z a k o ń c z e n ie .......................................................................................................................................... 55

j L i t e r a t u r a ...........................................................................................................................................58
PE3IOME . . .    . . .  61
SUMMARY 72





Pamięci
prof. dr W ojciecha Rogali 
prace tę poświęca

A u t o r

S t r e s z c z e n i e

A utor om awia geologię re jonu  położonego na wschód od Lim anow ej. W skład 
budow y geologicznej okolic K lęczan — Pisarzow ej w chodzą trzy  jednostk i tek to ­
niczne określone przez au to ra  nazw ą s tru k tu r  spiętrzonych.

1) G rupa ¡zewnętrzna reprezen tow ana przez w arstw y  m enilitow e (eocen), w arstw y 
krośnieńskie (oligocen) oraz „kredę kurow ską“.

2) Jednostka podm agurska, w k tó rej skład wchodzą: w arstw y k lęczańsk ie 1 

(paleocen), podgrybow skie (eocen), grybow skie (eocen) o raz krośnieńskie (oligocen), 
nieco odm ienne od typowych, uw ażane daw niej za szarą kredę.

3) Płaszczowina m agurska, sk ładająca się z w ąrstw  inoceram ow ych w raz z tzw. 
w arstw am i kan ińsk im i (górna k reda — paleocen), „eocenu“ pstrego 2  z (paleocen — 
eocen), w arstw  podm agurskich (eocen) i w arstw  m agurskich  (eocen).

W ydzielenie jednostk i podm agurskiej, ukazującej, się w  oknie tektonicznym  
spod płaszczowiny m agurskiej, uzasadnia au to r różnicam i w  w ykszta łcen iu  litolo- 
giczno-facjalnym  oraz badaniam i m ikropaleontologicznym i. Te osta tn ie  zadecydo­
w ały o eoceńskim  w ieku w arstw  grybow skich uw ażanych dotąd za kredow e.

W konsekw encji tego au to r w idzi jednostkę podm agurską także i w  innych 
okolicach, w  których  w ystępuje tzw. „szara k red a“ i w arstw y grybowskie, a więc 
w okolicach G rybow a, Ropy i U jścia Gorlickiego. Nie w ypow iada się natom iast co 
do okolic Św iątkow ej oraz M szany Dolnej, w ysnuw ając jedynie co do nich pewne 
przypuszczenia.

U tw orzenie się okna tektonicznego M ordarki — M arcinkow ice zostało u w aru n ­
kow ane w pływ em  podłoża, a w ięc fliszu grupy  zew nętrznej.

Ponadto, dosyć pobieżnie, omówiono m orfologię zbadanego te renu  oraz utw ory 
czwartorzędowe.

W STĘP

W lecie 1944 r. w ykonałem  szkic geologiczny Pisarzow ej. W listopadzie 
tego samego roku współpracow ałem  na teren ie  Klęczan z prof. d r H. S w  i- 
d z i ń  s k  i m. R ezultatem  w spólnych badań była „M apa geologiczna Klę­
czan". Dziś, po uzyskaniu nowszych danych z obszaru znacznie większego, 
m oja in te rp re tac ja  tej m apy odbiega od ówczesnej.

1 W arstw y klęczańskie, po raz pierwszy odkry te w  K lęczanach przez H. S w i d z i ń - 
s k i e g o  i H.  K o z i k o w s k i e g o  są w ieku  paleoceńskiego. W rejon ie K lęczan ich 
nadkładem  stratygraficznym  są w arstw y  podgrybowskie. W arstw y podgrybowskie, 
również po raz pierw szy wydzielone przez powyższych autorów , przechodzą ku 
górze w  w arstw y  grybow skie znane w  lite ra tu rze  pod im ieniem  łupków  g ry ­

bowskich lub  czarnej k redy  grybow skiej. B adania m ikrofaunistyczne w ykazały, 
że w arstw y  grybow skie ja k  i podgrybow skie są w ieku eoceńskiego.

" A utor używ a te rm inu  „eocen“ pstry , ponieważ m ikro fauna w skazuje, że są to 
w arstw y w  znacznej m ierze w ieku paleoceńskiego. N azwa „eocen" używ ana jest 
w znaczeniu gw arow ym  i tradycjonalnym .
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W yniki badań geologicznych w Pisarzow ej i K lęczanach skłoniły w ro­
ku 1946 D yrekcję Przedsiębiorstw a Państw owego „W iercenia Poszuki­
waw cze“ do kontynuow ania i rozszerzenia w spom nianych badań na ob­
szar m iędzy Lim anową a  Nowym Sączem.

Po dw uletniej przerw ie, z polecenia w spom nianej D yrekcji, skierow a­
łem się dalej ku wschodowi, zdejm ując przybrzeżne s tre fy  doliny D unaj­
ca. Dzięki tem u ostatniem u etapow i pracy uchwyciłem  najbardziej skom ­
plikow any fragm ent tek tonik i tych okolic.

W północnej części rejonu D unajca rozpocząłem zdjęcia geologiczne 
na obszarze skartow anym  przez S t .  S o k o ł o w s k i e g o  (61, 62). Dzięki 
robotom  ziem nym  prow adzonym  tu w ostatn im  roku okupacji h itlerow ­
skiej, m iałem  możność zbadać znacznie więcej odsłonięć niż mój poprzed­
nik, co umożliwiło mi bardziej szczegółowe rozpoziomowanie eocenu. 
W świetle m ych badań widzę, że skartow any przez St. S o k o ł o w s k i e -  
g o (61, 62) w ycinek płaszczowiny m agurskiej ma nieco prostszą budowę. 
Zresztą autor ten  we wstępie do swej pracy zaznaczył: „Zdaję sobie sp ra­
wę z fragm entaryczności m ych badań i z tego, że wiele poglądów wypo­
w iedzianych w niniejszym  spraw ozdaniu m usi ulec w przyszłości rew iz ji“ 
(62, str. 50) albowiem : „Pełny obraz budowy geologicznej grupy m agur­
skiej objętej moim zdjęciem  będzie można dać po zbadaniu okolic przyle- 
.gających od wschodu i zachodu do doliny Dunajca. Dlatego zarys bu- 
.dowy geologicznej, k tóry  niżej podam  uważam  za tym czasow y“ (62, str. 77).

P raca, z k tórej pochodzą powyższe cy taty  jest dotąd jedyną obszer­
niejszą publikacją odnoszącą się do terenu  przeze m nie zbadanego i od­
dała mi rów nie cenne usługi jak mapki St. W e i g n e r  a (53. 98 oraz 
tabl. I.).

K artu jąc  starałem  się zdjęcie wykonać możliwie szczegółowo. Kroków- 
kę rysow aną stosowałem  przede w szystkim  w strefie  okna tektonicznego 
oraz w  znacznej części partii leśnych. Tam bowiem m apa austriacka, któ­
rą posługiwałem  się przy pracy, przew ażnie zawodziła. Bardzo w ielka ilość 
natu ralnych  odkryw ek umożliwiła dokładne przeprow adzenie granic, k tó­
re w  kilku zaledwie przypadkach wyznaczyłem  hipotetycznie, co zresztą 
zaznaczam w  tekście.

W pracy zam ierzam  przedstaw ić w yniki prac z wyżej wym ienionych 
lat. Podkreślam  jednak, że rozw iązanie s tra tyg rafii i tektoniki zbadanych 
okolic może, lecz nie musi, być ostateczne. P rzy  niezm iernie bowiem skom ­
plikow anej budowie geologicznej, dotkliw ie odczułem brak  fauny prze­
wodniej. Poza tym  znajomość geologii okolic położonych na północ od 
Skrzętlej przyczyniłaby się niew ątpliw ie do lepszego w yjaśnienia budowy 
geologicznej badanego obszaru. Niestety, charak ter mojej pracy nie po­
zwalał mi na tak dalekie odbiegnięcie od tem atu  zasadniczego.

Możliwość napisania tej pracy zawdzięczam w znacznej m ierze bada­
niom m ikropaleontologicznym  przeprowadzonym  przez d r J. S y n i e w - 
s k  ą, m gr F. H u s  s, m gr J. C z e r n i k o w s k i e g o  i mgr  J u r k i e ­
w i c z a .  Rozszerzenie badań m ikrofaunistycznych, zapoczątkowanych 
z m ojej in icjatyw y przez d r S y n i e w s k ą ,  było poniekąd wynikiem  
dyskusji z prof. dr M. K s i ą ż k i e w i c z e m  i prof. dr F. B i e d ą ,  
dzięki k tórym  przeprow adziłem  zmianę dotychczasowej in te rp re tac ji sto­
sunków  geologicznych okolic Klęczan — Pisarzowej. W ynikiem  tego są
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nowe poglądy na stra tyg rafię  płaszczowiny m agurskiej i tektonikę jedno­
stek  niżej położonych.

Badania miikropaleontologiczne prowadzone były w  pracow ni D yrekcji 
Geologii P rzedsiębiorstw a Państw owego „W iercenia Poszukiw aw cze“ 
przy w ykorzystaniu nie tylko próbek terenow ych, ale i m ateria łu  w iertn i­
czego.

Osobom wym ienionym  oraz D yrekcji Geologii P.P.W .P. składam  ser­
deczne podziękowanie za w spółpracę lub życzliwe ustosunkow anie się do 
moich badań.

Ponadto dziękuję prof. d r H .  S w i d z i ń s k i e m u  — za łaskaw e po­
zwolenie w ykorzystania „M apy geologicznej Klęczan" i za udział w e wspól­
nych wycieczkach w okresie okupacji hitlerow skiej.

W iele rad i wskazówek, a przede w szystkim  cenne słowa zachęty, za­
wdzięczam zm arłem u prof. d r W. R o g a l i ,  k tó ry  niem al do ostatnich 
chwil życia in teresow ał się pracam i swych uczniów.

Z HISTORII BADAN GEOLOGICZNYCH

Jednym  z pierwszych geologów obok St. W a l t e r a  i E. D u n i k o w ­
s k i e g o ,  którzy bliżej zainteresow ali się okolicami Lim anow ej i Nowego 
Sącza był V. U h 1 i g (88, 89), tw órca nazw y w arstw  kanińskich dla serii 
leżącej na eocenie pstrym , a pod w arstw am i m agurskim i. Podaje on istn ie­
nie łupków m enilitow ych wśród szarych łupków doliny Klęczańskiej oraz 
w w arstw ach kanińskich i m agurskich.

Pierw szą z nich są w rzeczywistości w arstw am i grybowskim i, drugie 
zaś tw orzą sporadyczne w kładki wśród w arstw  podm agurskich i m agur­
skich (term inów tych używam  1 w rozum ieniu H. S w i d z i ń s k i e g o )  
(69) w  tzw. „szarej k redzie“, a naw et i w  w arstw ach inoceram owych.

Przed rokiem  1903 pracow ał w  tych okolicach W. S z a j n o c h a  (78). 
Publikacja jego zaw iera wiele cennych inform acji. W arstw y kanińskie 
zaliczył on do w arstw  m ikuszowickich (kreda) „tylko prow izorycznie i po 
walce w ew nętrznej . . .  na podstaw ie uderzającego podobieństwa petro­
graficznego. Ułożenie tego wyraźnego tu ta j i typowego kom pleksu prze­
mawiało raczej za zaliczeniem go do eocenu“. (78, str. 103).

Oprócz U h l i g a  i Sz  a j  n o c h  y w rejpnie Lim anow ej i Nowego Są­
cza pracow ał R. Z u b e r  z W.  R o g a l  ą (57,100). R. Z u b e r  uważał, 
że w okolicy Klęczan istn ieje  okno tektoniczne w arstw  krośnieńsko-szypoc- 
kich (100, str. 142— 143).

Z u b e r  (100, str. 351) w yraża swój pogląd na s tra tyg ra fię  płaszczo­
winy m agurskiej tych okolic, w ym ieniając następujące jednostki s tra ty ­
g raf iczno-facjalne:
1) w arstw y inoceram owe, składające się z iłów i piaskowców w apnistych

z hieroglifam i i skorupam i inoceram ów;
2) czerwone i zielone łupki oraz iły  z piaskowcam i i zlepieńcam i zaw iera­

jącym i num ulity  (eocen);

') Jakkolw iek  w swej poprzedniej pracy (39) używ ałem  term inu  w arstw y rop ia- 
nieckie, pow racam  do nazw y ogólnie stosw anej; je s t to  w ynikiem  obszernej dys­
kusji z. ob. ob. doc. d r  J. W d o w i a r z e m  i prof. d r H S w i d z i ń s k i m.
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•3) w arstw y kanińskie, które określa on jako lokalną odm ianę w arstw  be- .
loweskich reprezentujących zapewne głębszą część oligocenu;

4) gr.uboławicowe piaskowce m agurskie.
Z u b e r  widzi przejście stratygraficzne między eocenem a w arstw am i 

inoceramowymi, k tóre zalicza do górnej kredy. W serii autochtonicznej za­
obserwował on ciem noszare łupki, częściowo m argliste z nielicznym i 
w kładkam i tw ardych piaskowców i czarnych łupków.. Serię tę  uważał za 
odmianę łupków m enilitow ych .(łupki grybow skie U h 1 i g a), k tóre w e­
dług niego tw orzą w rejonie Klęczan płaskie, w n iektórych m iejscach dro- 
bnosfaldowane siodło. Zdaje się, że w  tym  przypadku m iał on na myśli 
obszar, gdzie w arstw y podgrybowskie ukazują się na pow ierzchni ziemi 
w tow arzystw ie w arstw  grybow skich (patrz szkic geologiczny).

St. W e i g n e r  przejął od Z u b e r a  podział stra tygraficzny  uwzglę­
dniony później na jego m apie geologicznej (53, 98). Geolog ten  uważał, że 
płaszczowina m agurska leży tu płasko, co również udow adniał oknem tek­
tonicznym  Pisarzowej — Klęczan (53, 98). W edług tego geologa w arstw y 
krośnieńskie, w ystępujące we w spom nianym  oknie tektonicznym , zawie­
ra ją  w  swej środkow ej części łupki m enilitowe. Jednakże na posiedzeniu 
naukowym  Państw owego In sty tu tu  Geologicznego w r. 1932 uznaje czarne 
łupki za łupki kredow e typu grybowskiego, a łupki szare za tzw. „szarą 
k redę“ (69).

W roku 1931 w dolinie D unajca z.ram ienia Państwowego In sty tu tu  Ge­
ologicznego przeprow adził badania geologiczne St. S o k o ł o w s k i  (61, 
62). Jego m apa obejm uje oprócz grupy średniej (w zrozum ieniu J. N o- 
w  a  k a) także fragm ent płaszczowiny m agurskiej m iędzy Kurowem  
a Zbyszycami. Geolog ten w yróżnia w obrębie g rupy m agurskiej swego 
terenu  dwie zasadnicze jednostki tektoniczne: „zew nętrzną“ (Ml) i „wew­
nętrzną“. Tą ostatnią rozbija na trzy  dalsze (M2), (M3) i (Mn). N ajbardziej 
północna jednostka (Ml brzeżna) zaw iera jedynie eocen, lub może i oligo- 
cen. K redy, w edług tego autora, praw dopodobnie tu nie ma. W jednostce 
M2 widzi w arstw y ropianieckie, a w  M3 piaskowce m agurskie z w kładkam i 
czarnych łupków. N atom iast jednostka Mn w edług S o k o ł o w s k i e g o ,  
jest oddzielnym  wysadem  „kredy kurow skiej".

M iędzy rokiem  1932 a 1934 okolicą K lęczan — M ęciny interesow ał się
H. S w i d z i ń s k i (69), k tó ry  opracował profil Zadziele — K anina. Uznał 
on szarą serię za przypuszczalne w arstw y krośnieńskie należące do fliszu 
zewnętrznego. Jednakże podczas naszych wspólnych prac w roku 1944 
przyjął stanowisko, na k tó re  już w 1932 r. zdecydował się St. W e i g n e r.

Z HISTORII BADAN PALEONTOLOGICZNYCH

Z najstarszych publikacji zasługuje na uwagę praca V. U h l i g a  (87), 
w której podaje on zestaw ienie wielkich otwornic znalezionych w Ropie 
koło Gorlic, uw ażanych za form y przynależne do „w arstw  hieroglifow ych“ 
(3). Do nich zalicza się rów nież dwa gatunki num ulitów  z okolic Grybowa, 
z piaskowców znajdujących się w pobliżu pstrych łupków (3, 92).

W roku 1888 nadm ienia U h  l i g  (3, 89) o odkryciu num ulitów  w Pa- 
sierbcu koło Lim anow ej, a więc już w  bezpośrednim  sąsiedztw ie skarto ­
wanego terenu. W Klęczanach znalazł on również jeden gatunek w ym ie­
niony w  pracy  (89), pochodzący z odkryw ki piaskowca m agurskiego leżącej
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na północ od potoku Sm olnik (południowe zbocze Rozdziela). Jak  w ynika 
z opisu au tora  odkryw ką tą  jest najbardziej zachodnie odsłonięcie w  K lę­
czanach, istniejące przy potoku płynącym  spod Rozdziela. U h l  i g  uważał, 
że znaleziony tu num ulit (N um m ulites lucasana D e f r.) pochodził z drugo­
rzędnego złoża, czemu przeczy S z a j n o c h a  (78).

Również H. W a 1 1 e r  i E. D u n i k o w  s k  i (62, 91, 92) znaleźli num uli- 
ta w piaskowcu m agurskim , odsłoniętym  nad D unajcem  na  południow ym  
podnóżu Góry Kurowskiej, a także w sąsiedztw ie łupków  czerw onych koło 
Grybowa (92).

W roku 1923 M. D y l ą ż a n k a  zna jdu je  w w arstw ach inoceram owych 
w Szym barku koło Gorlic Operculina cretacea (3,19). Znacznie wcześniej" 
badał m ikrofaunę tych  okolic J. G r z y b o w s k i  (2*4).

W roku 19i35 znaleziono skorupę inoceram a w „szarej k redzie“ w  Klę­
czanach (75, str. 104, przyp, 1.).

J . N o w a k  (54), om aw iając w ynik i prac M. d e C i z a n c o u r t  (15), po­
daje faunę piaskowca m agurskiego okolic Zawoi i L im anow ej, którego 
wiek określa jako dolny eocen. W roku następnym  zainteresow ał się tą 
fauną F. B i e d a ,  uważając ją  za „nie starszą od lu te tu  górnego“ (2. 
str. 23).

W okresie wojennym  F. B i e d a  i H. Ś w  i d z  i ń  s k  i znajdują bogatą 
faunę foram iniferow ą w pstrych łupkach w miejscowości Ropa koło Gor­
lic (3,39). Publikacja F. B i e d y  (3) omawia obszernie s tra tyg rafię  płasz- 
czowiny m agurskiej na podstaw ie w ielkich otwornic. A utor ten, m ając do 
dyspozycji duży m ateria ł dowodowy zebrany z wielkiego obszaru (także 
z Klęczan i okolic Limanowej), w yróżnia w  eocenie fliszu karpackiego 6 po­
ziomów, z k tórych charakterystycznym i także dla grupy m agurskiej są:
3) poziom szósty z N um m ulites striatus B r u g. (barton +. ludyk) —

odpowiada w arstw om  m agurskim ;
2) poziom czw arty z N um m ulites laevigatus B r u g. i N um m ulites distans

D e s h .  (lutet) — odpowiada w arstw om  podm agurskim ;
1) poziom trzeci z N um m ulites planulatus  L a m k .  (ypres) — odpowia­

da pstrem u  eocenowi.
W roku  1946 F. B i e d a  znalazł k ilka okazów num ulitów  w luźno le ­

żących blokach w pobliżu odkryw ki w arstw  podgrybowskich. Po zakwe­
stionow aniu przeze m nie ważności tego fak tu  ponowił on swe poszukiw a­
nia już w  obrębie sam ej odkryw ki i w rezultacie uzyskał potw ierdzenie 
poprzedniego znaleziska.

O dkryw ka ta istnieje w skarpie po praw ej stronie potoku Pierzwiącz- 
ka (— potok Bierzwiecki), około 600 m powyżej ujścia tego potoku do Smol- 
nika,

W roku 1950 na wspólnej wycieczce z prof. dr M. K s i ą ż k i e w i -  
c z e m '  zaobserw ow aliśm y w zw ietrzelinie w arstw  podgrybow skich na za­
chodnim obniżeniu Góry K rasińskiej w Klęczanach, w rozw idleniu poto­
ków S m oln ik i Pierzwiączki, czyli około 150 m na północ od wyżej w zm ian­
kowanej odkryw ki nieoznaczalne szczątki num ulitów  oraz zapew ne m szy- 
wiołów.

Ponadto należy nadm ienić, że w 1946 r., z  ram ienia P. P. „W iercenia 
Poszukiw awcze“, przez czas dłuższy doc. dr. B. K o k o s z y ń s k a  poszu­
kiw ała w  okolicach Klęczan —  Pisarzowej m akrofauny kredow ej, jednakże 
bez pozytywnego w yniku,
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Litologła w arstw  okolic Klęczan — Pisarzow ej oraz opis w yniku badań 
m ikrofaunistycznych tak  ściśle sp la ta ją  się z sobą, że trudno dokonać w y­
boru od czego rozpocząć rys stratygraficzny  omawianego regionu.

Poglądy m oje bowiem na stra tyg rafię  omawianego regionu stopniowo 
ulegały zmianie pod w pływ em  badań m ikropaleontologicznych.

P ierw otne moje poglądy na stra tyg rafię  badanego regionu, a przede 
wszystkim płaszczowiny m agurskiej, szły po lin ii jaką w ytyczyli 
St. W e i g n e r (w 1932 r.) oraz H. S w i d z i ń s k i  (69). Znalezienie 
jednak przez prof. dr F. B i e d ę  w  w arstw ach grybowskich num ulita  
obaliło dotychczasową koncepcję roboczą.

W św ietle tego znaleziska w arstw y  podgrybowskie okazały się wiekowo 
przynależne do eocenu ew entualnie, w najgorszym  przypadku, do paleo- 
cenu. Tę drugą ew entualność podaję dlatego, że i w paleocenie znajdyw ano 
num ulity  (3), a num ulit pokazywany mi przez prof. dr F. B i e d ę  nie 
był jeszcze w ypreparow any i oznaczony.

Wobec powyższych wątpliwości postanow iłem  posłużyć się m ikrofauną 
jako podstaw ą do przynajm niej lokalnego rozpoziomowania w ieku spo­
tykanych na tym  teren ie w arstw . W ybór padł na foram inifery, gdyż 
m etoda m ikropaleontologiczna daje stosunkowo szybkie rezulta ty , a to 
dzięki w ielkim  nagrom adzeniom  m ikroorganizm ów kopalnych w  osadach 
morskich. Do tego w yboru przyczyniło się także istn ien ie na teren ie  
P. P. „W iercenia Poszukiw aw cze“ dobrze zorganizowanego laboratorium  
mikropaleontologicznego.

W praw dzie F. B i e d a  uważa, że m ałe otw ornice nie nadają się do 
ścisłego zdefiniow ania w ieku w arstw  K arp a t fliszowych (102, str. 118), 
jednakże prace innych paleontologów (16, 17, 18, 24, 46) dowiodły możli­
wości odróżnienia na podstaw ie m ikrofauny nip. k redy  od eocenu, a naw et 
ściślejsze rozpoziomowanie skalnych serii fliszowych na m niejszych ob­
szarach (17, 25). Rozszerzanie się zainteresow ania m ikroorganizm am i nie 
tylko dla celów korelacji w iertniczej pozwala w yrazić przypuszczenie, że 
z czasem znaczenie m ikrofauny dla b iostratygrafii fliszu karpackiego sta­
nie się dużo większe niż się obecnie przypuszcza, jednakże tylko na drodze 
badań system atycznych zakrojonych na szeroką skalę.

W stępne badania J. S y n i e w  s k i e j przeprow adzone na 31 próbkach 
z okolic Klęczan stw ierdziły  istnienie licznych m ikroorganizm ów, prze­
ważnie jednak  o dużej rozpiętości wiekowej, a więc n ieprzydatnych  dla 
celów stratygraficznych. Same stw ierdzenie istnienia większej ilości ot- 
wornic stw arzało nadzieję znalezienia bardziej charakterystycznych  ze­
społów. Dlatego też postanow iłem  rozszerzyć badania ha  wszystkie w y­
m ienione w arstw y. W tym  celu pobrano następujące ilości próbek skal­
nych z pakietów  łupkow ych poszczególnych w arstw , a mianowicie: 
z natu ra lnych  odkryw ek 143, z tego 97 zaw ierały m ikrofaunę
z rdzeni w iertniczych 262, „ 14
okruchow ych w iertniczych 185, „ 118

Razem pobrano 590. „ 229
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Z wszystkich więc pobranych próbek 38,8% dało w ynik i pozytyw ne. 
■Zaznaczyć należy, że niski procent m ikrofauny w  rdzeniach spowodowany 
był faktem , iż w znacznej m ierze obejm owały one w arstw y krośnieńskie, 
niem al zupełnie pozbawione szczątków m ikroorganizm ów.

MIKROFAUNA OKOLIC KLĘCZAN -PISARZOW EJ I JE J  ZNACZENIE 
DLA BIOSTRATYGRAFII

Rozdział ten, k tóry  sam w sobie m ógłby być poważną pracą, powinien 
napisać specjalista w tej dziedzinie. Tem at tym  bardziej in teresujący, że
0 ile m i wiadomo, do tej pory, poza J. G r z y b o w s k i m  (22, 23, 24)
1 M. D y l ą ż a n k ą  (19), m ikrofauna w arstw  płaszczowiny m agurskiej 
nie była tem atem  szczegółowych prac naszych paleontologów. Tym cza­
sem cele praktyczne w ym agają szybkich wyników. Siłą więc rzeczy, 
gdy geolog zabiera się do tak specjalnego tem atu  jego ujęcie m usi 
być odm ienne i skrom niejsze od ujęcia paleontologicznego, a główny n a ­
cisk m usi być położony przede w szystkim  na przydatność m ikrofauny dla 
celów stratygraficznych. Ponadto dodać należy, że rozdział ten pow stał 
w  w yniku  w spółpracy pięciu osób, przy czym do m ikropaleontologów na­
leżało oznaczenie gatunków  otwornic oraz luźne i nieliczne uwagi od­
nośnie do ich w ieku geologicznego, a cała analiza i selekcja wiekowa do­
starczonego m ateria łu  p rzypad ła  już w  udziale geologowi.

Omówienie m ikrofauny z badanych okolic należy traktow ać jako próby 
wstępne, po których pow inny nastąpić system atyczne badania. Dopiero 
te ostatnie będą m ogły dać zadaw alające w yniki.

Podstaw ą analizy  m ikrofaunistycznej jes t zestaw ienie form  z całego 
regionu z zaznaczeniem w jakich w arstw ach w ystępują (tabl. II). W idzimy, 
że pewne form y w ystępują tylko w jednych w arstw ach, zasięg zaś innych 
jest większy. N iektóre otwornice są wspólne dla pew nych w arstw . Posłuż­
m y się przykładam i;

1) Dendrophrya robusta  G r z y b .  W ystępuje w „eocenie“ pstrym , 
w w arstw ach inoceram owych, w  szarej kredzie (nieliczne egzemplarze), 
w w arstw ach grybowskich, podgrybow skich i klęczańskich.

2) Cyclam m ina am plectens  (— acutidorsata) ( G r z y b . )  pojaw ia się m a­
sowo w „eocenie p strym “ w arstw ach grybow skich i podgrybowskich. 
a zaledwie kilka okazów znaleziono w szarej kredzie.

3) Gaudryina conversa G r z y b .  Przyw iązana jest w yłącznie do „eo- 
cenu pstrego“.

4) Cyclam m ina retfosepta  G r z y b .  C yclam m ina setosa G r z y b .  C y­
clam m ina suborbicularis R z h .  spotkać można ty lko , w pstrym  eocenie 
i w  w arstw ach grybowskich.

W ten  sposób przeanalizow ałem  wszystkie form y. Zresztą już z tych 
kilku przykładów  można zorientow ać się, w  jakim  k ierunku  m a pójść se­
lekcja m ateriału .

Przede wszystkim  jednak już z grubsza widać, że został ostatecznie 
obalony pogląd o kredow ym  w ieku w arstw  grybowskich, co pociąg­
nęło za sobą daleko idące kosekwencje, k tórych szczegółowym omówie­
niem  zajm iem y się w dalszej części tej pracy.

Pragnąłbym  podkreślić tu  tylko, że poglądy R. Z u b e r a  (101) oraz 
St. W e i g n e r a  (53. 98) okazały się jeśli nie praw dziw e, to przynajm niej
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bliskie praw dy. M ikrofauna bowiem i znaleziony przez F. B i e d ę  num u- 
lit potw ierdzają istn ienie okna tektonicznego w  plaszczowinie m agur­
skiej między Lim anow ą a Nowym Sączem, okna, w  k tórym  ukazuje się 
obca jej pod względem litologiczno-facjalnym  jednostka tektoniczna. Czy 
należy ona do g rupy  zew nętrznej (H. S w i d z i ń s k i e g o ) ,  czy też 
stanow i odrębną jednostkę — na to pytan ie postaram  się odpowiedzieć 
w następnej części niniejszego rozdziału.

W świetle tych wniosków dalsza analiza m ikrofauny okolic Klęczan — 
Pisarzowej pow inna być, moim zdaniem, przeprow adzona w  następujący 
sposób: należy wydzielić form y charakterystyczne dla poszczególnych ze­
społów litologiczno-facjalnych, a więc nie pow tarzające się przynajm niej 
w obrębie jednej jednostki tektonicznej. Tablica obejm ująca te form y może 
mieć doraźne praktyczne zastosowanie korelacyjne o znaczeniu ściśle lo­
kalnym , czyli dla punktów  niezbyt od siebie oddalonych, w ystępujących 
w obrębie poszczególnych jednostek tektonicznych bez oznaczenia wieko­
wego. Jest to tablica III. Czy spełni ona swe zadanie — okaże się to  w p rzy­
szłości. Podejrzew am , że przy dalszych badaniach zajdzie potrzeba dalszej 
elim inacji, zwłaszcza w  przypadkach, gdy granice biostratygraficzne będą 
przecinały się z granicam i litologiczno-facjalnym i, a już w ogóle nie speł­
nia ona swego zadania w ram ach prac ściśle naukowych. Dlatego też dal­
sza segregacja m ikrofauny opracowanego regionu m usiała pójść w k ierun ­
ku oznaczenia wieku poszczególnych w arstw  odrębnie dla poszczególnych 
jednostek tektonicznych. W ybrano więc z tablicy I zespoły form  powszech­
nie uznane za przew odnie oraz form y o ogólniejszym  znaczeniu — tak 
powstała tablica IV. Ale i ona nie dostarczyła mi jeszcze wyraźnego obrazu 
przedstaw iającego przynależność wiekową znanych mi w arstw . Obraz nie 
jest jasny, bo np. w obrębie „eocenu“ pstrego obok form  paleoceńskich 
m am y form y charakterystyczne dla eocenu. Spraw dza się więc przypusz­
czenie, że część pstrego eocenu m usi być w ieku paleoceńskiego (69, 39. 
40, 41). Z tablicy tej jednak nie można wyczytać jak  w ielka część tego „eo­
cenu" należeć może do paleocenu, a jaka do eocenu. Okazało się przeto 
rzeczą konieczną w ykonanie syntetycznych profilów  litologiczno-facial- 
nych dla poszczególnych jednostek tektonicznych i w łączenie w  te  profile 
stanow isk m ikrofaunistycznych. Dopiero ta tablica posłuży nam  do dal­
szych rozw ażań (tabl. V),

a) P ł a s z c z o w i n a  m a g u r s k a

W ram ach rozporządzalnego niekom pletnego m ateria łu  faunistycznego 
można w yróżnić cztery skupienia m ikrofauny.

Pierw sze skupienie obejm uje najw yższą część w arstw  inoceram owych 
oraz najniższą partię  pstrego „eocenu". W obrębie w arstw  inoceram owych 
m am y też i w arstw y  kanińskie. P róbki z w arstw  inoceram owych i „eoce­
nu pstrego pobrano z IV praw ego (licząc od ujścia) dopływu potoku P ierz- 
wiączka oraz w Męcinie na południe i południow y-w schód od kościoła 
(patrz m apa, tabl. VI i VIII, p rzekroje IX, XI).

Próbki z w arstw  kanińskich pobrałem  z odkryw ek znanych W. S z a j- 
n o s z e  (78). (Raszówka. Kanina, Litacz).
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W partii tej najliczniej w ystępuje  Reophax (Hormossina) ovulum  
( Gr z y b . ) ,  k tó rą  J. C z e r n i  k o  w s  k i  (18) zdecydow anie zalicza do 
paleocenu. W. P o ż a r y s k i  (25) nie podaje jej jako form y przew odniej, 
jednakże z jego tabeli wynika, że form a ta w okolicy Biecza przyw iązana 
jest w yłącznie do łupków  czarnorzeckich (paleocen).

Na pograniczu w arstw  inoceram owych i pstrego „eocenu" pojaw ia się 
Gaudryina conversa G r z y b . ,  k tó rą  J, C z e r n i k ó w  s k i  (18) um iesz­
cza w pałeocenie. Towarzyszy jej Trocham m ina irregularis d ’0  r b., m a­
jąca znaczenie bardziej ogólne. W ystępuje ona również i w stropowej 
części w arstw  inoceram owych. Ponadto m am y tu  i form ę — Proteonina  
complanata  F r a n k e ,  k tó re j zasięg J. S y n i e w s k a  za J. G r z y ­
b o w s k i m  określa w  granicach: kreda górna po środkowy eocen (wia­
domość ustna). Ponadto jest tu  i D endrophrya robusta  G r z y  b., k tó ra  we­
dług tabeli Wł. P o ż a r y s  k i e g o  (25) najliczniej w ystępow ała w paleo- 
cenie (łupki czarnorzeckie). Pojaw ia się ona i niżej, a m ianowicie w  pia­
skowcach czarorzeckich okolic Biecza. W eocenie natom iast ilość jej w yraź­
nie m aleje. W tabeli Wł. P o ż a r y s k i e g o  (25) figuru je  pod nazwą 
„rurki robaków “. W okolicach K rosna spotykał ją  J. G r z y b o w s k i  (23), 
k tó ry  również zauw ażył ilościowe zubożenie tej fauny w k ierunku  ku 
młodszym wiekowo warstw om .

W pierw szym  skupieniu  spotykam y oprócz tego Reophax placenta 
G r z y b . ,  znaną z eocenu jako form ę o znaczeniu ogólniejszym, w  tow a­
rzystw ie licznych form  Am m odiscus  i Trochammina,

W ystępujący w spągu „eocenu“ pstrego w K lęczanach jeden egzem­
plarz Verneuillina (Reussella) szajnoćhae G r z y b . ,  znajduje się na 
w tórnym  złożu.

Ponadto na uwagę zasługuje także i Spiroloculina occulta G r z y b . ,  
w ystępująca w najniższej części pstrego „eocenu“. Spiroloculina  sp. w e­
dług J. C z e r n i k o w s k i e g o  (18) charak teryzu je  paleocen grupy 
zew nętrznej środkow ych i wschodnich K arpat. N atom iast Haplophrag- 
moides sp. oraz Haplophragmoides (Reussina) bulloidiform ae  G r z y b . ,  
var. alja są, według cytow anych autorów  (18, 25), charakterystyczne nie­
mal dla całego ypresu.

Drugie skupienie form  w idzim y w stropow ej pa rtii „eocenu“ pstrego. 
Tu na uwagę zasługuje przede w szystkim  Am m odiscus grzybow skii 
C z e r ń . ,  oraz Gaudryina conversa  G r z y b .  Obie te  form y J. C z e r n i -  
k o w s k i  (18) umieszcza w pałeocenie. Pierw sza z nich w edług w ym ie­
nionego au to ra  (18) jest nową form ą przewodnią. W ystępuje tu  poza tym  
Reophax globigeriniform s C z e r ń .  (18) J. C z e r n i k o w s k i  uznaje 
ją  za przew odnią dla dolnego ypresu. W pozycji litologiczno-facjalnej 
w ystępuje one najw yżej, ponad w ym ienionym i form am i paleoceńskimi, 
pod k tó rym i usytuow ała się jeszcze jedna form a Am m odiscus angygyrus 
R s s .  '

Próbki pobrano z „eocenu“ pstrego w M ordarce, z potoku płynącego 
spod Łysej Góry w k ierunku południow ym  (patrz m apa tabl. VI i przekrój I 
tabl. VII).

W górnej części w arstw  podm agurskich, zbadanych na podstawde próbek 
pobranych pod Łysą Górą w  M ordarce, natrafiono jedynie na Trochammina



14 Henryk Kozikowski

lituiform is  B r a d y .  L ite ra tu ra  cytow ana nie w skazuje na jej przew odni 
charakter. W iadomo tylko, że liczne gatunki z rodzaju Trochąm m ina  w y­
stępują w  eocenie (22, 23, 46).

Około 550 m ponad spągiem  w arstw  m agurskich pojaw ia się Globige­
rina bulloid.es d ’ O r b .  w tow arzystw ie Globigerina triloculinoides P  1 u - 
m e r .  Na tabeli Wł. P o ż a r y  s k i  e g  o (25) w idnieje ona tuż pod spą­
giem rogowców w arstw  m enilitow ych i zaznaczona jest jako przewodnia. 
M. K s i ą ż  k i e w i c z  (46) uważa ją  również za przew odnią dla eocenu.

P róbki pobrano też z piaskowców m agurskich na Zabelczu. Napotkano 
w nich oprócz wyżej w ym ienionych Globotruncana  sp.,. Terebella  sp., Ro- 
talidae, Nonionidae, Bulim inidae. Jak  wiadomo globotruncany są wieku 
kredowego i w ystępują głównie w senonie. W iadomo również, że 
M. K s i ą ż k  i e w i c z (46) do tej pory nie stw ierdził istn ienia form y Glo­
bigerina bulloides d ’0  r  b. w w arstw ach  wieku kredowego. Jedynie 
J. G r z y b o w s k i  (46) podaje, jako w yjątkow y-przypadek, znalezienie 
tej form y w kredzie okolic Wadowic.

P róbki pobrano wreszcie z w arstw  o zupełnie w yraźnej sy tuacji litolo- 
giczno-facjalnej, a więc z n iew ątpliw ych w arstw  m agurskich, o czym in­
form uje nas m apa (tabl. VI) oraz przekrój XV III (tabl. VIII).

b) J e d n o s t k a  p o d m a g u r s k a '

M ikrofauna w arstw  klęezańskich (próbki z wierceń), jak  w ynika z do­
tychczasowych badań, jest dosyć słabo zróżnicowana pod względem  jakoś­
ciowym. W ystępuje tu  kilkadziesiąt okazów Globigerina sp., Globigerina 
triloba R e u s s oraz Globigerina bulloides d’O r b. a b o n a d  nim i po kilka 
okazów Dendrophrya robusta  i Rhabdam mina abyssorum  M. S a r  s. 
w tow arzystw ie innych Rhabdam m inidae  oraz kilka gatunków  z Trocham- 
minidae  np. Reophax (Hormossina) ovulum  (G r z y b). Ta ostatn ia w ykazy­
w ałaby na paleocen, chociaż sięga i po eocen, natom iast Globigerina bulloi­
des d ’O r  b i Glogerina triloba  R e u s s są według M. K s i ą ż k i e w i -  
c z a  (46) form am i eoceńskimi, a według J. G r z y b o w s k i e g o  (22, 23) 
mogą występować naw et w kredzie. Wobec m niejszej ich ilości można po­
dejrzewać, że istn ieją  one w palepcenie.

Dla w arstw  podgrybowskich załączam tablicę IX, w yraźnie ilustru jącą  
ilościowe w ystępow anie poszczególnych form w próbkach w iertniczych 
jednego z otworów. C harakterystyczne jest tu  nagrom adzenie się n iek tó­
rych Globigerinae i towarzyszących im okazów Rhabdam m ina abyssorum  
M. S a r  s. oraz D endrophrya robusta  G r z y b .  W ym ienione form y tw o­
rzą tzw. masówkę. Ilościowo m niej licznie reprezentow ana jest cała ple­
jada innych form, na których czoło w ysuw ają się Cyclam m ina amplec- 
tens (=■ acutidorsata) (G r  z y  b.) oraz Globigerina bulloides d ’O r b. Cha­
rak te r te j; fauny jest n iew ątpliw ie eoceński.

Dla zbadania w arstw  grybow skich pobrano próbki z M ęciny i Klęczan* 
Fauna jest mało różnorodna i w ystępuje  raczej w  przyspągow ej części 
warstw . M amy tu form ę: Cyclam m ina  cf. am plectens  ( = acutidorsata) 
(G r  z y b.) charakterystyczna dla eocenu (18, 25, 46).

1 Poniew aż nazw a jednostki stw arza pew ną dwuznaczność, gdyż m am y również 
w arstw y podm agurskie, au to r obecnie stosuje nazw ę: jednostka Ropy — Pisarzow ej
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C z e r n i k o w s k i  (18) umieszcza ją  w ypresie ; Am m odiscus latus 
G r z y b ,  k tó ra  w rejonie Biecza ukazuje się tuż pod poziomem globigeri- 
nowym, a naw et częściowo się z nim  zazębia, sięgając przy  tym  w dół do 
stropu  dolnych w arstw  hieroglifowych; Haplophragmoides alfa1 i Haplo- 
phragmoides sp. w ystępujące także pod poziomem globigerinow ym  (25) 
i w  ypresie (18); D endrophrya robusta  G r z y b  znana dla eocenu i  pa- 
leocenu Biecza (2i)) oraz Reophax pilu llifera  B r  a d y, form a, k tó rą  
M. K s i ą ż k i e w i c z  (46) zaobserwow ał w eocenie K arpa t zachodnich.

W tzw. „szarej k redzie“ w ystępują pojedyncze egzem plarze i to na 
w tórnym  złożu; Am m odiscus serpens G r z y b . ,  Globigerina cretacea, Glo- 
botruncana  cf. linneiana  d’0  r  b, Saccammina, Trocham m ina deform is 
n. sp. G r z y b  oraz Uvigcrina pygm aea  d ’0  r  b.

P róbki pobrano w potoku Sm olnik na pograniczu gm iny Pisarzowa 
i M ęciny (Zadziele). a także z Klęczan (Drzykowa) oraz z wierceń.

c) G r u p a  z e w n ę t r z n a

Z tej g rupy  poddano badaniom  jedynie rdzenie pobrane z w arstw  kroś­
nieńskich, leżące tektonicznie najniżej, a więc pod jednostką podm agurską 
oraz próbki z odkryw ek koło m ostu w Kurowie. W arstw y te  można uznać 
niem al za zupełnie pozbawione fauny, ponieważ znaleziono w rdzeniach 
zaledwie po jednym  okazie z niżej w ym ienionych form ; Notiion sp. (ol- 
soni?), Nubecularia tibia  J. e t P, Rhabdam m ina annulata  Rzh. oraz Ver- 
neuillina (Reussella) szajnochae G r z y b .

Poza ostatnią, k tó ra  jest w ieku kredow ego, a więc na złożu drugorzęd­
nym, pozostałe nie mówią nam  nic szczególnego.

d) W n i o s k i

C harakterystyczną cechą m ałych otw ornic rejonu  Klęczan — Pisarzo­
wej jest zdecydowana przew aga form  o skorupkach zlepieńcow atych nad 
w apiennym i, których reprezen tan tam i są niemal wyłącznie globigeriny. 
Zjawisko to wiąże się z fliszowym charakterem  osadów karpackich. Mi­
krofauna zaś należąca do g rupy A glutinantia , żyjącej na dnie m órz ma 
m niejsze znaczenie dla b iostratygrafii od częściowo lub całkowicie plankto- 
nicznych otw ornic o szkielecie w apiennym . W ątpliwości te w yjaśn ia nam  
zdanie P o ż a r y s k i e g o  „otwornice zlepieńcow ate będą się zachowy­
w ały jednolicie w jednej niecce morza fliszowego — oomiędzy zaś różnym i 
nieckami profile otwornicowe będą się nieco różnić“ (56, str. 203). Tezę 
tę muszę m ieć na uwadze, gdy będę s ta ra ł się w yciągnąć pew ne p rak ­
tyczne wnioski, oczywiście, przy zachow aniu dużej ostrożności w  parale- 
hzacji z terenam i tak odległymi jak  Biecz, Krosno, czy okolice Żywca. 
Ostrożność ta jest tym  bardziej wskazana, że m ateria! faunistyczny po­
chodzi z różnych jednostek tektonicznych. Pom ijając jednak  różnice fa- 
cjalne można przeprow adzić korelację sam ej m ikrofauny i ustalić z grub­
sza wiek poszczególnych ogniw litologiczno-facjalnych, bez w daw ania się

1 Haplophragmoides alfa  i beta  je s t tym czasow ym  roboczym  określeniem  w y­
łącznie rodzajow ym . A lfa i beta  użyto jedynie dla podkreślena pew nych różnic 
m orfologicznych. S praw a ta  będzie niebaw em  szerzej omówiona w  jednej z prac 
m ikropaleontologicznych przygotow yw anej przez pracow ników  P. P. W. P.
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w szczegółowe rozpoziomowanie, k tóre przy tak  odległej paralelizacji mo­
głoby sprow adzić nas na fałszywe drogi. W iemy bowiem, że na przykład 
globigeriny na teren ie  Biecza w ystępują  bardzo wysoko ponad paleoce- 
nem, w okolicy zaś Klęczan spotyka się je znacznie niżej i to na innej w y­
sokości w  płaszczowinie m agurskiej, a na innej — w jednostce podm agur- 
skiej.

W ziąwszy to wszystko pod uwagę możemy, na podstaw ie dotąd nam 
znanej m ikrofauny, ustalić wiek poszczególnych w arstw  rejonu Klę­
czan — Pisarzowej w następujących granicach: (patrz zestaw ienie charak­
terystycznych zespołów m ikrofaunistycznych zamieszczone poniżej).

ZESTAWIENIE CHARAKTERYSTYCZNYCH ZESPOŁÓW

a) Płaszczowina magurska
1) S tropow a część w arstw  inoceram ow ych w raz z w arstw am i 
kanińskim i niem al po sam  strop pstrego „eocenu“

na podstaw ie: R eophax (Hormossina) ovü lum  ( G r z y  b.) (18, 25) 
Gaudryina conversa G r z y b .  (18)
Proteonina complánala  F r a n  k e (24) 
D endrophrya robusta  G r z y  b. (22, 25) 
Spiroloculina occulta  G r z y b .  (18) 
Am m odiscus grzybow skii C z e r ń .  (17)

2 ) strop  „eocenu“ pstrego 
w arstw y podm agurskie 
w arstw y m agurskie

na podstaw ie: R eophax globigeriniform is  C z e r ń .  (18)
Trocham m ina litu iform is  B r a d y  (2 2 , 23, 46) 
Globigerina bulloides d '0  r  b. (25, 46) 
Globigerina triloculinoides P l u m e r  (46)

K ilka zdań należy poświęcić wiekowi tzw. w arstw  kanińskich, których 
opis litologiczno-facjalny podaję niżej. Jak  już wspom niałem  tw órcą tej 
nazwy jest V. U h 1 i g (89, str. 176). Opisał je potem  W. S z a j n o c h a  
(78, str. 98) i zaliczył do w arstw  m ikuszowickich — górny ap t (piętro gar- 
gaskie) — „na podstaw ie uderzającego podobieństwa petrograficznego“ 
(78, str. 103). R. Z u b e r  (100, str. 351) rozszerzył ich pojęcie na cały 
kom pleks w arstw  tego regionu, który  dziś nazyw am y w arstw am i podm a- 
gurskim i. Po tej linii poszedł i St. W e i g n e r (53:, str. 46—47). H. S w  i-

2H
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d z i ń s k i  (76, str. 74) na podstaw ie znanej lite ra tu ry  (89) umieszcza je 
ponad „eocenem" pstrym  przypuszczając, że są „zastępczą facją* w arstw  
beloweskich.

W K aninie i w W ysokim nie zauważyłem  takiej ilości pstrego „eocenu“ 
jaką zaznacza na swej m apie W e i g n e r (53 oraz tabl. I). „Eocen" pstry  
spoczywa w K aninie jedynie w niew ielkim  łęku widocznym w w arstw ach 
kanińskich. Na podstaw ie przejść stratygraficzno-facjalnych uznałem  
w arstw y kanińskie z K aniny za odm ianę w arstw  inoceram owych, która 
ukośnie przebiegając przez te w arstw y jednym  swym ram ieniem  dotyka 
spągu „eocenu" pstrego.

MIKROFAUNISTYCZNYCH OKOLIC KLĘCZAN-PISARZOWEJ

b) Jednostka podmagurska
1) W arstw y klęczańskie

na podstaw ie: R eophax (H ormossina) ovu lum  (G r z y b). (18,25)
g  Globigerina bulloides d '0  r  b. (25, 20)
O Globigerina triloba  R e u ś s. (45),H
^  Dolny zasięg tych form  może rów nież obejm ow ać k redę (46),
k  a więc i one, w  tym  w łaśnie przypadku m ogłyby być także

w paleocenie.

2 ) W arstw y podgrybow skie 
w arstw y grybow skie

na podstaw ie: Cyćlam m ina am plectens (— acuditorsata)
(G r  z y b.) (17, 25, 46)

G lobigerina bulloides d 'O  r  b. (25, 46)
2  G r z y b .  (18, 25, 46)
O C yćlam m ina  cf. am plectens  (— acutidorsata)
g  G r z y b . .  (18, 25, 46)

A m m odiscus latus  G r z y b .  (25) 
Haplophragmoides sp. (18, 25) 

Haplophragmoides alfa  (18, 25)
Reophax p ilu llifera  B r a d y  (45)

Z 3)-W arstw y krośnieńskie (=  „szara k red a“ )
U (brak fauny)
O
O >—<

- 2 O
N atom iast w w arstw ach w ystępujących wg W e i g n e r a  w innych 

okolicach terenu, skartow anego przeze m nie, a leżących na „eocenie" 
pstrym  pod w arstw am i m agurskim i, widzę w arstw y podm agurskie, które 
swym  ipółgfęnięm stratygraficznym , a także cecham i .petrograficznym i i li­
tologicznymi zdecydowanie różnią się od w arstw  kanińskich U h 1 i g a (89).

W-~.ś.wietle. dd%odów m ikropaleontologicznych w arstw y kanińskie n a ­
leży zaliczyć do paleocenu, a to na podstaw ie w ystępow ania w  nich

Budowa geologiczna, rikolic Klęczan—Pisarzow ej — 2
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Reophax (Hormossina) ovulum  ( G r z y b )  (18, 25) oraz n a  tle  zespołów 
litologiczno-facjalnych sąsiadujących z tym i w arstw am i.

■Wadą moich zestaw ień jest b rak  ścisłego ilościowego określenia po­
szczególnych form . Ilościowe zresztą stosunki już w  swym  założeniu p rze­
sunąłem  na plan dalszy. Głównym  bowiem celem, było stw ierdzenie ist­
nienia m ikrofauny przydatnej dla prac korelacyjnych i b iostratygraficz- 

•nych oraz jej zróżnicowanie. Cel ten  został osiągnięty. Teraz 
z kolei należy zająć się także stroną ilościową tego zagadnienia poprzez 
sum ienne i szczegółowe profilow anie w  partiach tektonicznie niezaburzo- 
nych.

Ciekawe byłoby wiekowe porów nanie m ałych otwornic przew odnich 
z dużymi, tym  bardziej, że obie g rupy  pow inny uzupełniać się w zajem nie. 
Pierw sze bowiem w ystępują  w  m arglach, iłach i łupkach, drugie zaś w zle­
pieńcach i piaskowcach. Na razie jednak nie m a większego zbioru fauny 
dużych otwornic, ale znaleziska V. U h l i g a  (3, 91), H. W a l t e r a  
i E. D u n i k o w s k i e g o  (62, 91, 92) oraz F. B i e d y  (3) wskazują, że 
odkrycie w  om aw ianych okolicach większej ilości num ulitów  jest rzeczą 
możliwą chociaż żm udną i w ym agającą czasu.

Na takie więc porów nanie jes t narazie za wcześnie, tym  bardziej. 
F. B i e d a  stw ierdza, „że przedstaw ione przez niego w yniki z powodu 
licznych pytajn ików  i zastrzeżeń nie mogą sobie rościć p retensji do de­
finityw nego rozw iązania stra tyg rafii fliszu karpackiego, stąd też praca ni­
niejsza ma charak ter no tatk i tymczasowej. M ateriały  zebrane, a jeszcze 
nie opracowane, w zględnie w innych przypadkach lepsze nowe zbiory, 
mogą w yjaśnić też te sporne kwestie, czy naw et zmienić pewne po­
g lądy“ (3, str. 33). ,

M niej więcej to samo mogę powiedzieć o m ikrofaunie okolic Klęczan — 
Pisarzowej.

Znaleziska V, U h l i g a  (89) oraz E. D u n i k o w s k i e g o  (92) uloko­
wałem  na swej tablicy syntetycznej (tabl. V), ci bowiem autorzy podali 
dokładne położenie odkrywek. Nie uczynił tego natom iast F. B i e d a (3) 
opisując faunę z w łasnych zbiorów z Klęczan i Kurowa. Dlatego też bliż­
sze porów nanie z m ateria łem  zebranym  przez F. B i e d ę nie jest możliwe.

W związku z publikacją p racy  F. B i e d y  (3) można w yciągnąć pewien 
wniosek n a tu ry  ogólniejszej, k tó ry  jednak  będzie w ym agał spraw dzenia. 
M ianowicie w poziomie czw artym  (lu te t) , F. B i e d a  (2) um ieszcza duże 
otw ornice z Ropy koło Gorlic (31, 87). Jeśli ich sytuację biostratygraficzną 
porów nam y z sy tuacjam i m ałych otw ornic „eocenu“ pstrego z okolic 
Klęczan — Pisarzow ej, nasuw a się podejrzenie, że zachodzi tu  zjawisko 
niezgodnego przebiegania granicy facjalnej w  odniesieniu do granic bio.- 
stratygraficznych. Dlatego też dla rejonu  Ropy w ydaje się słuszne przy­
puszczenie J. G r z y b o w s k i e g o  (24), że w arstw y  inoceram owe Się­
gają tu  do eocenu. Pew na więc ich część, w edług opinii M. D y 1 ą ż a n  k i 
(19) m ogłaby być rów nież w ieku paleoceńskiego, a pozostała (niższa) — 
kredowego.

Na zakończenie jeszcze jedna kró tka uwaga. — Form y, k tóre uznałem  
za znajdujące się na w tórnym  złożu są przew ażnie uszkodzone, zniekształ­
cone lub też obtoczone, ćo m iałem  okazję stw ierdzić na k ilkunastu  okazach 
znalezionych przez H. J u r k i e w i c z a .
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ROZW ÓJ LITOLOGICZNO-FACJALNY

a) P ł a s z c z o w i  n a  m a g u r s k a  

W a r s t w y  i n o c e r a m o w e

Na jednej z dróg wiodących przez dział Z byrka w Pisarzow ej, widzim y 
szare i  szaroniebieskaw e łupki w apniste, k tóre zdają się podścielać widocz­
ne na dziale piaskowce w apniste o w arstw ach  grubości 10— 15 cm niebie­
skawe drobnoziarniste i zbite. Na drodze grzbietow ej ukazują się smugi 
czarnych ilastych łupków grubości ponad 15 cm w tow arzystw ie wyżej 
w ym ienionych w apnistych łupków i piaskowców.

Wyższą część w arstw  inoceram ow ych można prześledzić w  odkryw ­
kach piątego (licząc od ujścia) praw ego dopływ u potoku Zadziele, na 
wschód od Raszówki. Pojaw ia się ona powyżej w arstw  grybowskich, na 
samej granicy nasunięcia. M amy tu  szare i niebieskaw oszare łupki w apni­
ste, gęsto p rzeplatane piaskowcam i (50%). Ławice ich są bardzo cienkie — 
od 1 do 5 cm. Piaskow ce są w apniste, niebieskoszare lub niebieskaw e. 
Ziarno m ają drobne lub  są zbite. S trzałka kalcytow a dość liczna. K u górze 
ilość w kładek piaskowcowych w zrasta do 60%. W zrasta też do 20 cm ich 
grubość. N iektóre z nich są skorupow ate. Grubość żyłek kalcytow ych do­
chodzi naw et do 8 cm. W innych profilach tra fia ją  się nieznaczne w kładki 
szarozielonych m argli fukoidowych.

Wyżej rozw ija się „poziom“ piasków gruboław icow ych1. N ajpięk­
niej odsłania się on w Cieniawie, na brzegu nasunięcia w arstw  inoceram o­
wych, na północnych stokach Jabłońca w odległości około 500 m od goś­
cińca limanowskiego. Ławice ich są grube, od około 0,5 do 1 m. Byw ają 
zbite lub drobnoziarniste, zawsze wapniste, barw y szarej lub  stalow onie­
bieskiej (żyły kalcytow e osiągają grubość 5 cm). P rzedzielają  je k ilkucen­
tym etrow e w kłady w apnistych łupków  zielononiebieskawych, szaronie- 
bieskich lub szarozielonych, piaszczystych. K u górze ilość ław ic m aleje 
kosztem łupków  tak, że w stropie tego kom pleksu dochodzi do ilościowej 
równowagi pom iędzy łupkam i i piaskowcam i. Oprócz w ym ienionych ty ­
pów piaskowców w ystępują  jeszcze piaskowce, w  k tórych  skład pe trog ra­
ficzny wchodzą także białe okruchy skaleni. O bserw ujem y je w  zw ietrze- 
linie na Buczniku i Litaczu, a także na szczycie Szcząbu koło punk tu  wyso­
kościowego 489,6 m. W niektórych profilach stosunek piaskowców grubo­
ławicowych do łupków  w yraża się odsetkiem  50%.

Pisałem  „poziom“ piaskow cow y — w rzeczywistości m am y do czynie­
nia z w iększym i i m niejszym i soczewkami tego kom pleksu. Soczewy te są 
tym  ciekawsze, że nie w ystępu ją  w stałej odległości od spągu w arstw  ino­
ceramowych. W dodatku zaś jedna i ta  sam a soczewa, w jednym  i tym  sa­
mym przekro ju  k ilkakro tn ie  zm ienia swe oddalenie od spągu w arstw .

Nad kom pleksem  piaskowcowym  w ystępuje  ten sam  zespół litologicz­
ny jak i obserw ujem y w jego spągu. Należy jedynie dodać, że ilość i g ru ­
bość ławic piaskowcowych ku górze stopniowo lecz stale  m aleje.

1 P iaskow ce powyższe w ystępu ją  w  różnych m iejscach w  różnych odległościach 
od stropu  albo spągu om aw ianych w arstw  inoceram ow ych. Wobec powyższego nie 
można mówić tu  o poziomie w  sensie stratygraficznym  lecz litologiczno-facjalnym
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Najwyższą część w arstw  inoceram owych prześledzim y w niew ielkiej an- 
tyk lin ie  w  Pisarzowej, w  odkryw kach potoku Smolnik. Obserwacje za­
czynam y około 350 m poniżej kościoła i pójdziem y w górę potoku, w k ie­
ru nku  zachodnim. Będziem y mogli obserwować tu ta j naszą serię to na 
północnym , to znów na południow ym  skrzydle tej m ałej antykliny.

W idzimy zatem  najp ierw  ciem noszare, zbite, niebieskaw e piaskowce 
w apniste, silnie m ikowe oraz piaskowce drobnoziarniste i zbite, również 
w apniste, zaw ierające także drobne blaszki miki. Żyły kalcytow e są dość 
pospolite. Jednakże z ilości odsłonięć powyższych piaskowców (grubość 
ławic do 30 cm), wnosić należy, że łupki te, chociaż w odkrywce tej nie od­
słonięte, przew ażają zdecydowanie w tej części w arstw  inoceramowych. 
Naprzeciw kościoła u stóp osuwiska w idzim y jeszcze raz w ym ienione p ia­
skowce, ale już w tow arzystw ie zielonoszarych łupków  ilastych. Powyżej 
kościoła większość w arstw  inoceram owych tw orzą zielone łupki ilaste. 
Piaskowce w  ilości 5— 15% .w ystępują w w arstw ach 2— 3 cm grubości. Są 
zielonawe, o ilastym  spoiwie. Potem  piaskowce te przew ażają nad łup­
kami. Cała ta  w kładka łupków zielonych jest zapowiedzią zmian litolo­
gicznych jakie nastąpią w „eocenie“ pstrym . Ponad nią pojaw iają się moc­
no w apniste, szaroniebieskie, drobnoziarniste lub zbite piaskowce strzał­
kowe w ław icach 10 cm grubości z glaukonitem  i miką. Piaskowce te n ie­
znacznie przew ażają nad szarym i łupkam i w apnistym i. Wyżej nie ma tu  
już piaskowców, a łupki nab ierają  barw y zielonej, sta ją  się ilaste i bogate 
w drobne blaszki miki. Łupki te byw ają zapiaszczone i zaw ierają m ini­
m alne ilości kilkucentym etrow ych ławic piaskowców szarozielonych, k ru ­
chych, lekko ilastych.

K ilkanaście m etrów  wyżej są już tylko zielone iły  łupkowe z k ilkum i­
lim etrow ym i w kładkam i czerwonych łupków (5— 10% cm). Granicę między 
„eocenem" pstrym  a w arstw am i inoceram owym i staw iam  umownie 
w  m iejscu, gdzie pojaw ia się p ierw sza sm uga czerwonych łupków. Bardzo 
in teresu jące są tzw. w arstw y kanińskie. N ajpierw  opiszę je  ze znanej w li­
te ra tu rze  (77, str. 98) odkryw ki na Raszówce, na zachód od punktu  wyso­
kościowego 615 m. Składa się ona z dwu kondygnacji: starszej — niższej 
i młodszej — wyższej. W niższej części, śledząc od dołu ku górze, widzimy 
najpierw  niebieskaw e piaskowce silnie w apniste, bardzo tw arde, cienko 
i średniopłytow e (do 40 cm), przeplatane szarym i, lekko w apnistym i łup­
kam i (kilkunastom etrow a w kładka łupków czarnych). Poza tym  jes t tu  
jedna grubsza ławica piaskowca gruboziarnistego, w którego skład petro­
graficzny wchodzą też skalenie. K ierunek w arstw  195°, upad 30°, ku E, 
hieroglify na dolnych pow ierzchniach w arstw .

Wyższa kondygnacja ma u dołu 2 m grubości ławicę średnioziarnistego, 
jasnego piaskowca ze skaleniam i. Nad nim leży 0,5 m ław ica piaskowca 
niebieskiego, drobnoziarnistego, bardzo tw ardego, nieco m niej wapnistego 
od wyżej opisanych. Ponad nimi ławice piaskowców cienieją i zaw ierają 
bardzo dużo m iki oraz rozsianego de try tusu  roślinnego, a także cienką 
strzałkę kalcytową. K ilkunastocentym etrow e w kładki zielonoszarych 
łupków  ilastych, dość tw ardych, przegradzają poszczególne ławice piasko­
wcowe. Ku górze łupki sta ją  się bardziej niebieskaw e. Pojaw ia się w  nich 
kilkucentym etrow a w kładka m argla syderytycznego. K ierunek  w arstw  
170°, upad 20° na W; hieroglify wężykowe i kłębiaste, skupione na dol­
nych powierzchniach.
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Przyznać muszę, że opis ten  nie pokrywa, się z opisem podanym  przez 
S z a j n o c h ę  (77 str. 98). \

Mniej więcej w połowie drogi m iędzy Raszówką a kościołem w Kaninie, 
przy skręcie gościńca na tzw. W ierzchowinie jest druga, n iew ielka od­
kryw ka z w arstw am i kanińskim i. M amy tu cienkopłytow e (5— 15 cm) 
piaskowce brudnozielone i niebieskaw e. Są one bardzo tw arde i lekko w ap- 
niste. Zielonoszare łupki są ilaste. K ierunek  w arstw  90°, upad 35° ku S: 
H ieroglify ich znajdują  się na dolnych powierzchniach.

N astępną odkryw kę widzim y za cm entarzem  na wschód od kościoła 
w Kaninie. Są tu  5— 10 cm ławice tw ardych, silnie m ikowych piaskowców, 
znanych nam już z poprzednich odkrywek. Piaskowce te zaw ierają poza 
tym  5— 10 cm w kładki twardych, łupków  m arglistych barw y brudnozie­
lonej.

Jeszcze dwie piękne odkryw ki w arstw  kanińskich m am y na W ysokim, 
tuż przy  gościńcu, około 850 m na wschodni północo-wschód od punk tu  w y­
sokościowego 634,0 m. W idzimy tu  piaskowce cienkoławicowe, skorupowo- 
płytowe, aż „jedw abiste“ od miki. M ają brudnozielony kolor, — w niektó­
rych ławicach bardzo słabo ujaw nia się wapnistość. Pozostałe zaś są bez- 
wapniste. Przegradzają je w ilości około 50% oliwkowozielone iłołupki. 
W spągu odsłonięć ukazuje się strop grubej ławicy jasnego piaskowca 
typu Raszówki. K ierunek Í5°, upad 15° na S, hieroglify znajdują się na 
dolnych powierzchniach w arstw . Ponadto zaobserwowałem  kilkunasto­
centym etrow e wkładki szarych krzem ionkow ych margli.

Pozostałe odsłonięcia n ie wnoszą nic nowego do charak terystyk i tych 
warstw . Piaskow ce typu  Raszówki i W ierzchow iny spotykam y jeszcze na 
K rasińskiej Górze, a piaskowce „jedw abiste“ (zawsze w tow arzystw ie 
łupków) w Chom ranicach na północ od to ru  kolejowego, na południow ych 
stokach Litacza poniżej gościńca, a także w  Woli M arcinkow skiej. P ia­
skowcom aż „jedw abistym “ od m iki tow arzyszą często cienkopłytow e 
piaskowce typu  Raszówki i W ierzchowiny.

„Facja“ kanińska charak teryzu je  się bardzo dużą zmiennością w  roz­
mieszczeniu pionowym (patrz tabl. V II i V III przekro je  IV—XIII). Zasad­
niczo w ystępuje ona w  wyższych częściach w arstw  inoceram owych, ponad 
soczewkami kom pleksu gruboław iccw ych piaskowców, granicząc niekiedy 
bezpośrednio z ęocenem pstrym .

Podobieństwo tej facji do w arstw  m ikuszowickich (77) w ydaje mi się 
bardzo w ątpliw e. Te ostatnie oglądałem  w okolicach Porąbki i trudno  mi 
jest doszukać się jakiegokolw iek w yraźnego podobieństwa.

O bserwow aną miąższość w arstw  inoceram owych szacuję na około 
250 m, lecz n iew ątpliw ie jest ona znacznie większa.

„ E o c e n “ p s t r y

Zachowując nazw ę użytą przez H. S w  i d z i ń  s k i e g o  (69) zastoso­
wałem  nieco inny  podział od dotychczas stosowanego w geologii karpa-^ 
ckiej; podział na  w arstw y hieroglifow e i pstre  łupki, w k tórym  pod 
pstrym i łupkam i rozum iano także znaczne pakiety  łupków  zielonych; 
Decydującą dla m nie cechą, na k tó re j oparłem  podział litologiczno-
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facjalny była czerwona barw a łupków, tak  charakterystyczna, że trudna  
do przeoczenia, naw et gdy pojaw iła się  w zw ietrzelinie w  m inim alnej 
ilości.

W yróżniam  więc dwie zastępujące się w zajem nie grupy litologiczne: 
p strą  i zieloną. Pod p strą  rozum iem  łupki czerwone, a także czerwone 
„przeplatane“ zielonymi, ale tylko w tedy, gdy czerwone przew ażają, oraz 
niew ielkie w kładki łupków zielonych, nie dające się wydzielić na mapie; 
natom iast barw y i typu piaskowców w ystępujących jako w kładki w tych 
łupkach nie brałem  pod uwagę.

Zespół zielony obejm uje skały o barw ie odm iennej od czerwonej oraz 
nieznaczne w kładki czerwonych łupków, których nie byłem  w  stanie ująć 
graficznie na m apie i przekrojach.

Podział ten, w przeciw ieństw ie do dotychczas stosowanego, uważam 
za bardziej na tu ra lny , gdyż w pew nej m ierze podkreśla nam  charak ter 
środowiska, w jakim  osadzał się m ateriał, z którego pow stały w arstw y 
„eocenu“ pstrego, a więc rzecz, moim zdaniem, niem ałej w agi dla paleo- 
geografii K arpa t polskich.

Po tych w stępnych w yjaśnieniach, powróćmy do opuszczonej przez naś 
an tyk liny  Pisarzowej i od stropu  w arstw  inoceram owych zacznijm y śle-- 
dzić spągową partię  „eocenu“ pstrego. A więc, ponad zaobserw ow aną już 
sm ugą czerw onych łupków widzim y zielonoszare iłołupki z Vs cm w kład ­
kam i zielonawych, bezwapnistych, drobnoziarnistych piaskowców. Nieco 
wyżej m am y 50% czerwonych łupków, a nad nim i kilkum etrow e partie  
zielonoszarych ilastych, piaszczystych łupków z przew agą niebieska­
wych, silnie w apnistych piaskowców, z żyłkam i kalcy tu  grubości do 7 cm. 
Piaskowce grubości od 10-^15 cm rozmieszczone są w  odstępach 10—30 cm. 
M ają one n ieregu larne  hieroglify, cienkie (1— Va cm), przedzielone dużymi 
zaklęsłościami. Ponad serią tą  następuje  znów większy p ak ie t p s try  
z przew agą łupków czerwonych, i wreszcie na odcinku około 100 m po ja­
wia się zielony zespół pstrego eocenu reprezentow any przez szaroniebie- 
skie piaskow ce ilaste, cienkoławicowe, 1 do 4 cm, gęsto przekładane sza­
rym i iłołupkam i. Nad nim, aż po górne rozw idlenie potoku, czerwone 
łupki zdecydowanie przew ażają. Oprócz nich w ystępu ją  szare, w apniste  
łupki oraz cienkoławicowe (10 cm) piaskowce niebieskaw e i szare, o zna­
cznej zaw artości w ęglanu w apnia. Są one, drobnoziarniste i  na  dolnych 
pow ierzchniach m ają gruzłow ate hieroglify. Piaskow ce te w ystępują 
zasadniczo w grupie zielonej, gdy tym czasem  w zespole p strym  pojaw iają 
się najczęściej ławice piaskowców traw iastozielonych o grubości 5— 10 cm, 
krzem ienistych, bądź też w apnistych, z żyłkam i kalcytu , z hieroglifam i 

*i śladam i pełzania. W ystępują one również w  czerwonych łupkach w  po­
bliżu wspom nianego rozw idlenia. Grubość ich w ynosi 2—5 cm, a prze­
dzielone są około 10 cm 'partiam i pstrych  łupków. Ławice piaskowcowe są 
silnie popękane a k ierunek  spękań wynosi 10°, a więc rozciąga się w  kie­
runku  upadu. W sam ym  zaś rozw idleniu przew aża m ateria ł łupkow y (70%), 
z czego %  przypada na łupki czerwone.

Poza tym  w  grupie pstre j spotyka się ciemnozielone, lekko skorupow e 
ławice piaskowców krzem ienistych. Grubość ich w aha się w  granicach 
5— 10 cm. W ietrzeją rdzaw o i czarniawo, a  łupią się w  ostrokraw ędziste 
pryzm y. Na przełom ie tych  pryzm  zaobserwowałem  bardzo piękne p rzy ­
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kłady koncentrycznego w ietrzenia. Zielone łupki ilaste -występują tu  
w ilości około 60%. Je s t to opis odkryw ki widocznej-w potoku Sarysz w  od­
ległości 10Ó—50 m n a  północ od toru  kolejowego. Potok ten  p łynie  
z M iędzybrzegów. M iędzy tą  odkryw ką a torem  kolejow ym  jest praw ie 
50 m partia  ilastych tw ardych  łupków zielonych, silnie popękanych. Bieg 
w arstw  310°, upad 30° ku NE, a k ierunk i spękań około 360° i 90°.

Na zakończenie opisu pstrego „eocenu“ północnej części om aw ianego 
terenu  w ypada jeszcze zająć się przejściem  stra tygraficznym  do w arstw  
podm agurskich. Sądzę, że najlepszym  przykładem  będą odkryw ki wido­
czne w miejscowości Liśnik, w  potoku przecinającym  tor kolejow y w  odle­
głości około 600 m  na SSW  od punk tu  wysokościowego 597 m. Około 
250 m powyżej to ru  w idzim y tw arde czerwone łupki z kilkom a ławicam i 
(grubości 3— 5 cm) piaskowców'- nieco w apnistych, drobnoziarnistych, jasno 
lub ciem noszarych o odcieniu zielonawym. Po kilkum etrow ej przerw ie 
(idąc w. górę potoku w k ierunku  północno-wschodnim) w idzim y nagłe 
i ostre wcięcie kory ta  potoku, w  k tórym  odsłania się 40% zielonoszarych 
łupków ilastych i 60% zielonoszarych, tw ardych i w apnistych piaskowców 
cienkoławicowych (10— 15 cm), z drobnym i wężykowym i hieroglifam i na 
dolnych powierzchniach. W ich skład petrograficzny wchodzi także mika. 
Są to już w 'arstw y podm agurskie.

Sądzę, że na tych k ilku p rzykładach  -wystarczająco zilustrow ałem  skład 
litologiczny p stre j „facji“, k tó ra  na południu zbadanego te ren u  jes t tak 
samo wykształcona.

Z kolei w oparciu o kilka dobrych odkryw ek omówię w ydzielony 
przeze m nie zielony zespół łupkowy. W spągowej p a rtii obserw ujem y 
zielone łupki ilaste z cienkim i (do 5 cm) w arstw am i zbitych, niebieskaw ych 
piaskowców w apnistych, będących w w yraźnej m niejszości. W arstw y te  
ku górze przechodzą w zielonoszare w apniste łupki z k ilkunastom etrow y­
mi w kładkam i iłołupków stalowoszarych. W yżej pojaw iają się jasnoszare, 
w apniste łupki oraz iłołupki oliwkowozięlone. Na nich, a  często wśród 
nich, obserw ujem y kom pleks w arstw  zupełnie podobnych do w arstw  ino- 
ceramowych. N ajklasyczniej w ykształciły  się one w  praw obrzeżnym  do­
pływie potoku Słomka, k tó ry  w ypływ a spod przełęczy widocznej m iędzy 
Kuklaczem  a Bucznikiem. G dybym  nie m iał dowodów w postaci przejść 
stratygraficznych  i hieroglifów, że w arstw y te  leżą w yraźnie w  p stre j g ru ­
pie, zaliczyłbym  je  zapew ne do w arstw  inoceram owych.

Zespół zielonych łupków  pstrego „eocenu“ jeszcze raz zm ienia swój 
charak ter litologiczny, ale już w  górnych jego partiach . Zauw ażym y to 
najlepiej w potoku w ypływ ającym  spod przełęczy m iędzy Liszką a Pę- 
pówką, a będącym  lewobocznym  dopływ em  potoku Łukawica. D om inują 
tu  iłołupki szare i zielone, a także iłołupki brudnoszare, z k ilkucen tym etro­
wym i w kładkam i łupków  czerw onych i piaskowców w apnistych  zielonych 
drobnoziarnistych z m iką oraz piaskowców bezw apnistych, tw ardych, b ru ­
dnozielonych, drobnoziarnistych i zbitych. W arstw y te w następnym  ku 
północy dopływ ie przechodzą ku górze bezpośrednio w  w arstw y podm a­
gurskie.

Zespół p s try  odgryw a decydującą rolę na północ od gościńca L im ano­
w a—K anina—Nowy Sącz. N atom iast na południe a także na wschód jest
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ona stopniowo w ypierana przez zespół zielony. Zjawisko to zaobserwowało 
w ielu geologów rów nież i na innych obszarach grupy m agurskiej (69, 88. 
91, 99). Zm iany zachodzące w  litologicznym  w ykształceniu „eocenu" pstre­
go w skazyw ałyby na stopniowe przechodzenie w w arstw y beloweskie 
V. U h 1 i g a (89), k tóre w bardziej południow ych rejonach płaszczowiny 
m agurskiej odgryw ają dużą rolę, zastępując znaczną część pstrego „eoce­
n u “ (69, 82) oraz spąg w arstw  podm agurskich (44 str. 108).

Miąższość pstrego „eocenu“ wynosi około 450 m.

W a r s t w y  p o d m a g u r s k i e

Aby nie używać błędnego term inu St. W e i g n e r a (53, 98) przyjąłem  
tę nazwę za M. K s i a ż k i e w i c z e m  (44 str. 107— 108), H. S w i d z i ń- 
s k i m  i L. W a t y c h ą (10).

Skład litologiczny w arstw  podm agurskich w stosunku do pstrego „eoce­
n u “ odznacza się większa monotonią. D latego scharak teryzu ję  ie na jed- 
nym  przykładzie, powołując się, w  m iarę potrzeby, na inne przekroje.

N ajlepiej do tego celu nadaje się przekrój wschodniego z dwu potoków 
w ypływ ających w k ierunku  południow ym  spod W ielkiej Góry w Pisarzo­
wej. Trasę nasza zaczniemy od toru  kolejowego, posuw ając się w7 kierunku 
przeciwmym do biegu potoku.

Na odcinku długości 100 m m am y znany nam  „eocen“ pod postacią ze­
społu ostrego. Dalej, na przestrzeni 150 m b rak  odkrywek. W reszcie uka­
zują sie zazwwczaj w ao rrste  zielone łupki o szarym  odcieniu, często z czar­
niawym i nalotam i (90%). Wśród nich obserw ujem y nieliczne k ilkucen ty­
m etrow a ławice zielonych, drobnoziarnistych, skorupow ych piaskowców' 
w apniśtych, bardzo tw7ardych, łupiących się w  ostrokraw cdziste pryzm y. Po 
około 75 m spostrzegam y pojaw ienie się k ilkum ilim etrow ych do kilkucen­
tym etrow ych w kładek iłołupków czarniawweh oraz częste ław icę piaskow­
ców. także skorupow ych, drobnoziarnistych, zielonoszarych, z  miką. Około 
80 m w yżej pojawuaia sie poza tym  30—40 cm ław ice niebieskaw ych pias­
kowców. Piaskowce ilościowo dochodzą tu  do 50%. Posuw ając się o 50 m 
dalej, obserw ujem y stałe zwuększanie się ilości ławic piaskowcowych. Ł up­
ki te  na sucho przyb ierają  odcień niebieskaw y, są w apniste. Nieco wyżej 
po iaw :aia s c  wTkładv brudnozielonych iłołupków7. k tó re  na zw ietrzałych 
powierzchniach m ają’ czarniaw e naloty. Około 125 m wyżej pojaw ia się' 
ławnea piaskowca o grubości 0.5 m. Jest on niebieski, zbity, w epnisty, z dro­
bną żyłka kalcytowe. W yżej, na odcinku 40 m jest ilościowa przewaga 
piaskowców7. Łupki, głównie w apniste, są zielonoszare z k ilkucen tym etro­
wym i sm ugam i łupków  czarnych i b runatnych . Potem  pojaw ia się rumosz 
skalny, a nad nim gruboławicowe bezw apniste piaskowce z w kładkam i iło­
łupków. Zaobserw ew ać można tu  kliważe o kierunkach 115° i 360°. Są to 
już w arstw y m agurskie.

W kładki b runatnych  lub czarnych łupków w przejściu do w arstw  m a­
gurskich są na zbadanym  teren ie  zjaw iskiem  dość powszechnym. N ieje­
dnokrotnie przechodzą one do spągowej partii w arstw  m agurskich. Dobrze 
to widać w7 Kłodnej i Saryszu na drodze wiodącej na Brzostów lub też 
w  spągowych częściach tektonicznych płatów Rozdziela, G óry Kurow skiej
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i Góry Grodziskiej. Podobne obserw acje uzyskał w rejonie W adowice 
M. K s i ą ż k i e w i c z  (42— 44), a St, S o k o ł o w s k i  (61, 62) w  Roz- 
dzielu.

Zm ienna miąższość (300— 400 m) w arstw  podm agurskich jes t uw arun­
kowana rozw ojem  facjalnym , a także tektoniką.

O bserwacje m oje zgadzają się również ze spostrzeżeniam i B, S w i d  e r-  
s k i e g o (63, 64), k tó ry  „określa podobną serię jako dolną część fliszu m a­
gurskiego“ (44) w  okolicy M szany Dolnej, gdzie również zauważył wzbo­
gacenie się w arstw  w piaskowce, w k ierunku  ich stropu.

W arstw y podm agurskie okolic Klęczan—Pisarzow ej w ykazują także 
znaczne podobieństwo do takichże opisanych przez M. K s i ą ż k  i e w  i c z a 
z okolic Sułkowic i Suchej (44).

W a r s t w y  m a g u r s k i e

Stosuję term in  „w arstw y“, gdyż jak  to pisze H. S w i d z i ń s k i (69 str. 
83) „wkładki łupków chociażby i podrzędne tra fia ją  się w szędzie“ i n ieraz 
można je w ydzielić na mapie, co zaobserwował i M. K s i ą ż k i e w i c z  
(43), tabl. V).

W spągu w arstw  m agurskich pojaw ia się poniekąd korelacyjny  charak­
terystyczny poziom, k tó ry  w czasie .prac terenow ych nazyw ałem  „pozio­
mem X “. N ajlepiej odsłania się on w odsłonięciach na południow ych sto­
kach W ielkiej Góry i Brzostowa, tuż ponad m orfologicznym  załam aniem  
się zboczy.

Jako przykład może służyć odkryw ka leżąca około 300 m na południe 
od zachodniego szczytu W ielkiej Góry (753,9 m). W spodzie odkryw ki ob­
serw ujem y zespół jasnozielonych piaskowców średnioław icow ych (30 do 
50 cm) tw ardych, zbitych i m ikowych, nie zaw ierających w ęglanu wapnia. 
Piaskowce poprzegradzane są k ilkucentym etrow ym i w kładkam i szarozie­
lonych, tw ardych  iłołupków. W yżej na przestrzeni 2 m wysokości obser­
w ujem y dość charakterystyczny „poziom X “. Je s t to kom pleks łupkowo- 
piaskowcowy. Piaskowce bezw apniste m ają  w  dolnej części kom pleksu 
grubość 10— 15 cm, ku  górze cienieją do k ilku centym etrów  i gęsto prze­
gradzane są tw ardym i, rozpadającym i się na ostrokraw ędziste  bry ły  łup ­
kami barw y czarnej i szarej. Na skutek w ietrzenia łupki te i piaskow ce są 
pokryte czarnym i i rdzaw ym i plam am i. Ponad „poziomem X “ pojaw ia się 
ten sam  zespół piaskowcowy jak i był w  spągu.

Poza tym  wyróżniłem  w obrębie w arstw  m agurskich k ilka typów  pias­
kowców w ystępujących powszechnie i przew ażnie razem . Jednakże nie 
udało mi się uchwycić ich stosunku procentowego względem  siebie. Są to 
następujące typy piaskowców:
1) piaskowiec bezw apnisty cienkopłytow y (do 20 cm) brudnozielony, dro­

bnoziarnisty, z drobną m iką i hieroglifam i;
2) piaskowiec w apnisty  średniopłytow y (20—40 cm), jasnożółtaw y, dro­

bnoziarnisty , m iejscam i zbity; dużo glaukonitu , nieco bardzo drobnej 
m ik i;

3) piaskowiec słabow apnisty, płytow o-skorupow y, biały z lekkim  odcie­
niem  oliwkowym, zbity; dosyć dużo drobnej miki, bardzo m ałe ziarna 
glaukonitu, drobne hieroglify;
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4) piaskowiec w apnisty  gruboławicowy (powyżej 50 cm), jasnoniebieska- 
wy, drobnoziarnisty, nieco drobnej miki;

5) piaskowiec bezw apnisty średniopłytow y (20—40 cm), biały o lekko żół­
tym  odcieniu, drobnoziarnisty; nieznaczna domieszka glaukonitu  i ska­
leni;

6) piaskowiec w apnisty, cienkopłytow y (do 20 cm) barw y zgniłozielonej, 
tw ardy, drobnoziarnisty, naw et zbity; z b runatną  otoczką w ietrzeniow ą 
i gruzłow atym i hieroglifam i;

7) piaskowiec bardzo w apnisty , bardzo cienkopłytow y (do 5 cm), niebieska­
wy, tw ardy, zbity, wężykowe hieroglify; brudnozielona otoczka w ietrze­
niowa;

8) piaskowiec bardzo w apnisty  gruboławicowy (ponad 80 cm), jasnożółty, 
średnioziarnisty , w spągu zaś gruboziarnisty  i porow aty; skalenie, nieco 
glaukonitu, b ru n a tn a  otoczka w ietrzeniow a.
Piaskowce porozdzielane są łupkam i na ogół w apnistym i rozpadającym i 

się w p ły tk i lub rzadziej w  ostrokraw ędziste bryłki. B arw a ich jest szaro­
zielona, brudnozielona oraz oliwkowa. Zdarzają się też w kłady łupków 
czarnych dochodzących naw et do jednego i więcej m etrów  grubości.

G ranicę pom iędzy w arstw am i podm agurskim i a m agurskim i położyłem 
poniżej „poziomu X “, a o ile on nie w ystępow ał, np. w południow ej części 
mego terenu, w spągu pierwszego zespołu piaskowców gruboławicowych, 
w  k tórych  glaukonit pojaw iał się często w tow arzystw ie skaleni. Zresztą 
wyznaczenie tej granicy m iałem  ułatw ione, gdyż bardzo p ięknie podkreśla 
ją m orfologia zboczy.

W celu uzyskania pełniejszego opisu tych w arstw  należy się kilka słów 
omówienia jednostce St. S o k o ł o w s k i e g o  (62). Za punk t wyjściowy 
obieram  odkryw ki w Klęczanach na północ od potoku Smolnik, gdzie 
U h 1 i g znalazł num ulity  (87, 88). Te w arstw y już S. W e i g n e r zaliczył 
na swej m apie (53-, 97 oraz tabl. I) do piaskowców m agurskich, spoczyw ają­
cych częściowo na w arstw ach  inoceram owych i grybowskich. W ich części 
spągowej zaobserwow ałem  w kładki łupków  brunatnoczarnych  ze znaczną 
zaw artością piasku, nieco podobnych do m enilitow ych. Piaskowce z północ­
nej części Rozdziela, a więc z Białowodskiej Góry, także nie odbiegają od 
ogólnie spotykanych w tych okolicach w arstw  m agurskich (zielonawe 
i szarozielonawe, gruboławicowe, tw arde  piaskowce). W śród nich także 
znalazłem  w kładki czarnych łupków i to znacznie obfitsze niż w Klęcza­
nach. Te partie  przypom inają mi niższą część w arstw  m agurskich z Kłod- 
nej, Sarysza i W ielkiej Góry, gdzie leżą dość wysoko nad spągiem  (na dro­
dze wiodącej ze wsi na szczyt).

Podobne w ykształcenie ma szczegółowo opisany przez St. S o k o ł o w- 
s k i e g o (62, str. 79— 81) tektoniczny p ła t Góry K urow skiej, w  którego pias­
kowcach E. D u n i k o w s k i  i H.  W a l t e r  znaleźli num ulita  (62, 92).

Trzecim tektonicznym  płatem  jes t czapa Góry Grodziskowej, również 
zbudowana z gruboław icow ych (1— 2 m) piaskow ców m agurskich z w kład­
kam i łupków  czarnych w części niższej. P ła t ten  jak  i poprzednie zaliczam 
do jednostki M3 St. S o k o ł o w  s k  i e g  o (62).
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b) J e d n o s t k a  p o d m a g u r s k a  

W a r s t w y  k l ę c z a ń s k i e

Do tej pory nie były one w yróżniane. Nazwę swą zawdzięczają m iejsco­
wości, w  k tórej je  odkrył H. S w i d z i ń s k i  (77). Na pow ierzchni ziem i' 
widoczne są tylko w bloku tektonicznym , w  okolicy wzgórz Gródek, ponad­
to w jednym  z odwiertów . Posiadają-one kilkanaście niezłych odkryw ek. 
Najlepsze można prześledzić w  pro filu  lewego dopływ u potoku Drzykow- 
skiego. Potok ten  w ypływ a spod wzgórza 498,6 m i k ieru jąc  się ku  półnoęy 
wpada do potoku Drzykowskiego około 600 m powyżej jego ujścia do P ierz- 
wiączki (zwanej także potokiem  Bierzwieckim ). N ajstarsza znana część 
w arstw  odsłania się w górnej p a rtii  wspom nianego dopływu. S tąd więc 
zaczniemy śledzić w arstw y  klęczańskie, posuw ając się stopniowo w k ierun­
ku ujścia potoku.

Poniżej nasunięcia w arstw  inoceram ow ych ukazuje się najp ierw  kom ­
pleks piaskowcowy miąższości około 100 m. Piaskowce w ystępu ją  w  ław i­
cach 5— 15 cm grubości. Są z regu ły  krzem ieniste, zlewne, o przełam ie, 
muszlowym, barw y szarej, szarozielonej i niebieskaw ej. Zabarw ienie prze­
jaw ia się w postaci sm ugow ania. Oprócz nich sporadycznie spotyka się bez- 
w apienne piaskowce zbite, tw arde, biaław e, lekko mikowe, poprzecinane 
strzałką. Tak jedne jak  i d rugie  łupią się pryzm atycznie. Poza tym  zaob­
serw owałem  12 m ławicę białawego piaskowca, drobnoziarnistego, o n ie­
znacznej zaw artości w ęglanu wapnia. Je s t on lekko m ikow y i poprzecinany 
cienką strzałką kalcytową. Piaskowce przegradzane są łupkam i w  ilości 
30— 50%. Łupki ilaste i m arg liste  brudnozielone i ciem noszare zdecydowa­
nie przew ażają nad iłołupkam i czarnym i, niekiedy przepojonym i krze­
mionką.

Kompleks piaskowcowy tw orzy p artie  szczytowe wzgórz widocznych 
po obu stronach potoku. Zwłaszcza doskonale podkreśla go morfologia 
szczytów Gródka.

Posuw ając się stąd ku północy na odcinku ponad 100 m spotyka się od­
kryw ki w arstw  klęczańskich. O dkryw ki te  ukazują najstarszą, widoczną 
na pow ierzchni ziemi serię w arstw  klęczańskich. Jest ona zdecydowanie 
łupkowa, typu  wyżej opisanego. W śród nich tkw ią nieliczne cienkie ławice 
znanych nam  piaskowców oraz tak  samo nieliczne w kładki szarych łupków 
m arglistych.

Dalej ku północy napotykam y drugi zespół piaskowcowy o tym  samym  
w ykształceniu co i pierwszy. Oba kom pleksy piaskowcowe zapadają ku  po­
łudniowi, a le  z ogólnej budowy geologicznej oraz na podstaw ie sy tuacji h ie­
roglifów, przekonujem y się, że jest to w łaściw ie jeden zespół piaskowcowy, 
ukazujący się w  obu skrzydłach antykliny. Je j osiową część tw orzy partia  
łupkowa.

Poniżej hypsom etrycznie „drugiego“ zespołu piaskowcowego w arstw y 
klęczańskie w ykształciły się w sposób następujący: dom inują tw arde, sza­
re m argle łupkowe i łupki m argliste, ciem noszare oraz szarozielone, z  pa ro ­
m a kilkucentym etrow ym i w kładam i łupków  brunatnych  i także m argli. 
Piaskowce znanych już typów  stanow ią najw yżej 5— 10% całości tych 
w arstw . W k ierunku  stropu  m arglistość zanika. Zaczynają pojaw iać się 
czarne, b runatnaw e oraz zielone iłołupki, n a  ogół w  procentow ej rów now a-
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dze. Krzem ionkowe piaskowce są tu  nieco częstsze, lecz nie tw orzą w ięk­
szych skupisk. Różnią się od .poprzedmch obfitszym  w ystępow aniem  żelazi- 
stych i m anganow ych nacieków. H ieroglify w ystępujące na dolnych po­
wierzchniach piaskowców klęczańskich są drobne.

Zespól łupkow y ukazuje się na odcinku około 200 m. Po nim, po 70 m 
przerwie, zjaw iają się tw arde m argle barw y czekoladowej, k tó re  w w yniku 
w ietrzenia uzyskują barw ę szarą. Należą one już do następnego, wyższego 
stratygraficzno-litologicznego ogniwa.

Miąższość w arstw  klęczańskich wynosi nie m niej niż 450 m. Praw do­
podobnie są one znacznie grubsze, nie znam y bowiem ich spągu.

W a r s t w y  p o d g r y b o  w s k i e

Zaobserwował je po raz pierw szy również H. S w i d z i ń s k i .  Na­
zwę, jaką obecnie noszą, nadałem  im ze względu na ich stra tygraficzną  po­
zycję w  stosunku do „czarnej kredy grybow skiej“, k tó rą  w  tym  rejonie na­
zywam w arstw am i grybowskmii.

Chcąc obejrzeć spąg w arstw  podgrybow skich m usim y wrócić do opusz­
czonego m iejsca w naszym  potoku. W odkrywce przy k tórej stoim y nie­
znacznie przew ażają c iem noszare j niebieskaw e piaskowce. M ają one dro­
bne z ;arno, są tw arde i w apm ste. Grubość ich lawie w aha się w granicach 
20— 30 cm. W ietrzeją brunatno. Cienkie żyłki kalcytow e oraz. m uskow it w y­
stępu ją  w niew ielkich ilościach. Ławice piaskowców ukazują  się pojedyn­
czo, przegradzając szarobrunatne m argle. W śród tych ostatnich m am y kilka 
w kładek czarnych w apnistych łuuków grubości 10—30 cm.

W następnej z kolei, położonej w k ierunku  północnym, odkrywce ukazu­
ją się szare m argle z 50 cm wkładem  czarnych łupków wapnistych. P rzy  pół­
nocnym  końcu odkryw ki m argle są podesłane piaskowcem  jaki już w idzie­
liśmy w poprzedniej odkrywce. Po n :ewielkiej przerw ie m am y tu ta j „szarą 
kredę" w anorm alnym  kontakcie tektonicznym .

Jeżeli chcem y obejrzeć wyższa część w arstw  nodgryhowskich, m usim y 
udać się na grzbiet i północne stoki K rasińskiej Góry w Klęczanach lub też 
do Krasnego Potockiego. W ybierzm y drugą z tych miejscowości. W arstw y 
podgrybowskrn tw orzą tu regularną antyklinę. Prześledzim y przeto jedynie 
jej północne skrzydło, poczynając od osi, znajdującej się niecałe 200 m p o ­
wyżej rozw idlenia potoku w ypływ ającego spod punk tu  wysokościowego 
513 ni. Jest to oraw y dolny dopływ wielkiej lew ej odnogi potoku w padają­
cego do Sm ohr ka w pobliżu punk tu  wysokościowego 334 m.

W praw ej odnodze naszego rozw idlenia ukazuje się najpierty  niebieska­
wy, gruboławicowy (około 60 cm) piaskowiec. Jest on tw ardy, drobnoziar­
n isty  i w apnisty . Na nim, na odcinku około 100 m spoczyw ają najpierw  
ciemnoszare m arcie łupiące się w duże spłaszczone i n ieregularne bryły. 
Przegradza je kilkunastocentym etrow y wkład czarnych ilastych oraz w a­
pnistych łupków  liściastych. Około 50 m wyżej (stratysraP czn ie) pojawia 
się następna ław :ca takiego samego piaskowca, jaki już widzieliśm y, a na 
niej tw arde i spękane m argle. Na północnym  brzegu odkryw ki odsłania się 
trzecia ławica znanego piaskowca.

Następna z kolei odkryw ka leży około 100 m poniżej wspom nianego roz­
widlenia i zaw iera tylko m argle.
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Strop w arstw  podgrybowskich prześledzim y powyżej rozw idleń sąsied­
nich potoków, w odległości około 625 m na zachód oraz około 650 m od 
ostatniej odkryw ki, a także na Górze K rasińskiej, na drodze wiodącej z K lę­
czan do K rasnego Potockiego. M amy tu  około 80% m argli, 5% łupków czar­
nych i 15% piaskowców. Łupki czarne skupiają  się przede w szystkim  w sa­
mym stropie. Tow arzyszy im niew ielka ilość m argli oraz piaskowce odm ien­
ne od wyżej opisanych. Są one szarozielone, krzem ieniste i drobnoziarniste. 
Przecina je cienka żyła kalcytow a. Grubość ławic w aha się w  granicach 
10-—30 cm.

N astępuje około 30 m przerw a i dalej ku zachodo.wi od wschodniego 
krańca lasu pojaw iają się czarne ilaste łupki liściaste, będące już spągiem 
w arstw  grybowskich. \

Profil ten nie daje nam  jednak  obrazu przejścia stratygraficznego mię­
dzy w arstw am i podgrybow skim i a grybówskim i. Dlatego też pokażę je w  in ­
nym  profilu. W tym  celu posłużym y się potokiem  w ypływ ającym  spod 
punktu wysokościowego 526 m. Potok ten  jes t jednym  z dopływów (praw y 
dopływ) wielkiej lew ej odnogi potoku w padającego do Sm olnika obok punk­
tu wysokościowego 337 m w K rasnym  Potockiem  (około 1370 m na wschod­
n i południow y wschód od kościoła w  Męcinie). Pójdziem y od ujścia naszego 
dopływu w górę ku południowi. Dolną jego część możemy przeglądnąć po­
bieżnie, gdyż profil potoku nie wnosi nic nowego do charak terystyk i w arstw  
podgrybowskich. Zw rócim y jedynie uw agę na form y tektoniczne posługu­
jąc się załączonym szkicem geologicznym.

135 m powyżej ujścia wym ienionego potoku widzim y czarne łupki gry- 
bowskie, k tó re  z przerw am i ukazują się na odcinku 40 m. Zapoznam y się 
z nim i nieco bliżej w  następnym  podrozdziale m ojej pracy. Po 85 m przer­
wie pojaw iają się znane nam w arstw y podgrybowskie, k tóre już w idzieliś­
m y w praw ym  położonym ku wschodowi następnym  potoku. Tu więc nie za­
uważyliśm y przejścia stratygraficznego, ale niebaw em  je  pokażę. 100 m w y­
żej przechodzim y przez antyklinę, k tó rą  znacznie lepiej ilu stru ją  odkryw ­
ki z sy tuacjam i hieroglifów  w następnym  od zachodu potoku. Po przejściu 
dalszych 100 m już i w naszym  potoku obserw ujem y hiero­
glify po stronie północnej. Jesteśm y , więc w południow ym  skrzydle 
wspom nianej an tyk liny  w arstw  podgrybowskich, 75 m dalej przechodzim y 
przez synklińę, k tórą w sąsiednim  potoku podkreśla obecność w arstw  g ry ­
bowskich, jakich  tu  już nie obserw ujem y („wyszły w  pow ietrze“). Około 
80 m wyżej m am y upady ku północy, a wspom niany, następny ku zachodo­
wi potok, w ykazuje poza tym  obecność hieroglifów  po stronie południo­
wej. Jesteśm y już w  południow ym  skrzydle naszej synkłiny a zarazem 
w północnym  skrzydle drugiej z kolei an tyk liny  w arstw  podgrybowskich. 
A ntykliny te dalej ku wschodowi łączą się w jedną większą. P rzez dalsze 
80 m  m am y upad w arstw  ku południowi i hieroglify  po stronie północnej. 
Przeszliśm y oś tej an tykliny . Teraz zaczniem y obserwować odkryw ki. W tej 
chwili stoim y jeszcze na znanych nam mapgłach podgrybowskich. Po przej­
ściu 65 m spostrzegam y, że w  m arglach tych  pojaw iają się cienkie w kładki 
czarnych łupków  oraz ław ica średniopłytow ego (ok. 40 cm) piaskowca ciem ­
noszarego, drobnoziarnistego i bardzo wapnistego. N astępnie na odcinku 
40 m przybyw a więcej w kładek czarnych iłołupków, a przy  końcu w idz:my 
stalow o-szaro-zielonaw e łupki ilaste z licznymi sm ugam i również ilastych 
czarnych łupków. W yżej, na przestrzeni 25 m obserw ujem y czarne łupki
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w równowadze z. szarym i, a przy  końcu tego odcinka pojaw ia się ławica 
piaskowca bardzo tw ardego, zbitego, stalowoszarego. Około 30 m  wyżej m a­
m y już tylko czarne łupki, takie, jakie już w idzieliśm y we w kładkach. Po 
dalszych 20 m odsłaniają się one jeszcze raz. Są to już w arstw y grybowskie, 
na k tó rych  17 m  wyżej spoczywa nasunięcie płaszczowiny m agurskiej (po­
niżej punk tu  wysokościowego 526 m).

Podsum ow ując nasze obserw acje widzimy, że w  skład w arstw  podgry- 
bowskich wchodzą przede w szystkim  tw arde m argle barw y czekoladowej 
i szarej, k tóre w  procesie w ietrzenia przybierają  barw ę jasnopopielatą. 
W ich spągu oraz w  stropie pojaw iają się w kłady czarnych łupków. P ias­
kowce nie tw orzą zw artego kom pleksu, lecz rozrzucone są w form ie „sam ot­
nych“ ławic, k tó rych  grubość przeciętnie, w aha się w  granicach 30— 80 cm. 
W niektórych piaskowcach można zauważyć rzadko rozsiane ziarna glauko- 
n itu  a czasem i skaleni. Jest to widoczne zwłaszcza w  odkryw ce znajdu­
jącej się w  praw ej skarpie potoku Pierzwiączka, około 500 m powyżej jego 
ujścia.

Miąższość w arstw  podgrybowskich oceniam na około 600 m.

W a r s t w y  g r y b o w s k i e

Spąg ich tw orzą liściaste, czarne łupki ilaste, k tó re  zaobserwowaliśm y 
już na K rasińskiej Górze. W ystępują one również poniżej rozw idlenia duże­
go praw ego dopływu praw ej odnogi potoku. Dopływ teri w pada do Smol- 
nika około punk tu  wysokościowego 334 m. Na łupkach ilastych spoczywają 
m arele z w kładam i czarnych łupków w apnistych. Te z kolei przechodzą 
w iłołuoki czarne z k ilkunastocentym etrow ym i w kładam i iłołupków  sza­
rych. W tych ostatnich tkw i 0,5 m  ławica niebieskaw ego piaskowca w apni- 
stego. Jest on drobnoziarnisty  i posiada strzałkę kalcytow ą. W ietrzeje b ru - 
natnaw ożółto i m a kłebiaste hieroglify na dolnej powierzchni. Na nim  .spo­
czywają brudnoszare łupki m argliste ze smugam i łupków czarnych. W tej 
partii skupiło się k ilka cienkich (10— 20 cm) ław ic tw ardego piaskowca sko­
rupowego, drobnoz;arnistego, wapnistego. Na ich dolnych powierzchniach 
w ystępują n iew yraźne hieroglify.

Piaskowce te  obserw ujem y rówpież w. górnych rozw idleniach potoku 
wypływ ającego spod W ysokiego i w padającego do Sm olnika w  m ieiscu po­
łożonym naprzeciw  kościoła w  Męcinie, a także w  górnych rozw idleniach 
potoku w ypływ ającego spod Kwiczałówki i również wpadającego do Smol­
nika. W tych  ostatnich w idzim y osiowy fragm ent an tyk liny  tektonicznie 
zredukow anej. Piaskow ce nasze znajdują się na jej skrzydłach, sam ą zaś 
oś tw orzą czarne łupki m argliste na przem ian z szarym i, w apnistym i. Na 
przestrzeni około 20 m ponad  owymi piaskowcam i dom inują w apniste, czar­
ne lub ciem nobrunatne łupki. Są wśród nich kilkucentym etrow e w kładki 
iłołupków szarych i zielonawych, k tó re  ku  górze tw orzą w yraźną sm ugę da­
jącą się wydzielić graficznie na m apie i przekrojach (tabl. VI—VIII). 
W partii tej pojaw iają się czasem kilku- lub k ilkunasto- rzadziej kilkudzie- 
sięciocentym etrow e w kładki iłołupków czerwonych lub zielonych. Są one 
dobrze widoczne na południow y-zachód od przysiółka Paszkowiec (w Męci­
nie), w jarze niewielkiego potoku w ypływ ającego spod wzgórza oznaczo­
nego punktem  wysokościowym 492. Towarzyszą im konkrecje m anganow e
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ułożone w  sm udze 5 cm grubości. W iększe w kłady łupków  czerwonych za­
obserwowałem  w górnych rozw idleniach czwartego (licząc od ujścia) do­
pływ u Zadziela. W spągu ich leżą zielone ilaste łupki, tw arde  i spękane,
0 k ierunkach  spękań: 150°, 60°, 30°. Podścielają je b runatne  i czarne łupki 
w apniste miąższości około 1,5 m. W nich tkw i kilka ławic piaskowców b ru ­
dnoszarych, drobnoziarnistych, w apnistych, ze s trzałką o k ierunkach  spę­
kań: 100°, i200° i (255°. N atom iast nadkładem  stra tygraficznym  czerwonych
1 zielonych łupków  są czarne zbrekcjow ane, bardzo tw arde  łupki w apniste, 
poprzecinane żyłam i kalcytow ym i. Na nich w idzim y iłołupki szare i zielone 
z w kładkam i czarnych, łupki zielone stanow ią 80%. W stropie ich leżą czar­
ne łupki w apniste z sia tką kalcytow ych żyłek i nieznaczną sm ugą czarnego, 
spękanego rogowca. Na nich spoczyw ają w arstw y inoceram owe nasunięcia 
magurskiego.

Rogowiec ten  świadczy o zbliżaniu się do stropu  w arstw  grybowskich. 
W yraźny zespół rogowcowy obserw ujem y nieco dalej ku północnem u za­
chodowi. Powyżej znacznego rozw idlenia piątego (licząc od ujścia) praw ego 
dopływu Zadziela, w  wąskiej przechylonej ku północy antyklinie. W jądrze 
jej obserw ujem y czarne liściaste iłołupki z kilkunastocentym etrow ym i 
wkładkam i szarych i czarnych m argli łupkowych. Na skrzydłach skupia 
się 6— 10 m zespół czarnych rogowców, w ław icach 3— 10 cm grubości. Są 
one gęsto poprzecinane żyłkam i kalcytow ym i grubości 2-—3 cm. Poszczegól­
ne ławice p rzegradzają k ilku- do k ilkunastocentym etrow e w kładki iłołup- 
ków czarnych lub brudnoszarych, podczas procesu w ietrzenia uzyskujących 
barw ę żółtą.

Stropow a część w arstw  grybow skich najlepiej odsłania się w Cieniawie, 
w potoku przecinającym  serpen tynę  lim anowskiego gościńca oraz w są­
siednich praw obocznych dopływ ach potoku M ordarka. Czarne m argliste 
łupki nieco przew ażają nad szarym i. W łupkach czarnych w idać nieliczne 
kilkucentym etrow e ław ice czarnych, w apnistych piaskowców jasno lam ino­
wanych, drobnoziarnistych oraz ciem noszare piaskowce m ikowe w apniste 
tej samej grubości. Piaskow iec ten przechodzi tu  i ówdzie w  zlewny, krze- 
m ienisty.

W stropie pojaw iają  się partie  szarych m ikow ych i m arglistych łupków 
„szarej k red y “ z kilkunastocentym etrow ym i w kładkam i m argli sydery- 
towych.

Od opisanego w ykształcenia w arstw  grybow skich istn ieją  pewne odchy­
lenia. Na przykład rogowce i sm ugi zielonych oraz czerwonych łupków w y­
stępu ją  tylko w zachodniej części opisywanego terenu. Jedynie  na Słoci- 
nach (w Klęczanach) zaobserwow ano w rowie przeciwczołgowym  nieznacz­
ną, k ilkunastocentym etrow ą w kładkę łupków  czerwonych. Z jaw iają się one 
tu raczej w partii stropow ej. We wschodniej części kartow anego obszaru 
nie widzim y również charakterystycznej w kładki piaskowcowej, jaką  w y­
dzieliłem  w Męcinie.

W arstw y grybow skie odpow iadają „czarnej kredzie m agursk ie j“ z okolic 
Grybowa i Gorlic (40, 42, 50, 65, 66, 67, 68, 69, 70, 91, 95), gdzie również za­
obserwowano stra tygraficzne  w kładki czerwonych łupków  (97). Do w arstw  
tych należy zapew ne zaliczyć i „czarną k redę“ z okolic M szany Dolnej (12. 
63, 64, 69).

Czarne łupki w arstw  grybow skich z okolic K lęczan a także i Ropy uw a­
żano początkowo za łupki m enilitow e. W ten sam sposób podszedł do nich
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i St. W e i g n  er, przy  czym te  same łupki, spoczywające w kontakcie tek to ­
nicznym  na „szarej k redzie“ po południowej stronie elew acji M ordarki 
i M arcinkowic np. w  Kaninie, zaliczył do w arstw  inoceram owych (53, 96, 
97). J. N o w  a k dopatryw ał się w nich podobieństw a do górnej k redy  isteb- 
niańskiej (52 str. 19), a zaobserwow ane tu  silne strzaskania i żyły kalcytu, 
widoczne w  spągu nasunięcia m agurskiego nazw ał „facją tektoniczną“ 
(52 str. 48).

W opisanym  rejonie w arstw y grybowskie osiągają miąższość około 
400 m.

W a r s t w y  k r o ś n i e ń s k i e  ( „ s z a r a  k r e d a " )

Spąg tych w arstw  przydzielił V. U h 1 i g (75, 89) do w arstw  grybowskich. 
Szara seria przypom ina środkow ą lub dolną część w arstw  krośnieńkkich, 
tzw. górnych grupy zew nętrznej. Jednakże przy dok ładn ie jszym  badaniu 
można zauważyć pewne różnice, k tóre w kilku zdaniach postaram  się na­
kreślić na podstaw ie cech makroskopowych.

W arstw y krośnieńskie g rupy zew nętrznej w stanie świeżym m ają barw ę 
ołowianoszarą, gdy tym czasem  w arstw y szarej serii są raczej niebieskaw o- 
szare, na ogół ciem niejsze od w arstw  krośnieńskich. Pod w pływ em  w ietrze­
nia seria  szara przybiera barw ę popielatostalow ą, n ieraz z czarniaw ym  od­
cieniem. W w arstw ach  krośnieńskich g rupy zew nętrznej nie spotykałem  
wśród łupków, poza nielicznym i w yjątkam i w rejonie Sanoka — Płowce 
oraz w Olszówce koło Rabki, strzałk i ka lcy tow el k tó ra  byłaby prostopadłą 
do płaszczyzny łupkowatości, a tym  bardziej takiej, k tó ra  by przebiegała 
we w spom nianej płaszczyźnie. N atom iast w szarej serii zjawisko to jest b a r­
dzo pospolite. Szara se ria 'm a  na płaszczyznach łupkowatości obfite czarne 
naskorupienia de try tusu  roślinnego. W w arstw ach zaś krośnieńskich jest 
on raczej rozsiany rów nom iernie w  form ie w iększych lub m niejszych okru­
chów (sieczka roślinna). Źródła siarczane w ogólnie znanych w arstw ach 
krośnieńskich w ystępują  głównie w kom pleksach piaskowcowych, tu  zaś 
przede w szystkim  w  łupkowych. H ieroglify typow ych w arstw  krośnień­
skich są z reguły  dobrze w ykształcone i na ogół silnie w ypukłe; w szarej 
serii są przew ażnie spłaszczone i wygładzone. W w arstw ach  krośnieńskich 
tzw. dolnych częste są soczewki lub w kłady m argli svderytow ych; spotyka 
się je  też i w szarej-serii, na przejściu do w arstw  grybowskich. Zjawisko to 
zaobserwowali już H. W a l t e r  i E. D u n i k o w s k i  (92) oraz St. W e i -  
g n  e r (98) w  miejscowości Ropa, a dalej V. U h 1 i g (89) w Pisarzow ej i G ry­
bowie, St. W e i g n e r  w rejonie Klęczan (53. 98) oraz H. S w i d z i ń s k  i 
w okolicy Grybowa i Gorlic (65, 70, 75).

Kończąc ten  ogólny opis „„szarej k re d y “ należy jeszcze nadm ienić, że 
łupki zaw ierają bardzo często drobne łuski m iki i są ilasto-m argliste. W niż­
szych partiach  tych w arstw  spotyka się cieńsze i grubsze w kładki szarych 
piaskowców m ikowych, płytow ołupkow atych. Łupkow atość ta  jest charak­
terystyczna dla całej „szarej k re d y “. Znana miąższość tej serii wynosi 
450—500 m.

Przejdziem y teraz do przeglądu niektórych odkrywek.
Spąg szarej serii najlepiej odsłania się w  górnym  rozw idleniu potoku 

M ordarka, około 700 m na północny zachód od szezytu 615 m na Raszówce 
oraz w  znanym  nam  już górnym  lew ym  dopływie M ordarki, powyżej goś­
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cińca. W idzimy tu  stalowoszare łupki w apniste, nieco zapiaszczone, z k il­
koma w kładkam i m argli syderytow ych grubości 5— 15 cm, p rzybierających  
podczas w ietrzenia barw ę żółtą. Całość jest poprzecinana bardzo w yraźnym i 
pęknięciam i o k ierunkach  200°, 240°. 2.70°. Szczeliny w ypełnia strzałka 
kalcytowa.

Szara seria leżąca około 100 m ponad spągiem  jest najlepiej widoczna 
w osi jednej z an tyk lin . A ntyklina ta istn ieje  około 350 m  powyżej w ielkie­
go rozw idlenia potoku płynącego spod Kwiczałówki w k ierunku  północ­
nym i wpadającego do Sm olnika około 200 m poniżej ujścia potoku Zadzie- 
le. Ponieważ lew a odnoga tego rozw idlenia daje piękne odkrywki, pój­
dziemy nią z biegiem  potoku, obierając za punkt w yjściow y oś dntykliny. 
N ajpierw  widzim y szare łupki z 5 cm w kładam i m argli syderytow ych; na 
dolnych, a niekiedy i na górnych pow ierzchniach łupkow atości w idać w y­
raźne czarne naskorupienia detry tu su  roślinnego.

O kilkadziesiąt m etrów  dalej charak ter „szarej kredy"' zmienia się. Ła­
wice szarych łupkow atych piaskowców w apnistych o grubości 5— 10 cm 
tw orzą tu  50% w arstw . W świeżym przełom ie piaskowce są niebieskaw o- 
stalowe lub brudnoszare, w ietrzejąc p rzyb iera ją  barw ę jasnoszarą. N iektó­
re m ają w yraźną skorupow atość. M ika jes t tu  bardzo pospolita. K ilkucen­
tym etrow e w kładki czarnych w apnistych łupków  w ystępują  dość rzadko 
(5— 10%). W pobliżu ujścia potoku ilość piaskowców spada do 30—20%, 
a ławice, k tó re  wyżej m iały grubość 10— 20 cm cienieją do 2—5 cm. Na ich 
dolnych pow ierzchniach widać nieduże lecz w yraźne gruzłow ate h ierogli­
fy. N atom iast na górnych pow ierzchniach istn ie ją  w yraźne row ki ściekowe 
o k ierunku  północno-wschodnim, a w ięc niem al zgodnym  z kierunkiem  
upadu. Żyły kalcy tu  biegną w  k ierunku  15°. Na niek tórych  ławicach 
spotyka się „żebrow ate" w klęsłe ślady pełzania.

Wyższą część szarej serii najw ygodniej nam  będzie prześledzić w  po­
toku Sm olnik, od ujścia potoku Zadziele do granicy M ęciny z Pisarzow ą 
(ku zachodniem u północnem u zachodowi). Szara seria, z m ałym i p rze r­
wami, odsłania się na odcinku niem al 700 m. Je st to jedna z na jp iękn ie j­
szych odkryw ek tych w arstw . M amy tu 70—80% piaszczystych łupków
0 dużej zawartości węglanu w apnia i m iki. Są one dosyć tw arde, barw y sza- 
roniebieskawej o stalow ym  odcieniu. Brązowe i czarne naskorupienia de­
try tu su  roślinnego są dosyć pospolite. Łupki w k ierunku  prostopadłym  do 
płaszczyzny łupkowatości, a także w jej płaszczyźnie, poprzecinane są ży­
łam i kalcytow ym i. Piaskowce z reguły  są silnie w apniste  i w ystępują  
w kilku typach o grubości 5—40 cm. M amy tu  więc najp ierw  szare, łupko- 
wate, k ruche piaskowce mikowe, o drobnym  ziarnie. W ystępują one 
w grubszych ławicach, cienkie ław ice natom iast to piaskowce skorupow e, 
niebieskawe, drobnoziarniste, bardzo tw arde, przecinane żyłam i kalcyto­
wymi grubości n ieraz 2—3 cm. N ajm niej jest piaskowców najcieńszych 
(około 5 cm grubości), brunatnaw ych na powierzchni w ietrzenia, a w  św ie­
żym przełom ie niebieskaw ych, o w yraźnej lam inacji. Ziarno m ają  bardzo 
drobne.^ Zaw ierają dużo m iki i są również poprzecinane żyłam i kalcytu. Do 
rzadkości należą tu  k ilkucentym etrow e w kładki czarniaw ych, w apnistych
1 zapiaszczonych łupków, dość tw ardych, o nieznacznej zaw artości miki. 
Spękania w te j odkryw ce m ają k ierunk i: 10°, 20°, 335° i 360°. W klęsłe że­
brow ate ślady pełzania (dwa pasy łukow ych żebrow ań długości do 3 cm 
przedzielone wolną przestrzenią) są tu  dość liczne.

Budowa geologiczna okolic Klęczan—Pisarzowej — 3
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Najwyższa stra tygraficzn ie  obserw ow ana część naszej serii najlepiej 
odsłania się w skarpach  wygonu wiodącego z doliny Zadziela do punktu  
wysokościowego 427 m, na grzbiecie działu Zbyrka. W idzimy tu  odkryw kę 
długości 23 m, k tórej skład litologiczny przedstaw ia się następująco: szare 
łupki w apniste  około 50%, szare zapiaszczone łupki w apniste około 5%; 
czarne ilaste łupki około 5%; zw ietrzałe piaskowce skorupow e około 
40%. 10 m etrów  wyżej na grzbiecie przy drodze sterczą ławice 10— 15 cm, 
niebieskawych, w apnistych piaskowców, drobnoziarnistych i zbitych. Na­
leżą one już do w arstw  inoceram owych.

Zaobserw owana miąższość szarej k redy  w aha się w granicach 400— 500 
m etrów ; n iew ątpliw ie m usiała ona być o wiele większa.

„Szarą k redę“ z okolic M ęciny W ielk ie j,(39) uważam  obecnie za w ar­
stw y krośnieńskie, praw dopodobnie należące do wgłębnego przedłużenia 
fałdu Folusza (83). Obecność sferosyderytów  w skazyw ałaby na dolną 
partię  tych warstw .

c) G r u p a  z e w n ę t r z n a  

„K r e d a  k u r o w s k a “

W ystępuje ona w odrębnym  wysadzie tektonicznym  (62, str. 83). W idzi­
m y ją  na lew ym  brzegu jeziora Rożnowskiego, na południow y zachód od 
m ostu w Kurowie. O dkryw ki te  znali już H. W a 11 e r  i E. D u n i k o w- 
s k i  (92, w arstw y dolno-ropianieckie); opisał je  również St. S o k o ł o w ­
s k i  dodając „do opisów w spom nianych autorów , ze grubsze w arstw y pias­
kowców tej serii przypom inają odm iany z w arstw  grodziskich z k redy  cie­
szyńskiej" (62, str, 81).

Oglądając odsłonięcia kredy  kurow skiej byłem  w znacznie gorszej sy­
tuacji niż w ym ienieni autorzy. Mieli oni bowiem możność obejrzenia na j­
niższej części tych w arstw , k tó ra  dziś jest niedostępna na skutek  zalania 
wodami jeziora zaporowego. O dkryw ki zaś widoczne w  d o ^ e j części potoku 
płynącego spod Rozdziela uległy w dużej m ierze w  ciągu ostatnich dzie­
w iętnastu  la t zniszczeniu.

Najniższą część k redy  kurow skiej reprezen tu je  silnie zaburzona seria 
strzałkow a (62), k tórej wyższą partię  jeszcze dziś m ożna zaobserwować. 
Są to łupki czarne o granatow ym  odcieniu, nie burzące się z kwasem  sol­
nym. W śród nich w idzim y k ilka k ilkunastocentym etrow ych ławic piaskow­
ca nieco wapnistego, drobnoziarnistego lub  zbitego, barw y brunatnej, 
a w świeżym przełam ie niebieskaw ej. Strzałka, przew ażnie kalcytowa, jest 
bardzo obfita. W szczelinach spotkałem  również pięknie w ykrystalizow any 
kw arc (kryształy długości do 15 mm).

Poza tym  zaobserwowałem  tu cienkie, k ilkunastocentym etrow ej g ru ­
bości w kładki m argli syderytow ych o czerw onobrunatnych powierzchniach 
w ietrzenia. Całość jes t zm ięta w szereg zygzakow atych fałdów (Spitzfalten) 
przechylonych ku północy. Jest to partia , w, k tórej St. S o k o ł o w s k i  (62) 
w idzi podobieństwo do najw yższych części górnych w arstw  cieszyńskich. 
Na niej dosyć spokojnie leżą nieco piaszczyste, czarne, ilaste łupki liściaste 
z kilkunastom ilim etrow ym i w kładkam i łupków  ciem nobrunatnych i b ru ­
dnoszarych. W śród tych ostatnich jest kilka cienkich ławic piaskowca sza-
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roniebieskawego, wapnistego, o płytow ej oddzielności. P a rtia  ta, widoczna 
w potoku płynącym  spod Rozdziela, jest obecnie niezbyt dobrze odsłonięta. 
W sam ym  ujściu  tego potoku jest hałda, w  której znalazłem  (w lecie 1944 r.) 
bardzo w yraźny odcisk am onita wielkości niklow ej złotówki. Okaz ów za­
ginął w  czasie działań w ojennych. W latach  następnych, mimo k ilkakro t­
nych poszukiwań, nie natrafiłem  w ogóle na ślady fauny.

W yżej, w tym  sam ym  potoku, ponad opisanym i w arstw am i, ukazuje się 
ponownie p a rtia  strzałkow a. Na niej leżą czarne łupki ilaste, przykryte^ 
w arstw am i krośnieńskim i (kontakt tektoniczny). W idzę w nich odpowie­
dnik w arstw  wierzowskich. N atom iast zw ietrzelina w arstw  lgockich sypie 
się powyżej tej odkryw ki na lewobocznej drodze potoku.

Nie jest wykluczone, ęe mogą to być w arstw y grupy zew nętrznej, w y­
rw ane przez płaszczowinę m agurską z jej fliszowego podłoża i złożone 
w form ie porw aka nad Dunajcem . Mogą też okazać się w arstw am i spoczy­
w ającym i in situ. Ta ew entualność w ydaie mi się mało prawdopodobna. 
U niezbyt bowiem odległego czoła płaszczowiny m agurskiej spoczywają 
duże m asy w arstw  krośnieńskich południowego skrzydła fałdu rożnow skie­
go (62).

Badaniam i sw ym i objąłem  także skraw ek przedpola płaszczowiny m a­
gurskiej. S trefa  ta należy do g rupy zew nętrznej H. S w i d z i ń s  k i e g o  
(69, 75) i stanow i południow e skrzydło w ielkiej an tyk liny  Rożnowa (61, 62). 
Większość terenu  zajm ują w arstw y  krośnieńskie! W arstw y m enilitow e w i­
doczne są zaledw ie w trzech punktach.

W arstw y m enilitow e bardzo typowe, a właściwie ich strop w idzim y u sa­
mego czoła płaszczowiny. w potoku płynącym  spod Dąbrow skiej Góry przez 
Wolę Kurowską. Oprócz praw ie czarnych łupków  z nalotam i ałunow ym i są 
tu  w yraźne w kładki ciem nobrunatnych rogowców. Całość jes t silnie zmięta 
i strzaskana. W sąsiedztw ie w arstw  m enilitow ych z jednej strony  m am y 
zieloną fację pstrego „eocenu" m agurskiego, z przeciw nej zaś — kilka 
grubych ławic piaskowców krośnieńskich, k tó re  ku górze przechodzą 
w szare łupki.

W tym że sam ym  potoku, na północnym zboczu Dąbrow skiej Góry, około 
420 m na  północny-wschód od punktu  wysokościowego 583,6 m lupki czarne 
pojaw iają się po raz drugi, lecz już nie tak  typowe; m ają  one rów nież w kład­
ki rogowców. Powyżej nich zauważyłem  szare, m argliste, silnie piaszczyste 
łupki, tu  i ówdzie pokry te białym i w ykw itam i. Jako w kładki w ystępują  
w nich piaskow ce cienkopłytow e ze strzałką. Ilość ich w zrasta  w  k ierunku  
stropu. W dół potoku, a więc na północ ód drugiej odkryw ki w arstw  m eni­
litowych, pojaw ia się na jp ierw  zw ietrzelina łupków czarnych, dalej sza­
rych oraz b runatnych  m argli biało w ietrzejących. Jeszcze niżej ukazują się 
niebieskaw e piaskow ce strzałkow e średniopłytow e, potem łupki szare 
z cienkopłytow ym i piaskowcam i podobnym i do położonych na południe 
od w arstw  m enilitow ych. Około 350 m w k ierunku  ENE od tego odsłonięcia 
na drodze wiodącej do lasu sypie się zw ietrzelina szarych łupków  i b ru n a t­
nych m argli, a nieco dalej na S — łupków czarniawych.

W idzimy więc, że w arstw y  m enilitow e zaobserwow ane we wspom nia­
nym potoku, k ieru ją  się  ku wschodowi; na skrzydłach tej an tyk liny  w y­
stępują w arstw y  krośnieńskie.
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W a r s t w y  k r o ś n i e ń s k i e

Znajomość tych w arstw  jes t u  nas o tyle dostateczna, że pozwalani sobie 
na dość pobieżny ich opis. Nie dzieliłem  ich w edług ogólnie przyjętego 
schem atu, lecz rozbiłem  na kilka grup litologiczno-facjalnych, w zorując 
się w  tym  na pracach J. W d o w i a r z a  (94). Podział ten*nie ogranicza 
się do sztucznego na ogół podziału stosowanego przez innych geologów 
a usystem atyzowanego przez Z. O p o l s k i e g o 1, z którego wynika, że 
postaw ienie granicy między poszczególnymi ogniwami tej serii jest rzeczą 
bardzo subiektyw ną. Zastosowany przeze m nie podział jest bardziej na-, 
tu ralny , oddaje bowiem charak ter, litologiczno-facjalny w arstw  krośnień­
skich, a więc p rzynajm niej przybliżony stosunek poszczególnych typów 
piaskowca do łupków.

Podział w arstw  krośnieńskich przedstaw ia się następująco:
1) piaskow ce gruboławicowe;
2) piaskowce średnio i cienkopłytow e oraz skorupow e z łupkam i;
3) łupki z piaskowcam i cienkopłytow ym i;
4) łupki z piaskowcam i cienkopłytow ym i i łupkam i czarnym i;
5) łupk i szare.

Trzy pierwsze grupy znane są z odkrywek, dwie zaś ostatnie — z w ier­
ceń. Podział ten ilu stru je  szczegółowo m apa (tabl. VI), a przede wszystkim  
przekroje XVII—XX (tabl. V III oraz tabl. VI, k tó re  w yraźnie podkreślają 
charakterystyczną nieregularność tych grup w pionowym  rozmieszczeniu.

Z jakim  stra tygraficznym  poziomem w arstw  krośnieńskich m am y tu  
do czynienia —  ilu s tru ją  słowa St. S o k o ł o w s k i e g o :  „zaznaczę tylko, 
że do stratygraficznego stropu  serii krośnieńskiej jest tu ta j zapew ne da­
leko i uk ryw ają  się one może pod płaszczowiną m agurską, leżącą przypusz­
czalnie w  niezgodności tektonicznej z grupą średnią (zew nętrzną wg Ś w  i- 
d z i ń s k i e g o ) 2. W m yśl tego seria krośnieńska ukazująca się nad D u­
najcem  należy do niższych poziomów w arstw  krośnieńskich i zapew ne da 
się pomieścić w dolnokrośnieńskim  poziomie piaskowcowym  O p o l ­
s k i e g o  (patrz odsyłacz) w raz z przejściem  do w arstw  m enilitow ych, 
w ogólnym znaczeniu-“ (62, str. 72). Porów nując powyższy cy ta t z moimi 
obserw acjam i stw ierdzam y, że przew idyw ania St. S o k o ł o w s k i e g o  
spraw dziły się niem al w  zupełności i, że m am y tu do czynienia z w arst­
wam i dolnokrośnieńskim i, co w ynika z istn ien ia  w arstw  m enilitow ych 
w zbadanych w tórnych antyklinach. Niezgodność tektoniczna m iędzy 
grupą zew nętrzną, a  płaszczowiną m agurską również została udowodniona. 
N atom iast pod płaszczowiną m agurską, a właściwie jeszcze niżej, bo pod 
jednostką podm agurską, stw ierdzono istnienie w arstw  dolnokrośnieńskich 
(patrz tabl. V III przekrój XIV), a nie wyższych poziomów, jak to przypusz­
czał w spom niany autor.

Miąższość w arstw  krośnieńskich tak  samo trudno było mi określić jak 
i S t .  S o k o ł o w s k i e m u  (62) tym  bardziej, że dysponowałem  skrom ­
niejszym  niż on m ateriałem . ,

1 O p o l s k i  Z, O stra tyg ra fii w arstw  krośnieńskich. Spraw . Państ. Inst. Geol. 
t. V II z. 4. W arszaw a 1933.

2  P rzypisek autora.



Budowa geologiczna okolic Klęczan-Pisarzowej 37

K rótka charak terystyka  poszczególnych grup litologiczno-facjalnych 
przedstaw ia się następująco:
1. Piaskowce gruboławicowe — są niebieskaw oszare lub szare, m ikowe 

i średnioziarniste, kruche, przez co łatw iej u legają w ietrzeniu  i  rozsy­
pują się na piasek. Czasem zaw ierają one sporo d e try tu su  roślinnego. 
Grubość ławic wynosi często ponad 1 m. Przew arstw ione byw ają  p ia­
skowcami tw ardszym i o drobniejszym  ziarnie. Szare łupki w ystępują 
tu  podrzędnie. Całą serię, jak w ogóle całe w arstw y  krośnieńskie ce­
chuje w ybitna wapnistość.

2. Piaskowce średnio i cienkopłytow e oraz skorupow e z łupkam i. Piaskow ­
ce średnio- i cienkopłytow e są tw arde TTmikowe. Grubość ławic w aha 
się w  granicach 20— 50 cm. Piaskowce średniopłytow e łupią się często 
na cienkie płytki, n iekiedy są lekko faliste i czasem zaw ierają strzałkę, 
k tóra jest liczniejsza w piaskowcach cienkopłytow ych i skorupow ych. 
Te ostatnie są szare lub niebieskaw oszare, czasem zielonaw oszare lub 
niebieskawe. Są jak  i poprzednie drobnoziarniste i na ogół tw ardsze 
od gruboławicowych. N iektóre partie  są dosyć obfite w m ikę. Łupki 
byw ają szare, zielonawe i ołowianoszare, czasem ciemnoszare.

3. Łupki z piaskowcam i cienkopłytow ym i. G rupa ta  m a skład petrog ra­
ficzny tak i sam jaki ma grupa poprzednia, z tą  różnicą, że łupki zdecy­
dowanie przew ażają nad piaskowcami.

4. Łupki z piaskow cam i cienkopłytow ym i i łupkam i czarnym i. G rupa ta 
ma skład petrograficzny analogiczny do poprzedniej i stopniowo w nią 
przechodzi. Cechą charakterystyczną są tu  w kładki czarnych łupków, 
nieco podobnych do m enilitow ych, ale reagujących z kw asem  solnym.

5. Łupki szare — jest to zespół w ybitn ie łupkowy, spotyka się w nim  nie­
liczne w kłady piaskowców cienkopłytow ych, k tó re  czasem zaw ierają 
niew ielką ilość pojedynczo rozrzuconych ziaren glaukonitu.
Jeśli chodzi o wiekową przynależność opisanych poziomów s tra ty g ra - 

ficzno-facjalnych, to dla „kredy kurow skiej“, k tó ra  reprezen tu je  dolną 
kredę w facji śląskiej, należy przyjąć w alanżyn po barrem . N atom iast w a r­
stw y m enilitow e za F. B i e d ą  (3, 7), W. R o g a 1 ą (58) i innym i um ie­
szczam w  eocenie, do którego w ypada również zaliczyć przynajm niej 
spągową część warstw7 krośnieńskich, a to dzięki obecności typow ych dy- 
skocyklin (ortofragm in) znalezionych w okolicy Gorlic (3., 75). Ew entual­
ne w ystępow anie ich na drugorzędnym  złożu odrzuca, n ie bez słuszności, 
F. B i e d  a (3) argum entu jąc w sposób następ.ujący; „Może w K arpatach  
dyskocykliny przeżyw ają granicę eocen — oligocen, a  wdęc może m ieli­
byśm y do czynienia z tzw7. fauną superstytow ą, ale na to m us:m y mieć in­
ne dowody, tak  jak  obecnie spraw y stoją, to nie tylko łupki m enilitow e, ale 
także i  dolne części warstw7, krośnieńskich należą do górnego eocenu“ (3) 
str. 33.

PROBLEM  SZAREJ KREDY

Nazwę tę rozpowszechnił w polskiej lite ra tu rze  geologicznej H. S w i -  
d z i ń  s k  i (69, 70, 71), a użył po raz pierw szy St. W e i g n  e r  (69). Cha­
rak te rystykę  tych w arstw  oraz ich stosunek do łupków grybow skich po­
daje H. S w i d z i ń k i  (69,75).
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Początkowo St. W e i g n e r  uważał szarą kredą za w arstw y krośnień­
skie, a  łupki grybow skie za łupki m eniiitow e (53, 97, 98 i tabl. I). Później­
sze badania St. W e i g n e r  a (69, 75) i H. S w i d z i ń s k i e g o  (69,70, 
71) „stw ierdziły, że jest to facjalna odm iana dolnej części w arstw  inoce- 
ram owych płaszczowiny m agurskiej. Doskonale rozw inięta w  strefie  brze­
żnej tej płaszczowiny, m iędzy Grybowem  a Klęczanami, gdzie miąższość 
jej przekracza 200 m. Na południe i południowy wschód od G rybowa to­
warzyszy wysadom  czarnej kredy, ale traci na miąższości. U h l i g  (1888), 
włączył część szarej k redy  (dolna o przewadze łupków) do swych „łup­
ków grybow skich“.

„Fauna dotąd nie znana, poza skorupą inoceram a z Klęczan. Wiek bliżej 
nie jes t określony, sądząc z położenia stratygraficznego — zapew ne dolna 
część górnej kredy, lub kreda środkow a“ (75, str. 104).

Łupki grybow skie (89), zwane także „czarną kredą m agurską“ (71), 
uważano najp ierw  za łupki m eniiitow e (53, 97, 98; tabl. I), później za dolną 
kredę m agurską, czyli za odpowiednik w arstw  wierzowsko-lgockich 
grupy zew nętrznej. W ystępują łącznie z szarą kredą, z k tó rą  wiążą się 
przejściam i stratygraficznym i, bardzo wyraźnym i, jak to w ykazały bada­
nia H. S w i d z i ń s k i e g o  (69) i moje.

Poglądy swe zilustrow ał H. S w i d z i ń s k i  dopiero w  roku 1950 na 
profilach geologicznych przeprow adzonych przez łuskę Stróż (76, tabl. II. 
profile I— VI). Początkowo poszedłem w swoich badaniach geologicznych 
po linii wytyczonej przez wyżej w ym ienionych autorów  (39, 40, 41).

Nie zaobserwowałem  w yraźnych i n iew ątpliw ych przejść stra tygraficz­
nych z szarej k redy  do w arstw  inoceram owych ani na teren ie  K lęczan— 
Pisarzowej, ani też w  okolicy Rabki, czy Ropy —  Bielanki. N atom iast spo­
tykałem  się z niezgodnościami n a tu ry  tektonicznej.

To samo można powiedzieć o przekro jach  H. S w i d z i ń s k i e g o  (76, 
tabl. II profile I—VI) tym  bardziej, że sząra k reda  kon tak tu je  na nich 
anorm alnie z „eocenem “ pstrym  od południa, a od północy z „eocenem “ 
pstrym  i w arstw am i inoceram owym i. H. S w  i d z i ń s k i n ie dem on­
stru je  tu  żadnego przekroju, k tó ry  by zdecydowanie potw ierdzał jego po­
glądy na stra tyg rafię  płaszczowiny m agurskiej, czego wcale nie może 
tłum aczyć fakt, że płaszczowina ta  była tu  (76) potraktow ana raczej na 
m arginesie innego zagadnienia. N atom iast przejścia z szarej k redy  do 
w arstw  grybowskich (— łupki grybow skie =  „czarna k reda  m agurska“) 
są tak  niew ątpliw e, jak  n iew ątpliw a jest różnica między w arstw am i gry- 
bowskimi, a w arstw am i m enilitow ym i. Używam term inu  w arstw y, bo i tu 
również m am y do czynienia nie tylko z łupkam i, co łatw o można zauważyć 
z tekstu  podanego wyżej. Różnicę tę potw ierdzają także badania H. S w i ­
d z i ń s k i e g o ;  „w stosunku do łupków m enilitow ych w ykazują one du­
żo podobieństwa, a le  także i w yraźne różnice (wapnistość. sposób w ietrze­
nia), obecność czarnych rogowców w stropie itp .“ a w przypisie dodaje 
„np. nie bieleją one na  powierzchni, tak  jak  łupki m eniiitow e" (75, str. 66).

Na podstaw ie przytoczonych obserw acji i omówionych dowodów pale­
ontologicznych, k tórym i nie rozporządzali ani St. W e i g n e r  ani też 
H. £  w  i d z i ń s k  i, w arstw y grybow skie nie należą do k redy  lecz są w ie­
ku eoceńskiego. Szara k reda  przeto powinna w znacznym  stopniu być w ie­
ku oligoceńskiego, analogicznie do w arstw  krośnieńskich g rupy  zew nętrz­
nej i za takie m usi być uznana. Równocześnie jednak w arstw y grybowskie
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zdecydowanie różnią się od łupków m enilitow ych znanych m i nie tylko 
w rejonie Klęczan—Pisarzowej, czy w  okolicach Grybowa. Znam  bowiem 
z autopsji łupki m enilitow e z Kosmaczą, Borysławia, z okolic Sanoka 
i Krosna, z Lipinek, K rygu, Gorlic i Poiusza, a  także z okolic Ciężkowic 
i Starego Żywca. W wym ienionych rejonach nie spotkałem  takich łupków 
m enilitowych, k tóre można było zidentyfikow ać z w arstw am i grybowski- 
mi okolic Klęczan— Pisarzowej, Ropy i Łosia.

Z tej też przyczyny oraz na podstaw ie pewnych różnic m iędzy w arstw a­
mi krośnieńskim i ( =  „szara k red a“) z okolic Klęczan — Pisarzow ej, a  ty ­
powym i w arstw am i krośnieńskim i, można uznać w arstw y  grybow skie za 
ekw iw alent w arstw  m enilitow ych, należących do odrębnej jednostki tek ­
tonicznej. Tę odrębność w skazuje rów nież w ykształcenie niższych ogniw 
facjalnych, a więc w arstw  podgrybowskich i klęczańskich, zdecydow anie 
różnych tak  od „eocenu" m agurskiego, jak  i od eocenu grupy zew nętrznej. 
Z nazwą tej jednostki zapoznał się czytelnik na stronach poprzednich, lecz 
dopiero teraz  mogę ją należycie umotywować. Nazywam  ją jednostką pod- 
m agurską, ponieważ w rejonie Klęczan — Pisarzow ej w ystępuje ona pod 
m agurską płaszczowiną. Ponadto podkreślić należy, że jednostka ta  różni 
się facjalnie zarówno od jednostki przedm agurskiej (14) jak i od fałdów 
dukielsko-użockich (79, 80, 81, 82), czym jeszcze dosadniej podkreśla swoją 
odrębność.

TEKTONIKA

Tektonika zbadanego terenu  nie jest prosta. Najlepszym  tego dowo­
dem są w yniki prac poprzedników, k tórzy nie uniknęli błędów lub po­
myłek. Być może, że i m oja praca nie jest od nich wolna. Tereny bowiem 
sąsiednie (mam na m yśli obszar położony na północy) nie zostały skarto ­
wane aż do granicy  arkusza, co uniem ożliwiło mi ujęcie budowy geolo­
gicznej terenu  w szerszych ram ach. W każdym  bądź razie starałem  się 
wszystkie zaobserw ow ane zjaw iska powiązać w logiczną i harm onijną 
całość, m ając sta le  na  uwadze charak ter ruchów  nasuw ających poszcze­
gólnych jednostek tektonicznych. Za punk t w yjściow y a  zarazem  k lu ­
czowy mojej koncepcji tektonicznej obrałem  zachodnią część zbadanego 
terenu, gdzie budowa geologiczna jest o wiele prostsza niż w  okolicy 
Klęczan.

Po zapoznaniu się z oznaczeniami, już pierw szy rzu t oka na m apę geo­
logiczną okolic Klęczan — Pisarzow ej pozwala nam  zauważyć, że od M or- 
darki w  k ierunku  M arcinkowic i W ielogłów ciągnie się s tre fa  okna tek ­
tonicznego o zm iennej szerokości, reprezentow ana przez w arstw y jedno­
stki podm agurskiej. D rugim  zjaw iskiem , k tó re  zaraz można spostrzec jest 
znaczna ilość dyslokacji poprzecznych (uskoków), dzielących to okno tek ­
toniczne na szereg bloków. D yslokacje te niekiedy znacznie przedłużają 
się ku północy i południowi. W iększą ich część zaobserwow ał już 
St. W e i g n e r  (53, 98, tabl. I).

W arstw y położone na północ od okna tektonicznego tw orzą stre fę  w y­
bitn ie synklinalną o nieznacznych w tórnych zafałdow aniach.

N atom iast obszar leżący po południow ej stronie s tre fy  okna tektonicz­
nego w ygląda nieco odmiennie. Północną jego część zajm uje antyklinalny  
pas w arstw  inoceram owych, spiętrzony i nasuw ający się na jednostkę
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podm agurską, południow a zaś — jest rozbita na kilka kopulastych an ty - 
klin i nieckow atych synklin. Po wschodniej stronie D unajca strefa  ta  w y­
raźnie zapada tworząc szeroką i płaską synklinę w ypełnioną w arstw am i 
m agurskim i.

Na przedpolu płaszczowiny m agurskiej widzimy przefałdow ane masy 
w arstw  krośnieńskich, należących do południowego skrzydła an tykliny 
Rożnowa (62).

D okładną analizą poszczególnych stre f przeprow adzim y w edług wyżej 
wym ienionej kolejności, poczynając od stre fy  okna tektonicznego jako 
najbardziej in teresu jącej części badanego terenu, k tó ra  obok s tre fy  ze­
w nętrznej w yw arła  duży w pływ  na budowę geologiczną płaszczowiny m a­
gurskiej.

STREFA OKNA TEKTONICZNEGO

W części zachodniej jądro  tej strefy  okien tektonicznych stanow i wąska 
sm uga w arstw  grybowskich, ukazująca się na powierzchni spod w arstw  
krośnieńskich, a zapadająca ku południowi pod kątem  około 45° (tabl. VII. 
przekrój I). W arstw y inoceram owe stanow iące w  skrzydle północnym  
nadkład tektoniczny ukazują się zaledwie w  dwu odkryw kach, k tó re  po­
zwoliły mi jedynie na dość przybliżone przeprow adzenie granic. Na pół­
noc od w arstw  grybow skich obserw ujem y w tórne zafałdow anie w obrębie 
w arstw  krośnieńskich (Cieniawa). N atom iast w arstw y krośnieńskie połud­
niowego skrzydła większego z dw u fałdów są silnie zredukow ane przez na­
suw ającą się na nią pod kątem  25—30° niższą część w arstw  inoceram o- 
wych płaszczowiny m agurskiej.

W potoku płynącym  spod punktu  wysokościowego 631 w k ierunku pół­
nocnym w arstw y  grybow skie osiągają szerokość ponad 6 razy większą 
(tabl. VII, przekrój II), niż w sąsiednim  potoku odległym  o 450 m. Stąd 
już ciągną się one bez większych zmian aż do drogi biegnącej Od ta rtaku  
w  Siekierczynie, w k ierunku Zbyrka. Są one tu  tak  samo przechylone ku 
północy. W w arstw ach krośnieńskich skrzydła północnego tego fałdu 
w  dalszym  ciągu pojaw iają się zaobserwowane już, w tórne zafałdow ania 
(tabl. VII, przekroje II i III). W arstw y krośnieńskie południowego skrzy­
dła również i tu  uległy silnej redukcji tektonicznej, a w arstw y inoceram owe 
nasunęły się na nie nieco ukośnie.

Wzdłuż wspom nianej drogi biegnie poprzeczny uskok. Po jego wschod­
niej stronię zaznacza się w w arstw ach  krośnieńskich już zupełnie w y­
raźne podwójne sfałdowanie, ukazujące w sw ych jądrach  w arstw y grybo­
wskie, k tóre w ynurzając się ku południow em u wschodowi (tabl. VI, prze­
kroje IV i V) zostają tam  obcięte przez drugi z kolei uskok. Tu z połu­
dniowej strony  okna w arstw y inoceram owe, spoczywające ukośnie na serii 
okna tektonicznego praw ie całkowicie m askują i redukują  południowe 
skrzydło południowego z dw u fałdów jednostki pcdm agurskiej. zdzierając 
także część jego jąd ra  (tabl. VII, przekrój V).

W następnym  ku wschodowi bloku, cofniętym  w stosunku do poprzed­
niego, nasunięcie jest tak  silne, że w y tarte  zostają nie ty lko w arstw y kroś­
nieńskie, ale częściowo również i oba skrzydła w arstw  grybow skich fałdu 
południowego (tabl. VII, p rzekro je  VI i VII). W arstw y grybow skie ku po-
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tudniow em u wschodowi coraz bardziej znikają pod płaszczowiną m agur­
ską i w  końcu zostają odcięte nowym poprzecznym  uskokiem  o k ierunku 
SW —  NE.

W arstw y krośnieńskie, widoczne tu  w znacznie szerszym  pasie niż 
w bloku poprzednim , fałdując się parokrotnie, zapadają stopniowo ku pół­
nocnemu wschodowi pod nasunięcie płaszczowiny m agurskiej.

W k ierunku  wschodnim  tektonika stopniowo coraz bardziej się kom pli­
kuje. W idoczne we w spom nianym  bloku w arstw y  grybowskie, jak  w ynika 
z północnego położenia hieroglifów  i antyklinalnego ułożenia sąsiadują­
cych z nim i w arstw  krośnieńskich, są resztką fałdu, k tó ry  skutkiem  proce­
sów górotw órczych uległ zredukow aniu. Dzięki naciskowi od strony  po­
łudniow ej powstało także podłużne pęknięcie w skrzydle północnym  tej 
antykliny, k tó ra  przy  nadal trw ających  ruchach nasuw ających uległa 
zmiażdżeniu i częściowemu zredukow aniu. Zjawisko to w  jego kolejnych 
stadiach obrazują  przekroje V—IX (tabl. VII). W przekro ju  V III zaobser­
wować można oś an tyk liny  p rzy  równoczesnej redukcji skrzydeł. P rzekrój 
zaś IX ilu stru je  nam  zachowaną część północnego skrzydła i część synkliny 
w arstw  grybow skich nasuniętych na w arstw y krośnieńskie i redukcję 
skrzydła południowego.

Z południow o-w schodniej strony  ostatnio omówionego poprzecznego 
uskoku leży blok następny. Szerokość pasa w arstw  krośnieńskich jest tu  
m niejsza niż w bloku poprzednim . W potoku spod Kwiczałówki widać 
w arstw y grybow skie szerokości 200 m, biegnące w  k ierunku  południowo- 
wschodnim. Tworzą one jądrow ą resztkę fałdu południowego, o silnie zre­
dukow anych skrzydłach (tabl. VII, przekrój VIII). W arstw y te nasuw ają 
się na w stecznie przechyloną, an tyk linę  w arstw  krośnieńskich, k tórej pół­
nocne skrzydło zapada pod stw ierdzone w niew ielu odkryw kach w arstw y 
inoceram owe nasunięcia m agurskiego. Południow o-w schodnie skrzydło 
opisanego bloku przecina w k ierunku  niem al że południkow ym  m niejszy 
uskok, poza k tórym  (ku wschodowi) w arstw y  grybow skie w ystępu ją  w  pa­
sie szerokości około 500 m. Zachowała się tu  jedynie północna część jąd ra  
tych w arstw  oraz fragm ent synkliny, k tó re  przechylając się znacznie ku 
północy nasuw ają się na południow e skrzydło fałdu w arstw  krośnieńskich, 
o k tórych  dopiero co m ówiłem  (tabl. VII, przekrój IX).

Na wschód od poprzecznego uskoku, biegnącego na południku kościoła 
w Męcinie, budowa jednostki podm agurskiej w  oknie tektonicznym  
M ordarki — M arcinkowic kom plikuje się znacznie, ale równocześnie staje 
się bardziej in teresu jąca (tabl. V il, p rzekroje X  i XI). M ianowicie —  uka­
zują się na pow ierzchni ziemi w arstw y podgrybowskie, w tórn ie sfąłdo- 
w ane i p rzyk ry te 'w arstw am i grybowskim i, spoczyw ającym i w łękach i na 
skrzydłach (tabl. VII, przekrój X). W arstw y inoceram owe płaszczowiny 
m agurskiej leżą tu  z jednej strony  na w arstw ach podgrybowskich, a z dru­
giej na w arstw ach  grybowskich.

W idoczny w K rasnym  Potockim  łukowmtó w ygięty anorm alny kontakt 
w arstw  krośnieńskich z w arstw am i podgrybowskim i pozwala nam  p rzy­
puszczać, że m asy w arstw  podgrybowcskich i grybow skich południowego 
fałdu jednostki podm agurskiej odkłute, w zględnie oderw ane od swej s tre ­
fy „spłynęły“ na w arstw y  krośnieńskie fałdu północnego (tabl. VII i VIII, 
przekrój XI i XIII). Skraw ek ich w ysuw ający się spod płaszczowiny m agur­
skiej w idzim y jeszcze dalej ku  wschodowi, na  podszczytowych, południc-
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wych partiach  Góry K rasińskiej, tuż ponad osuwiskiem  (tabl. VIII, 
przekrój XII).

Wobec powyższego m am y w K rasnym  Potockim  ciekawe zjawisko tek ­
toniczne. Otóż w oknie tektonicznym  płaszczowiny m agurskiej ukazuje 
się południow y elem ent jednostki podm agurskiej, k tó ry  u tw orzył się z po­
łudniowego jej fałdu i nasuw a się na elem ent (antyklinę) północny, odsła­
niający się w  oknie tektonicznym  w yerodow anym  w nasuniętym  elem en­
cie południowym . Jednym  słowem m am y tu ta j okno tektoniczne w  oknie 
tektonicznym .

Okno to w swej centralnej części zostało przesunięte aż poza Smolnik, 
przez uskok przedłużający się ku północnem u-wschodowi. W idzimy tu 
nadal północny elem ent jednostki podm agurskiej, pod postacią fałdu 
w arstw  krośnieńskich, we „w tórnym “ oknie tektonicznym . Okno to od 
południa ogranicza nasunięcie płaszczowiny m agurskiej, a od północy na­
sunięcie elem entu południowego, k tó ry  został tu  „przerzucony" przez ele­
m ent niższy (północny). Jest on odsłonięty dzięki daleko zaawansowanej 
erozji płaszczowiny m agurskiej na wschodnim  skrzydle ostatniego z w y­
m ienionych uskoków (tabl. VIII, przekrój XIV). Fak t ten potw ierdziły 
badania wiertnicze. W idzimy tu  czołową partię  fałdu południowego odkłu- 
tą  i rzuconą z jednej strony  na w arstw y krośnieńskie elem entu północ­
nego, a z drugiej na dolne w arstw y krośnieńskie grupy zew nętrznej. 
Na granicy  tektonicznej w ystępuje większa ilość brekcji. Przekrój XV 
(tabl.. VIII) ilu stru je  nam jądro elem entu południowego i jego stosunek do 
elem entu północnego, a także do w głębnych w arstw  krośnieńskich grupy 
zew nętrznej.

Jądro  to u jaw nia się dalej ku wschodowi w odosobnionym bloku tek to ­
nicznym (tabl. VIII, przekrój XVI). Jest to niew ątpliw ie m aksim um  w y- 
dźwignięcia tego fałdu, k tó ry  ku południowem u-wschodowi, zapadając 

’ nagle wzdłuż uskoku Chełmieckiej Góry, biegnie n iew ątpliw ie pod płasz- 
czowiną m agurską ku  dolinie D unajca, „cofając się" przy  tym  na swe w ła­
ściwe miejsce, na południow ą stronę fałdu północnego jednostki podm a­
gurskiej. Ten ostatni tw orzy kopulaste w ypiętrzenie przed czołem nasu­
nięcia m agurskiego w M arcinkowicach. W jego jądrze (od strony  Klęczan) 
ukazał się fragm ent w arstw  grybow skich (tabl. VIII, p rzekroje XVI 
i XVII). W arstw y inoceram owe nasunięcia m agurskiego otaczają ten  fałd 
półkolem, by w ysunąć się ku północy w k ierunku Rdziostowa (tabl. VIII. 
przekrój XVIII) i urw ać się na linii Dunajca.

Po przekroczeniu doliny D unajca obserw ujem y w strefie  okna tekto­
nicznego następującą budowę geologiczną: w  W ielogłowach w ynurza się 
spod nasunięcia m agurskiego szeroki, lekko przechylony ku północy fałd, 
w którego jądrze w ystępują w arstw y podgrybowskie w otoczeniu w arstw  
grybowskich. Nieco dalej ku północnem u-wschodowi w  odległości około 
1— 1,5 km spod nasuniętego „eocenu" pstrego, w ynurzają  się jeszcze raz 
w arstw y grybow skie i towarzyszące im w arstw y podgrybow skie tworzące 
drugi fałd, k tó ry  w k ierunku  D ąbrow y zanurza się pod w arstw y krośn ień­
skie jednostki podm agurskiej, a ku wschodowi niknie całkowicie pod pła- 
szczowiną m agurską.

Pow tarza się więc znów „dwufałdowość" jednostk i Dodmagurskiej, z tą 
jednak różnicą, że po wschodniej stronie D unajca następuje znów uspoko-
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jenie w  jej tektonice, k tó re  można porów nać ze stosunkam i panującym i na 
zachodnim krańcu  mego zdjęcia.

Na północ od tych fałdów obserw ujem y tektoniczny stosunek w arstw  
krośnieńskich jednostki podm agurskiej do w arstw  krośnieńskich grupy 
zew nętrznej. W yraża się on w różnicach litologiczno-facjalnych, a przede 
wszystkim  w niezgodności biegów jednych w arstw  względem  drugich.

W licznych próbkach pobranych z w arstw  „inoceram ow ych“ wg. 
St. S o k o ł o w s k i e g o  (62) z Dąbrow skiej Góry i B iałowody Polskiej 
nie znaleziono wogóle fauny, k tó ra  by um ożliw iła określenie w ieku tych 
w arstw . Zresztą już i S o k o ł o w s k i  (62) .w yraża pew ne'w ątp liw ości, 
podkreślając duże podobieństwo tych  w arstw  do w arstw  krośnieńskich. 
Wobec powyższego zdecydowałem  się tzw. w arstw y  inoceram owe z Góry 
Dąbrowskiej i Białowody Polskiej uznać za w arstw y  krośnieńskie grupy 
zew nętrznej.

W w yniku pow yższych 'obserw acji nasze okno tektoniczne okazuje się 
półoknem.

Na moim zdjęciu geologicznym jednostka podm agurska ukazuje się 
jeszcze raz  w Librantow ej również w  półoknie tektonicznym  w postaci 
fałdu w arstw  krośnieńskich, o czym w iem y z przekrojów  S w i d z i ń- 
s k i e g  o (76). Są to w arstw y krośnieńskie o tulające zapew ne fałd połud­
niowy.

Co dzieje się z jednostką podm agurską dalej ku wschodowi? — Oto 
pytanie, k tóre postaw iłem  sobie kończąc nowe opracow anie geologiczne 
badanego terenu. Odpowiedzą nam  na nie w spom niane przekro je  H. S w i- 
d z i ń s k i e g o  (76, tabl. II, przekroje I—VII), k tó re  m usim y najp ierw  
zinterpretow ać w m yśl nowych poglądów na stra tyg ra fię  plaszczowiny 
m agurskiej. In te rp re tac ję  tę przedstaw ia nam  tabl. X, do k tó re j jeszcze 
wrócimy. Podkreślić należy, że nie naruszałem  upadu' ani gran icy  w arstw  
uwidocznionych w pub likacji (76), jakkolw iek, moim zdaniem, granica 
nasunięcia m agurskiego powinna raczej łagodniej zapadać.

PÓŁNOCNA STREFA SYNKLINALNA

P rzy  om aw ianiu tej s tre fy  będę, tak  jak  w  rozdziale poprzednim , kie­
row ał się z zachodu ku wschodowi.

Południow e i południow o-w schodnie zbocza Łysej Góry (w M ordarce), 
u k tórych stóp leży przysiółek Porąbka zbudowane są w swej górnej części 
z w arstw  m agurskich, co odzwierciedla się nie tylko w m orfologii, ale 
i w widocznych odkryw kach. W arstw y podm agurskie tw orzą tu  pas szero­
kości około 500 m; m ają one upad zgodny z upadem  •warstw m agurskich. 
W licznych potokach można obserwować stopniow e przechodzenie w  „eo- 
cen" pstry, k tó ry  dochodzi niem al do potoku M ordarka (tabl. VII, p rze­
krój I).

Kom pleks wzgórz Brzostowa (tabl. VII, p rzekro je  II i III) stanow i sze­
roką synklinę o skłonnościach do zam ykania się w  nieckę. Od zachodu 
ogranicza ją  znana nam  już dyslokacja. Liczne odkryw ki u ła tw iły  w yzna­
czenie osi tej synkliny biegnącej w k ierunku  NW—SE.
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Przy  szczegółowej analizie m apy i przekrojów  rzucają  się w oczy róż­
nice w  miąższości w arstw  podm agurskich. Zjawisko to jest w ynikiem  
zmian facjalnych. Granice w arstw , wyznaczone na podstaw ie kry teriów  
facja 'nych, po uzyskaniu danych paleontologicznych lub  stw ierdzeniu  
charakterystycznych g rup  m inerałów  ciężkich uległyby w niektórych 
częściach przesunięciu w  górę lub też w  dół (55, 85),

W arstw y m agurskie Brzostowa od wschodu kon tak tu ją  (anorm alnie) 
z w arstw am i podm agurskim i ułożonymi synklinalnie; w  jądrze synkliny 
spoczywają w arstw y  m agurskie, k tó re  budują szczyty W ielkiej Góry. Na 
północ od niej w obrębie w arstw  podm agurskich ujaw nia się antyklina, 
której przedłużenie znalazłem  na północ od Brzostowa (tabl, VII, przekrój 
III). W przeciw nym  kierunku  istn ieje  ona także i to w kotlinie Jaw orza 
(tabl. VII, przekroje IV, V i VII). Jednakże skąpa ilość odkryw ek nie po­
zwoliła na wyznaczenie dokładnego przebiegu jej osi. W arstw y podm agur- 
skie w południowej części M arkowskiej Góry biegną ku wschodowi na 
przestrzeni zaledwie 650 m, gdzie obcina je uskok poprzeczny. Po w schod­
niej stronie tej dyslokacji, m iędzy potokiem  Bobrowskim  a K łodnianką na 
w arstw ach podm agurskich znajduje się niew ielka synklina w arstw  m a­
gurskich, oddzielona od m asy tych w arstw , widocznych na M arkow sk:ej 
Górze i na Babiej Górze, m ałą an tyk liną w arstw  podm agurskich (tabl. VII. 
przekrój X). Od wschodu synklina ta niespodzianie uryw a się na następ­
nej z kolei dyslokacji, a w arstw y podm agurskie biegną lekkim  łukiem  ku 
południowem u-wschodowi; w Kłodnej (tabl. VII, przekrój XI) skierow ują 
się na wschód, wreszcie w Chom ranicach chowają się pod w arstw y m agur­
skie Góry Chełm.

W lewobocznych dopływach K łodnianki pojaw iają sią znaczne zaburze­
nia w  regularnych  dotąd upadach w arstw  podm agurskich. W idzimy tu 
drobne zygzakowate antykliny, lu stra  tektoniczne, niew ielkie spękania 
i przesunięcia, świadczące o zluźnieniu na granicy z w arstw am i m agur­
skimi, co podkreśla jeszcze bardziej wzm iankow ane „chowanie się w arstw  
podm agurskich“ od strony  Zawadki pod w arstw y m agurskie.

Opisując północną stre fę  synklinalną, mało do tej pory wspom inałem  
o pstrym  „eocenie“ spoczywającym  na w arstw ach inóceram owych północ­
nego skrzydła okna tektonicznego M ordarki —  M arcinkowic. W obrębie 
tych w arstw  w tórne sfałdow ania są zjaw iskiem  nowiszechnym i to od M or­
dark i aż po Chom ranice (tabl. VII, przekroje I—V i IX—XI, oraz tabl. XII).

W północnej części Chom ranic pstry  „eocen“ gw ałtow nie zm ienia k ie­
runek swego biegu i zwraca się ku północy spoczywając na w arstw ach ino- 
ceram ow yeh Chom ranic; w Zawadce zaś w raz  z w arstw am i inoceram o- 
w ym i skręca na wschód. W potoku o tej sam ej nazwie w idzim y je  prze­
chylone ku północy, z hieroglifam i od góry, tworzące tu  północne skrzy­
dło fałdu.

Na południe od m ostu w Kurow ie ukazują się odkryw ki „kredy kurow - 
skiéj", ciągnące się po ujście potoku płynącego z Rozdziela w  k ierunku 
wschodnim. Leżące ponad nim i (w k ierunku północno-zachodnim  i pół­
nocnym) w arstw y  krośnieńskie w ykazują an tyk lina lny  układ hieroglifów. 
Dalej ku południow i od ujścia tego potoku, m am y w arstw y  m agurskie. 
W Słocinach (Klęczany) kon tak tu ją  one z w arstw am i grybowskim i, a nie­
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co dalej ku zachodowi, poza poprzeczną dyslokacją, spoczywają na w ar­
stw ach inoceram owych Chomranic. (tabl. VIII, przekrój XIII).

W arstw y m agurskie Kurow skiej Góry leżą wyłącznie na w arstw ach 
krośnieńskich g rupy zew nętrznej. Trzeci zaś z kolei, najm niejszy  p łat 
w arstw  m agurskich spoczywa na w arstw ach krośnieńskich jednostki pod- 
m agurskiej, k tórych odkryw kę widać na drodze po południow ej stronie 
Grodziskowej Góry (tabl. VIII, przekrój XVII).

St. S o k o ł o w s k i  (62) nie był zdecydow any co do tego, czy luka 
istniejąca pomiędzy jego jednostką M3, a niżejległym i w arstw am i jest n a ­
tu ry  tektonicznej, czy też stra tygraficznej. Dziś, po zbadaniu obszaru przy­
ległego, można stw ierdzić, że jest ona pochodzenia tektonicznego.

H. W a l t e r  i E. D u n i k o w s k i  w spom inają o istn ieniu  czerwo­
nych łupków na wschodnich stokach K urow skiej Góry (62, 92). Ani S o ­
k o ł o w s k i  (62), ani też ja nie stw ierdziliśm y podanego faktu. Mógł to 
być niew ielki fragm en t pstrego „eocenu“, k tó ry  z czasem uległ erozji.

Tektoniczny charak ter omówionych płatów  potw ierdza jeszcze jedna 
obserwacja. M ianowicie ze strefy  kontaktow ej południow ych zboczy Góry 
Kurowskiej na zachód od wielkiego odsłonięcia sypie się w yraźna bre- 
kcja tektoniczna z obficie w ykrystalizow anym  kalcytem .

Kończąc analizę tektoniczną stre fy  północnej w rejonie jeziora Rożnow­
skiego zaznaczyć trzeba, że do pow stania skom plikow anej tektoniki tych 
okolic bez w ątpienia przyczyniły się nadległe sztyw ne m asy w arstw  m a­
gurskich, których resztkam i są czapy tektoniczne Rozdziela, Góry K urow ­
skiej i Góry Grodziskowej. Masy te zsunęły się zapew ne z południa w cza- 
się tworzenia się tego fałdu, a widoczna w ich obrębie (w Rozdzielu) an ty - 
klina może być .wtórnym  odbiciem owego zredukow anego fałdu.

M ielibyśm y tu  do czynienia ze spóźnionym  przesuw aniem  się sztyw ­
nego nadkładu w  stosunku do niższych bardziej plastycznych ogniw s tra ­
tygraficznych płaszczow iny m agurskiej.

Zjaw iska tego rodzaju, może w m niejszej skali, znane są geologom 
pracującym  w grupie m agurskiej (44, 45, 63, 72). Jako  przykład przy­
toczę budowę geologiczną Góry Chełm, położonej m iędzy Ropą a Kąclową 
(na południow y wschód od Grybowa) (40). Jest ona zbudow ana z w arstw  
m agurskich. Od zachodu i po łudnia  m am y ciągłość stra tygraficzną  pod­
kreśloną istnieniem  pstrego  „eocenu“. W arstw y podm agurskie nie są tu  
wykształcone. „Eocen“ ten  od południa jes t zredukow any, a po północnej 
i wschodniej stron ie  Chełmu n ie istnieje, wobec czego w arstw y  m agurskie 
spoczywają tu  bezpośrednio na w arstw ach  inoceram owych. A więc i w tym  
przypadku tego rodzaju zjaw isko jest uw arunkow ane sztyw nością w arstw  
m agurskich, plastycznością w arstw  niżejległych oraz istnieniem  elewacji, 
k tórą w  tym  p rzypadku  jest okno tektoniczne Ropy i Łosia. Podobne 
zresztą zjawisko obserw uje się na  Rachowie i K uklaczu (tabl. VI).

Synklina T rzętrzew iny je s t zapew ne „m acierzystym  łęk iem “ jednostki 
M3, czyli m ielibyśm y do czynienia z pew nym  „sam odzielnym “ ruchem , 
większym niż w  okolicy Ropy, gdyż nie ograniczyłby się on tylko do 
złuźnienia, lecz do odkłucia ii przesunięcia ku  północy na odcinku co n a j­
mniej 3 km.
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STRĘFA POŁUDNIOWA

Strefą południow ą, k tó rą  będę opisywał rozpoczynając również od za­
chodu, można podzielić na trzy  charakterystyczne części. W północnej 
skupiają się w arstw y  inoceram owe, nasuw ające się na serię okna tek to ­
nicznego M ordarki—M arcinkowice. Na południu w arstw y te  tw orzą dwie 
łączące się ze sobą, kopulaste an tyk liny  Bukowca— K rąglicy oraz Woli 
Brzezińskiej. Pozostałą zaś część południowej strefy  zajm uje pstry  eocen 
z nieckow atym i synklinam i w arstw  podm agurskich i m agurskich. Są to 
synkliny: Kuklacza, Liszki, Pępówki i Piekła. W ielka synk liną T rzetrze- 
w iny zaw iera w  swym jądrze jedynie p stry  „eocen“ (fakt w  tej części 
terenu  nie spotykany).

W arstw y inoceram owe części północnej są silnie pofałdowane a nieraz 
złuskowane, w skutek nasuw ania się na strefę  elew acyjną jednostki porl- 
m agurskiej. Tworzą one szczytowe partie  pasma górskiego Raszówki— 
Litacza. Największą zaś powierzchnię zajm uje w obrębie gm iny S iekier­
czyna, gdzie spoczyw ają w zw artej m asie (tabl. VII, p rzekroje I— III), 
przedzielonej jedną tylko sprasow aną synkliną pstrego „eocenu“ (tabl. VII, 
przekrój IV).

W K aninie, po wschodniej stronie dyslokacji Zadziela, w idzieliśm y 
dalszy ciąg tej synkliny, przesuniętej nieco ku południow em u zachodowi. 
Nieco dalej n a  wschód wychodzi ona w pow ietrze (tabl. VII, p rzekró j VI). 
N atom iast na południe od kościoła pojaw ia się niew ielki fragm ent nowej 
synk liny 'u tw orzonej z pstrego „eocenu“. W samej zaś wsi, na północ od 
gościńca, w idzim y jeszcze jedną synkliną b w rzecionow atym  kształcie 
(na mapie), w yznaczoną jedynie na  podstaw ie czterech niew ielkich od­
kryw ek. W K aninie, w  bezpośrednim  sąsiedztw ie erozyjnego brzegu nasu­
nięcia „inoceram owego“, można zaobserwować jeszcze trzy  strzępy 
pstrego „eocenu“ (tabl. VII, przekroje VI— IX). Są to sprasow ane szczątki 
synklin.

W arstw y inoceram owe stopniowo zwężają się ku południow em u 
wschodowi, następnie zm ieniają swój k ierunek  na północno-wschodni 
tworząc nieznaczną synklinę, by wreszcie poza uskokiem  w M ęcinie w po­
bliżu kościoła pojaw ić się w pasie szerokości 1,5 km. Dalej ku  południo­
wem u wschodowi pas ten  zwęża się nieco i ciągnie się po Trzetrzew iną, 
gdzie uryw a się na  poprzecznym  uskoku. Tu również, w czołowej strefie  
nasunięcia w idzim y zgniecione synkliny  p streg o  „eocenu“, widoczne głó­
wnie w potokach chociaż w  kilku  przypadkach udało m i się zaobserwować 
także i na zboczach, z reguły  pokrytych zw ietrzeliną w arstw  inoceram o- 
wych i gliną zboczową (tabl. VII i VIII, przekroje X—XIII);

C zw arty odcinek -pasa nasuniętych w arstw  inoceram owych jest już 
bardziej urozm aicony. Przez środek jego biegnie szeroka nieckow ata syn­
klina pstrego „eocenu“ (tabl. VIII, p rzekroje XIV  i XV), obcięta uskokiem  
i spiętrzona ku  górze w k ierunku zachodnim. K u wschodowi rozbiega się 
palczasto i wychodzi w  pow ietrze w  k ierunku  wschodnim  i południowo- 
wschodnim. W jej bezpośrednim  sąsiedztw ie w idać szczątki jeszcze dwu 
synklin . Trzecią, nieco szerszą, m ożna zaobserwować na północnych sto­
kach Chełm ieckiej Góry, w  k ie ru n k u  Szcząbu. Przecina ją uskok Cheł- 
mieckiej Góry. Na wschód od tego uskoku w tórnie pofałdow ane w arstw y 
inoceram owe z fragm entam i pstrych  łupków  w idzim y jeszcze w  Rdzio-
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stówie i w  ipółnocno-zachodniej części Chełmca. U ryw ają się na sk ra ju  
doliny, by pojaw ić się dopiero na północ od L ibrantow a, gdzie budują 
grzbiet Kum inow ieckiej Góry.

Szczytowa p artia  K uklacza zbudowana jes t z w arstw  m agurskich 
zluźnionych i odkłutych od w arstw  podm agurskich, k tó re  zupełnie za­
kryw a od zachodu, analogicznie jak  na Górze Chełm w okolicy Ropy.

Synklina Liszki (tabl. VIII, p rzekro je  IV i VI) jest obszerną rozpłasz­
czoną niecką. W arstw y podm agurskie są gdzieniegdzie lekko pom arsz­
czone. Jądro  synkliny tw orzą w arstw y  m agurskie. Na południe od niej 
widać część synkliny Pępówki utw orzonej w jej partii szczytowej z w arstw  
podm agurskich i zapew ne m agurskich.

Trzecią z kolei nieckow atą synkliną i to bardzo typow ą dla południo­
wej strefy  jest synklina Piekła. Podścielają ją  w arstw y pstrego „eocenu“, 
a tw orzą w zasadzie „pomarszczone“ na brzegach w arstw y podm agur­
skie. W idać to szczególnie dobrze w południowej części, gdzie ukazuje się 
m ały fałd złożony z pstrych łupków „eoceńskich". P artię  szczytową Piekła 
zajm uje niew ielki skraw ek w arstw  m agurskich.

Po w schodniej stronie D unajca budowa strefy  południow ej nie jest 
skomplikowana. Czoło nasunięcia stanow i pstry  „eocen“ płasko „spływ a­
jący“ na obniżającą się tu  strefę  elew acyjną. W W ielogłowach pięknie 
uw ydatnia się jego in tersekcja. W W ielopolu i dalej w  k ierunku  wschod­
nim spoczyw ają na nim  w arstw y podm agurskie i typow e m agurskie, 
w obrębie których, m iędzy Piątkow ą a Koniuszową, pojaw ia się an tyklina 
w arstw  podm agurskich z pstrym  „eocenem “ w jądrze.

TEKTONIKA PRZEDPOLA PŁASZCZOW INY MAGURSKIEJ-

Północna część w arstw  krośnieńskich badanych okolic należy do połud­
niowego skrzydła an tyk liny  Rożnowa (61, 62). W k ierunku  brzegu płasz- 
czowiny m agurskiej, w  W ilkonoszy, tw orzą one pokaźną synklinę w tórnie 
sfałdow aną (tabl. VIII, przekro je  XV II—XX). Na południe od tego łęku 
w ynurza się spod płaszczowiny m agurskiej fałd, w którego jądrze zaobser­
wowałem  w m iejscowości Wola K urow ska w arstw y  m enilitow e, zanurza­
jące się dość nagle w  k ierunku  wschodnim.

Dalszy przebieg tego fałdu m ożna zaobserwow ać w obrębie w arstw  
krośnieńskich. Oś jego odchyla się od kierunku-rów noleżnikow ego, sk rę ­
cając ku Jelnej a  dalej ku M ilkowej. W przeciw nym  zaś k ierunku  biegnie 
on zapew ne przez północną część Białowody Polskiej.

Na południe od niego, na Dąbrow skiej Górze, ukazuje się drugie siodło 
z w arstw am i m enilitow ym i w jądrze; od poprzedniego oddziela je w ąska 
synklina w arstw  krośnieńskich. Dalej ku wschodowi fałd ten  biegnie tuż 
przed czołem płaszczow iny m agurskiej i dopiero w  Słowikowej skręca na 
Siedlec. Po zachodniej stronie  jeziora w idzim y go przed czołem płatu  
Rozdziela.

Dalszy ku  wschodowi przebieg tych fałdów  nie jest znany! Odnosi się 
jednak w rażenie, że północny z nich, nazw ijm y go fałdem  M ilkowej, jest 
wschodnim  przedłużeniem  fałdu Jankow ej (76). Fałd zaś Słowikowej nie 
jest, jakby  się w ydaw ało, przedłużeniem  łuski Stróż (76), lecz n iew ątpliw ie 
„wygasa“ ku wschodowi, w  synklinie m iędzy fałdem  Stróż i Jankow ej.
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Trzeba w tym  m iejscu omówić również w ystępow anie „kredy kurow - 
skiej", ukazującej się w  otoczeniu w arstw  krośnieńskich g rupy zew nętrz­
nej. St. S o k o ł o w s k i  (62) uważa, że tw orzy ona odrębny tektoniczny 
wysad (62, Mn na p ro filu  VI). Nie m a bezpośrednich dowodów, k tó re  by 
ten pogląd podważały. Trudno jes t bowiem przyjąć, że „kreda kurow ska“ 
może być porw akiem  tektonicznym , przyw leczonym  z południa przez 
plaszczowinę m agurską i złożonym na w arstw ach krośnieńskich. W ydaje 
mi się, że w  tym  p rzypadku  jedynie w iercenie m ogłoby rozstrzygnąć nasze 
wątpliwości.

OGÓLNE W NIOSKI TEKTONICZNE

Jednostka podm agurska, jak  widać z poprzednich w yjaśnień, nie jest 
czymś drobnym , ponieważ ty lko  na teren ie  przeze m nie skartow anym  od­
słania się na odcinku niem al .22 km, a  jak  wiem y z m apy St. W e i g n e r a  
(tabl. I) sięga jeszcze o 4 km  dalej do zachodniej części M ordarki, wszędzie 
zachowując sw oisty sty l budowy geologicznej. Przekrój XIV (tabl. VIII) 
objaśnia nas, że spoczywa ona na w arstw ach krośnieńskich g rupy  zew­
nętrznej. A m plituda jej nasunięcia m usi być zapew ne znaczna,' skoro 
doszło do utw orzenia brekcji tektonicznej o miąższości ponad 100 m. Taką 
skalę nasunięcia w skazuje również istnienie porw aka tektonicznego m ię­
dzy brekcją a  jądrem  nasuniętego fałdu (w Klęczanach).

P ierw otna budow a-jednostk i podm agurskiej, zwłaszcza w części cen­
tralnej, była zapewne nieco prostsza. Pow ikłania zaś nastąp iły  w  dalszej 
fazie nasuw ania się płaszczowiny m agurskiej, k iedy to jednostka podm a­
gurska w raz zę swym  tektonicznym  nadkładem  w ykonała w spólny ruch. 
Z tego -zapewne okresu datu je  się cały szereg uskoków  tektonicznych p rze­
cinających jednocześnie obie jednostki. Zauważyć p rzy  tym  można, że 
uskoki te skupiają się przede w szystkim  w strefie  okna tektonicznego 
i w  jej bezpośrednim  sąsiedztwie.

N asuwa się teraz  py tan ie  .— dlaczego w tym  a nie w innym  m iejscu 
denudacja odkryła jednostkę podm agurską. W innych częściach zbada­
nego terenu  denudacja i erozja są nieraz naw et bardziej zaaw ansow ane, 
a jednak  nie spowodowały odsłonięcia tej jednostki: P rzyczyn należy więc 
szukać gdzie indziej. Okno tektoniczne m usiało powstać w  tym  m iejscu, 
bo tu  właściwie jednostka podm agurska została najbardziej dźwignięta 
w k ierunku  pionowym. Równocześnie jednak  nie obserw uję się silnych 
sfaldow ań mas, k tóre by ten fak t uspraw iedliw iły. Przyczyna przeto po­
winna tkw ić znacznie głębiej.

Należy zatem  przypuszczać, że płaszczowina m agurska nasuw a się 
w raz z jednostką podm agurską pomiędzy Lim anow ą a Nowym  Sączem na 
podłoże znajdujące się już w  pew nym  zakończonym  etapie rozw oju tek to ­
nicznego i morfologicznego. Podłożem  tym  byłby flisz g rupy  zew nętrznej, 
sfałdow any jeszcze w  akw itan ie  (37), przed nasunięciem  się tych  jedno­
stek. Pow ierzchnia jego nie była bynajm niej płaska i chociaż w edług 
K. K o n i o r a  uległa częściowej denudacji (37), tw orzyła niew ątpliw ie 
podłużny garb  erozyjny albo tektoniczny, lub będący w ynikiem  kom bi­
nacji obu czynników. G arb ten m ieściłby się przeto pod stre fą  okna 
tektonicznego lub  może nieco na  północ od niej. Po jego północnej i po­
łudniow ej stronie m usiały istnieć poważniejsze zagłębienia. Największą
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am plitudę ..pionową garb  ów m ial zapewne w rejonie Klęczan; tu  w łaśnie 
częściowo stw ierdzono jego obecność i to znacznie płycej niż tego spodzie­
wałem się jeszcze w r. 1947.

Jednostka podm agurska i płaszczowina m agurska, nasuw ając się 
w okresie porupelskim  (górny a k w ita n p o  okres tortoński w edług 37) na 
swe podłoże, napotykały  na znaczny opór w postaci wspom nianego garbu. 
P artie  czołowe płaszczowiny m agurskiej sforsowały go łatw iej i „spłynęły“ 
łagodnie ku północy,' układając się w  szerokie i p łaskie synkliny, zagar­
niając za sobą fałdy jednostki niższej, podm agurskiej. Tam, gdzie w ynie­
sienie wspom nianego garbu było małe, a więc na wschodnich i zachodnich 
krańcach mego zdjęcia, fałdy jednostki podm agurskiej uległy jedynie 
przechyleniu ku północy. N atom iast w m iejscu większego wydźw ignięcia 
tektonicznego, lub morfologicznego, płaszczowina m agurska odkorzeniła 
południowy z dwu fałdów podm agurskiej jednostki i przew lekła go ku 
północy poprzez fałd drugi.

Ponieważ w spom niany garb  dźwiga się stopniowo od zachodu ku 
wschodowi, możemy obserwować poszczególne stadia tego procesu na 
przekrojach tabl. VII i VIII, a więc, od fałdów przechylonych, poprzez 
złuskow anie do odkorzenienia i przerzucenia.

C harakterystyczną jest również rzeczą, (że tu  w łaśnie leżą p łaty  tekto­
niczne Góry K urow skiej, Rozdziela i Góry Grodziskowej, k tóre w  przesz­
łości stanow iły n iew ątpliw ie jednolitą  czapę, rozdzieloną później, na sku­
tek denudacji, na trzy  części. Podejrzew am , że ich synkliną „m acierzystą“ 
jest synklina Trzetrzew iny. W jednej z końcowych „faz“ nasuw ania się, 
czyli w okresie wzmożonych ruchów  orogenicznych, została ona w ydźw ig- 
nięta ku górze, a wówczas jej nadkład odkłuł się od swego plastycznego 
podkładu i zsunął się ku  północy.

W okolicach bezpośrednio sąsiadujących z tym  rejonem  nastąpiły  jedy­
nie nieznaczne, w stosunku do poprzednich, odkłucia w arstw  m agurskich 
od w arstw  stra tygraficzn ie  niższych.

W ten  sposób uległa pew nem u przesunięciu szczytowa p artia  Rachowa 
i m asyw piaskowcowy Chełmu, k tó ry  od wschodu zamaskował sobą w a r­
stw y podm agurskie; ku zachodowi, w  K łodnej, złuźnienie to  stopniowo 
m aleje i w końcu „w ygasa“ w  rejonie Góry Babiej i M arkowskiej.

Niem ała też rola w budowie geologicznej skartow anego terenu  p rzy ­
padła fałdowi Rożnowa— Ciężkowic, k tó ry  tw orzył pewnego rodzaju 
zaporę dla płaszczowiny m agurskiej, przyczyniając się tym  sam ym  do 
intensyw niejszych fałdow ań tak  w  obrębie płaszczowiny m agurskiej, jak 
też i jednostki oodm agurskiej, k tóre ze swej strony  w płynęły  na sfałdow a- 
•nie się jego południowego skrzydła.

Pow stanie i rola w ysadń „kredy ku row sk ie j“ tru d n e  są do sprecyzo­
wania. Pow stał on zapew ne przez „wyciśnięcie" tych stosunkowo plasty­
cznych w arstw  po linii jakiegoś pęknięcia, zachow ując zupełną odrębność 
i pewnego rodzaju samodzielność tektoniczną. Trudno zorientow ać się 
w ocenie czasu jego powstania. Przypuszczalnie jest on wiekowo nieco 
wcześniejszy od nasunięcia płaszczowiny m agurskiej, k tórej zbliżanie się 
i w zrastający sta le  nacisk m ogły w  dużym  stopniu przyczynić się do po­
w stania w ysadu kurowskiego. Spełniał on rolę pewnego rodzaju  guza 
w znaczeniu tektonicznym , o k tó ry  oparł sie elem ent południow y jednostki 
podm agurskiej w  rejon ie  Klęczan (tabl. VIII, p rzekr. X III i XIV).

Budowa geologiczna okolic Klęczan—Pisarzowej — i



50

W idzimy, że tektoniczna budowa okolic jeziora Rożnowskiego jes t szcze­
gólnie skom plikowana. Obecny s tan  badań nie w yjaśnia nam  pierw otnych 
przyczyn, k tóre w yw arły  decydujący w pływ  na tektonikę tej części bada­
nego te ren u . Przyczyn tych praw dopodobnie należy szukać w  głębszym 
podłożu, co do którego pew nych danych dostarczyć by nam  mogły bada­
nia geofizyczne.

W strefie  południow ej płaszczowiny m agurskiej sztyw ne m asy w arstw  
m agurskich i częściowo podm agurskich tw orzą szerokie nieckow ato roz­
płaszczone synkliny , m iędzy k tórym i w arstw y inoceram owe z „eocenem “ 
pstrym , jako bardziej plastyczne tw orzą dużo m niejszych.i, w iększych an- 
tyklin. Lokalnie doszło i tu  do pew nych zluźnień na granicy w arstw  
podm agurskich i m agurskich, jak  np. w okolicy Kuklacza.

P ragnę teraz  z kolei zwrócić specjalną uwagę na  bardzo charak te ry ­
styczne zjawisko n a tu ry  tektonicznej, a to na spoczywanie na sobie k ilku 
różnych jednostek i elem entów tektonicznych, z k tó rych  każdy z osobna 
zachował sw oisty styl budowy, uzależniony częściowo od jednostek z k tó­
rym i kontaktu je , a częściowo od swego składu litologicznego. Podobna 
„symbioza“ jest zjaw iskiem  bardzo ciekawym  i zasługującym  na bada­
nia w skali regionalnej. W idzimy tu jakby k ilka  p ięter tektonicznych, 
k tó re  razem  tw orzą jeden wspólny gm ach geologiczny. Ten rodzaj budo­
w y geologicznej zasługuje na specjalną nazwę, oddającą równocześnie jej 
charakter. M amy więc tu  s tru k tu ry  piętrowe, dla których A. T o k a r s k i  
w dyskusji, odnoszącej się zresztą do innego terenu, zaproponow ał term in  
—  s t r u k t u r y  s p i ę t r z o n e :  Ten drugi znacznie lepiej odtw arza 
charak ter tej budowy i dlatego uznałem  go za lepszy.

Na poprzednich stronach  nadm ieniłem  kilka słów na tem at różnic 
w  budowie geologicznej lewego i praw ego brzegu D unajca. Fak t ten 
świadczy o znacznych poprzecznych zaburzeniach tektonicznych, k tórych 
linie k ry ją  się pod akum ulacyjnym  m ateriałem  rzeki. Istn ieje  tu  zapew ne 
uskok poprzeczny typu  nożycowego, z k tórym  wiążą się może jakieś 
m niejsze poprzeczne dyslokacje. Do nich trzeba będzie zaliczyć i uskok 
podłużny w okolicy Chruślic—Paszyna, k tó ry  obcina od południa w ielką 
Synklinę. W zdłuż niego, na południe od tej synkliny, w ynurza się fałd 
Piątkow ej z pstrym  „eocenem “ w jądrze. Można przypuszczać, że zabu­
rzenia te  wiążą się ściśle z genezą doliny Nowego Sącza (86), a p rzynaj­
mniej z ostatecznym  jej kształtow aniem  się.

W racając raz jeszcze do problem u jednostki podm agurskiej, widzimy 
na podstaw ie szczegółowej analizy map, że jednostka ta  nie ogranicza 
się wyłącznie do terenu  przeze m nie skartow anego, lecz w ystępuje  rów ­
nież koło S tarej Wsi, S trzylaw ki i G rybowa (66, 68, 69, 70, 7 l, 75,; 76) i to 
na odcinku długości ponad 12 km. Tektonikę tej jednostki i jej stosunek 
do jednostek niżej- i w yżejległych ilu s tru ją  przekroje z tabl. X. C harak­
terystyczne jest tu  zaklinow anie czołowej p a rtii  płaszczowiny m agurskiej 
między w arstw y  krośnieńskie grupy zew nętrznej i jednostki podm agur­
skiej. Sądząc w edług załączonych przekrojów  H. S w i d z i ń s k i  p raw ­
dopodobnie m usiał też zaobserwować bezpośredni kon tak t tektoniczny, 
tych, tak  do siebie podobnych w arstw .

W kierunku  południow o-w schodnim  od G rybowa notowano „szarą k re ­
dę“ i w arstw y  grybow skie w  rejonie Ropy (70, 71), o czym m iałem  moż­
ność przekonać się w  1948 r. k artu jąc  szczegółowo ten  teren. I tu  również,
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w św ietle nowych poglądów na s tra tyg ra fię  płaszczowiny m agurskiej m a­
my dosyć duże okno tektoniczne, w którym  ukazuje się jednostka podm a- 
gurska w postaci k ilku fałdów o jądrach  zbudowanych z w arstw  grybow - 
skich. A ntykliny te w ykonują w yraźny sk rę t w k ierunku  G rybow a i za­
nurzają się pod w arstw y inoceram owe nasunięcia m agurskiego. Na prze­
ciwległym jego krańcu, w Łosiu, stopniowo zanurzają się one pod płasz- 
czowinę m agurską. Jest to już jednak  tem at do osobnej publikacji. Tym ­
czasem zapoznaję czytelnika z kilkom a schem atycznym i przekrojam i 
przez ten  rejon (tabl. XI),

Podkreślam , że identyczność petrograficzna i litologiczna obu serii 
okien tektonicznych z rejonu Klęczan—Pisarzowej oraz Ropy— Łosia j e s t . 
niew ątpliw a, co pow inny potw ierdzić również badania paleontologiczne.

Jeszcze dalej ku południow em u-wschodowi jednostka podm agurska 
ukazuje się pow tórnie w  okolicy Sm rekowca — Ujścia Gorlickiego (daw­
niej Ruskiego) (70, 71). Byłoby to jej najdalsze w  obrębie granic Polski 
występowanie ku  południow em u-wschodowi na pow ierzchni ziemi.

Na wschodzie pozostałby jeszcze problem  Św iątkow ej (11). Teren dość 
odległy od om aw ianych, a więc trudny  do sparalelizow ania. W ubiegłym  
roku w ykonyw ał tu  szczegółowe zdjęcie K. M r o z e k .  Na podstaw ie od­
krywek, k tóre mi pokazywał odnosi się wrażenie, że i tu  w ystępują  łupki 
grybowskie. Jednakże, o ile sobie przypom inam , nie są one tak typowe. 
Szkoda, że nie widać tam  ich stratygraficznego podkładu — wówczas 
spraw a byłaby bardziej jasna. Ich ew entualna przynależność do fałdów 
dukielsko-użockich w ydaje mi się raczej w ątpliw a, choć niew yklu­
czona.

Pom ijając na razie zagadnienie czarnych łupków ze Św iątkow ej w i­
dzimy, że w  św ietle moich poglądów zasięg jednostki podm agurskiej jest 
znaczny. Ciągnie się ona łukiem , którego strona w ypukła zw raca się ku 
północnemu-wschodowi, od Ujścia Gorlickiego niem al że po Limanową, 
pow tarzając zapew ne, przynajm niej w grubszych zarysach, łuk jaki w y­
konuje erozyjny brzeg jej nadkładu tektonicznego — płaszczowiny m a­
gurskiej.

A utom atycznie więc w yłania się py tan ie  — jak i jest jej dalszy prze­
bieg w  k ierunku  zachodnim?^ W tym  przypadku trudno  mi będzie zaspo­
koić ciekawość czytelnika. Tu bowiem m uszę obracać się jedynie w  strefie  
bardzo swobodnych przypuszczeń, może naw et dalekich od praw dy.

Wiadomo, że B. S w i d e r s k i  (63i, 64) w okolicy M szany Dolnej widzi 
okno tektoniczne, w którym  ukazują się w arstw y  krośnieńskie i czarne 
łupki. W ykonując w  1948 r. szczegółową m apę okolic Rabki objąłem  sw y­
mi badaniam i także to okno tektoniczne (w zachodniej części Olszówki). 
Uderzyła m nie przede w szystkim  tektoniczna niezgodność szarej serii 
z czarnym i łupkam i w  stosunku do w arstw  inoceram owych w niższej 
części potoku „od Pasiek i“.

Czarne łupk i w idziałem  zaledwie w dw u odkryw kach, w  pobliżu tego 
potoku. Ich rozciągłość i upad okazały się bardzo zaburzone. Uważałem 
wówczas oczywiście szarą serię za „szarą k red ę“, a czarne łupki za w ar­
stw y grybowskie. Ponadto stw ierdzono w Skom ielnej Białej pod nasunię­
ciem m agurskim  w arstw y  krośnieńskie już raczej typowe. Znana mi jest 
również szara seria z Poręby W ielkiej (na południe od M szany Dolnej). 
Tu jakkolw iek przypom ina mi ona chwilam i tzw. „szarą k red ę“, to jednak
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w-całości posiada charak ter litologiczny,, bardzo zbliżony do znanych mi 
w arstw  krośnieńskich g rupy zew nętrznej z okolic Skrzydlnej, k tóre ob­
serw owałem  w 1944 r. z K. T o ł w i ń s k i m ,  a po raz drugi w  1950 r. 
z Z. R. O l e w i c z e m .  B. S w i d e r s k i  (63, 64) jest zdania, że szare łup­
ki z rejonu Mszany Dolnej są „czarną k redą“ m agurską zaklinowaną 
z góry w w arstw ach krośnieńskich.

P rzyjm ując poglądy B. S w i d e r s k i e g o  (63, 64) za słuszne i doda­
jąc do nich swoje obserw acje śmiem w ysunąć taką  hipotezę:

Podłoże płaszczowiny m agurskiej tw orzy w rejonie Mszany Dolnej 
wielki „„guz“ u jaw niający  się pod postacią okna tektonicznego. Okno to 
zbudowane jest z w arstw  krośnieńskich g rupy zew nętrznej. Po w arstw ach 
tych przesunęła się płaszczowina m agurska m iażdżąc i w ycierając jed ­
nostkę podm agurską, k tó ra  zachowała się jedynie w strzępach czarnych 
łupków grybow skich, a możliwe, że i szarych łupków w arstw  krośnień­
skich tej jednostki, zaklinow anych od góry w  w arstw ach krośnieńskich 
g rupy  zew nętrznej.

Z całej dotychczasowej treści tego rozdziału jasno wynika, że w yrażam  
nową koncepcję tektoniczną południowej części centralnych K arpat fli­
szowych i popieram  ją  dowodam i uzyskanym i w rejonie Klęczan —  P isa­
rzowej. Przyznać muszę, że jest ich jeszcze wciąż za mało. Sądzę przeto, 
że problem em  tym  zechcą zainteresow ać się bardziej zżyci z fliszem k a r­
packim paleontolodzy.

UKSZTAŁTOW ANIE POW IERZCHNI I UTWORY 
CZWARTORZĘDOWE

Ukształtowaniem  pow ierzchni i czwartorządem  okolic Klęczan — P i­
sarzowej zajm owałem  się jedynie na m arginesie m ojej pracy, dlatego też 
problem  ten  nie został przeze m nie należycie opracowany. Szczegółowe 
badania z tej dziedziny przeprow adził M. K l i m a s z e w s k i  (33, 36) 
w rejonie D unajca i na  pracach tego au tora  częściowo opierałem  się. 
W w ątpliw ych przeto kw estiach ośmielam się odsyłać czytelnika do tych­
że publikacji.

U kształtow anie badanych okolic nastąpiło już w czasach przedplejsto- 
ćeńskich (33, 62). Na obecną rzeźbę terenu  złożyły się ówczesna ,s truk tu ra  
podłoża skalnego, na k tórej uform ow anie w pływ ały ruchy górotwórcze, 
oraz skład litologiczny.

W pływ tych czynników w idać n ie 'ty lko  na stokach dolin, ale i w  pas­
m ach górskich. C harakterystyczną cechą badanego terenu  jest w ybitn ie 
zaznaczająca się inw ersja re lie fu 'p rzy  w yraźnym  podkreśleniu am plitudy 
rzeźby oraz różnic w odporności poszczególnych kom pleksów skalnych 
na w ietrzenie i erozję. Odwrócenie rzeźby jest szczególnie dobrze widocz­
ne w  północnej s trefie  synklinalnej. P a rtie  szczytowe z reguły  tw orzą 
synklinaln ie 'u łożone i odporne na erozję w arstw y  m agurskie, a k ierunki 
grzbietów  są uw arunkow ane przebiegiem  ławic piaskowcowych.

Załam anie profilów  zboczy szczególnie ostro uw ydatnia się na granicy 
w arstw  m agurskich z podm agurskim i. Jako przykład mogą nam  posłużyć 
południowe zbocza Góry Chełm oraz zachodnie stoki W ielkiej Góry, 
a także góry Liszki. W prost przeciw nie dzieje się z granicą pomiędzy w ar­
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stw am i podmagursk.imi a „eocenem “ pstrym . W m orfologii nie uw ydat­
nia się ona ze względu na-zbliżony skład petrograficzny. N atom iast g ran i­
ca między tym i ostatn im i a w arstw am i inoceram ow ym i uw ypukla się n ie­
co w yraźniej, zwałszcza ich niższe partie  (przewaga piaskowców oraz 
spiętrzenia tych w arstw  w sąsiedztw ie okna tektonicznego).

Te sam e w arstw y  doskonale podkreślają  w  morfologii granicę nasunię­
cia od południowej strony stre fy  okien tektonicznyćh (pasmo Jabłońca— 
Litacza), gdzie silnie kon trastu ją  z terenem  zajętym  przez w arstw y  kroś­
nieńskie (mniej odporne na erozję i denudację).

Niem ały też w pływ  na ukształtow anie m orfologiczne badanych okolic 
w yw ierają uskoki. Zachodzi to zwłaszcza tam, gdzie wzdłuż ich płaszczyzn 
nastąpiło przesunięcie m as skalnych o różnej odporności na w ietrzenie, 
jak np. przesunięcie w arstw  inoceram owych względem  w arstw  krośnień­
skich na Raszówce, w  północnej części K aniny oraz w okolicy Klęczan. 
Ponadto w Klęczanach wzgórza Gródka zbudow ane z piaskowcowych 
partii w arstw  klęczańskich dom inują nad najbliższym  otoczeniem. Wzgó­
rza te są jednakże niew ielkie w  porów naniu z Białowodską Górą.

W pływ form  tektonicznych, łącznie z litologią w arstw , na ukształto­
wanie morfologiczne skartow anego terenu  uw ydatnia się także, i to dosyć 
jaskrawo, w  Kłodnej. Jeszcze raz podkreślona została tu ta j inw ersja  re ­
liefu, gdyż pomiędzy potokiem  Bobrowskim  a K łodnianką znajduje się 
niew ielka synklina w arstw  m agurskich oddzielona erozyjnie od m asywu 
w arstw  m agurskich Góry M arkowskiej i Babiej Góry. Od wschodu i za­
chodu jest ona obcięta uskokami, k tóre również zaznaczają się w ukształ­
tow aniu powierzchni.

Sieć w odna okolic K lęczan—Pisarzowej należy do dorzecza D unaj­
ca. W yjątek  stanow i jedynie potok M ordarka w raz  z dopływam i, k tóry  
w pada do Łososiny. Z ważniejszych lew obrzeżnych dopływów D unajca 
należy w ym ienić Smolnik, Słonkę oraz potok Pruska. Smolnik ulokował 
się w znacznej m ierze na eocenie pstrym  obejm ując lew obrzeżnym i do­
pływ am i w arstw y m agurskie, a praw obrzeżnym  — serie okna tektonicz­
nego, w ykorzystując dla swego kory ta  kierunek wzdłuż biegu w arstw . Te 
same k ierunk i w ykorzystały  i pozostałe dwa potoki, z k tórych Słonka 
oprócz „eocenu“ pstrego przecina także kopułę Bukowca— Krąglicy.

Praw oboczne dopływy D unajca m ają nieco inny charak ter. Potoki Na- 
■ściszowa i Lękówka przecinają w arstw y poprzeczne, w k ierunku  upadu, 
a Je ln ianka w k ierunku  przeciw nym  do upadu.

W pływ sieci w odnej tych potoków na ukształtow anie m orfologiczne 
jest niew ątpliw y, dotyczy to zwłaszcza Sm olnika i Słonki. W yrzeźbiły one 
krajobrazow o piękne doliny, podkreślając dużą am plitudę rzeźby, k tóra 
wraz z szatą roślinną nadaje im  sw oisty urok.

Dolina D unajca jest typow ą doliną przełomową, uw arunkow aną tak 
tektoniką jak  i składem  litologicznym  płaszczow iny m agurskiej. W edług 
badań J. S m  o 1 e ń  s k  i e g o i M. K 1 i m a  s z e w s k i e g o (3.3, 36) u le ­
gła ona w cięciu już w  pliocenie. Poprzednio zaś wody D unajca stw orzyły 
dwa poziomy denudacyjno-erozyjne. W okresach lodowcowych ulegała 
zasypyw aniu, a w  czasie in terglacjałów  i w postglacjale była ona na nowo 
rozcinana i w yprzątana z m ateria łu  akum ulacyjnego. Do zasypania jej 
w okresie zlodowacenia krakow skiego przyczynił się także i lodowiec pół­
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nocny, tworząc pewnego rodzaju podporę dla akum ulacji. M ateriał gro­
madzący się w  dolinie D unajca pochodził z południa, skąd był wynoszony 
przez wody lodowców tatrzańskich. Częściowo jest on także i w ieku pre- 
glacjalnego (33).

W przekro ju  D unajca wyróżnia M. K l i m a s z e w s k i  (33), począw­
szy od najstarszych.

1. Poziomy erozyjno-denudacyjne:
a) śródgórski (230— 260 m n. p. D.)
b) pogórski (130— 150 m n. p. D.)

Pierw szy tw orzy grzbietow e spłaszczenia Góry Chełmieckiej i Szczą- 
bu. Jest także widoczny nad  Świdnikiem . D rugi natom iast obserw ujem y 
w Siennej, w  Woli K urow skiej oraz na K urow skiej Górze. W edług M. 
K l i m a s z e  w  s k i e g o  pow stały one w  czasie od sarm atu  do pontu (33).

2. T arasy zboczowe umieszcza ten  au to r (33) w okresie między dakiem  
a zlodowaceniem najstarszym .M am y tu  erozyjne spłaszczenie w ystę­
pujące na wysokości 80— 90 m oraz 20— 25 m  n.p.m., a  widoczne 
w Zabełczu, W ielogłowach, Dąbrowie, na Kurowskiej Górze, W Ra- 
dziostowie i M arcinkowicach.

Poziomów erozyjno-denudacyjnych oraz tarasów  zboczowych nie zna­
czyłem na swojej m apie (tabl. VI) ze względu na konieczność uw ypuklenia 
budowy geologicznej. Z tarasów  zboczowych zaznaczyłem jedynie dwa: 
w Tęgoborzu i Dąbrowie. Z tych samych względów nie wydzieliłem  na 
m apie tarasów  Sm olnika w Pisarzowej. Natom iast wszystkie tarasy  Du­
najca zostały uwzględnione.

3. Tarasy:
a) ta rasy  10 m odpowiada tarasom  8— 15 m M. K l i m a s z e w s k i e ­

g o  (33) i 8— 12 m J .  S m o l e ń s k i e g o  (33). W ystępują one 
fragm entarycznie i należą do pierwszego zlodowacenia w arszaw ­
skiego. Jest to najniższy z tarasów  pokrytych lessem, pochodzą­
cym z drugiego zlodowacenia warszawskiego. Pokryw a lessowa 
posiada około 3 m miąższości i zawiera soczewki piasku oraz kon- 
krecje w apienne;

b) taras 3— 4 m odpowiada M. K l i m a s z e w s k i e g o  „terasie ro l­
n e j“ (33). Je s t on przew ażnie żwirowy. W idzimy tu  przede w szyst­
kim dość świeże otoczaki gran itu  tatrzańskiego i bardzo mało 
kw arcytow ych. N ierzadkie są też w kładki gliniaste. Tarasy te 
zaliczam y do drugiego zlodowacenia warszawskiego (33);

c) tarasy  2 m pochodzą z postglacjału. Są to wg. wyżej wym ienio­
nego au to ra  „tarasy  łąkow e“ m ające w spągu żwiry, wyżej zaś 
„gliny powodziowe“. Z reguły są one pokryte roślinnością, 
a zwłaszcza w ikliną i przy wysokich stanach wody w D unajcu 
ulegają zalewowi.

K am ieńce są to żw iry w ystępujące na dnie ko ry ta  D unajca i tworzące 
ruchom e ławice, k tóre zm ieniają swój kształt po każdorazowym  wysokim 
stanie wody. Dzięki tem u pcdlegaią one selekcji petrograficznej. W skład 
ich wchodzi około 40% granitu , 8% wapieni, 50% piaskowca i 2% łupków 
(33). W idzimy więc, że skały fliszowe tylko nieznacznie wśród nich p rze­
ważają.

Cały obszar skartow any pokry ty  jest przew ażnie glinam i zboczowymi, 
k tórych w ydzielenie kartograficzne jest bardzo utrudnione. Z reguły  wy­
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stępują one ponad tarasam i i aluw iam i. M iejscami, a zwłaszcza w  dolinie 
Dunajca leżą na nich u tw ory  lessowe, przy czym w ich części spągowej 
zaobserwować można„ uw arstw ienia; widoczne jest, że ich część spągowa 
osadzała się w środow isku wodnym .

Najm łodszym i u tw oram i są osuwiska. Są one predysponow ane albo li- 
tologią w arstw  skalnych lub też zaburzeniam i tektonicznym i. Są w reszcie 
i takie, k tó re  pow stały jedynie w obrębie gliniastego płaszcza niem al zu­
pełnie nie naruszając podłoża skalnego.

Do osuwisk predysponow anych litologią w arstw  skalnych zaliczyć na­
leży przede w szystkim  osuwiska w ystępujące w obrębie „eocenu“ p stre ­
go. Dotyczy to osuwisk w Biczycach, Zbyszycach i okolicach Kwieciszo- 
wej, gdzie przesunięcia mas skalnych zaznaczyły się zarówno w pokryw ie 
gliniastej, jak  i częściowo w  litych skałach podłoża.

W związku z zaburzeniam i n a tu ry  tektonicznej przy uwzględnieniu 
czynników litologicznych powstało wielkie osuwisko w dolinie P ierzw iącz- 
ki, na południow ych zboczach K rasińskiej Góry.

Inne, m niejsze osuwiska, zwłaszcza w  obrębie w arstw  inoceram owych, 
pow stały głównie w  gliniastej pokrywie, rzadko naruszając podłoże 
skalne.

Litologią badanego terenu  w płynęła w dużym  stopniu na jakość gle­
by, co z kolei uw arunkow ało charak ter szaty roślinnej, zwłaszcza w par­
tiach, gdzie pokryw a gliniasta jest nikła lub nie istn ieje  na zw ietrzelinie 
zboczowej. Odnosi się to przede w szystkim  do m iejsc w ystępow ania 
w arstw  podm agurskich, m agurskich i częściowo inoceram owych, na k tó­
rych z regu ły  w ystępują  duże partie  leśne, stanow iące w spaniałą ozdobę 
krajobrazu, a zwłaszcza piękne ram y dla zaporowego Jeziora Rożnow­
skiego.

ZAKOŃCZENIE

Praca ta  nie w yczerpała poruszonych w niej tem atów . N iektóre zaga­
dnienia zostały zaledwie wspom niane, inne potraktow ano dość pobieżnie, 
a jeszcze inne w ym agają dowodów.

Na szersze opracow anie .zasługuje przede wszystkim  m ikro- i m akro- 
fauna. M ikrofaunę należałoby zbadać także i od strony  ilościowego jej 
występow ania, poprzez sum ienne i szczegółowe profilow anie w  częściach 
niezaburzonych tektonicznie. N iezależnie od tego w ypadałoby prowadzić 
intensyw ne poszukiw ania dużych otwornic. Ciekawą również rzeczą by­
łoby przekonanie się, czy m ałe otw ornice będą m ogły uzupełniać b iostra- 
tygrafię  opartą  na dużych.

W ażne rów nież moim zdaniem  jest stw ierdzenie możliwości niezgodne­
go przebiegania granic litologiczno-facjalnych w  stosunku do granic bio- 
stratygraficznych  m iędzy Lim anow ą a Ropą.

Nie określono też wiekowej przynależności spągu w arstw  krośnień­
skich.

Pożądaną rzeczą byłoby przeprow adzenie porów nań petrograficznych 
między w arstw am i krośnieńskim i typow ym i a tzw. „szarą k redą“ . S t. 
J  a s k o l s k i  (31) w idzi pew ne różnice w  zespołach ciężkich m inerałów . 
Jeśliby więc opracowano je m etodą stosow aną przez A. O b e r  c a (55) dla
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w arstw  krośnieńskich g rupy zew nętrznej, m oglibyśm y znaleźć, pew niej­
sze od m akroskopowych, k ry te ria  służące do odróżnienia obu typów 
w arstw  krośnieńskich.

Fotografie wykonano w Laboratorium  Fotograficznym  Państwowego 
Przedsiębiorstw a „W iercenia Poszukiw awcze“ już po napisaniu pracy. Dla­
tego też dopiero w tym  m iejscu dziękuję koledze J. J a n i k o w i  za uzu­
pełnienie szaty ilustracyjnej.
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BBE/IEHHE
n a o ip a A b , H aH eceH H aa Ha K apTy, oxBaTbiBaeT y a a c T o x  p a iio H a, p a c n o -  

jioaceH H oro M en<sy JIuMaHOBoii u  o ap e c rao c T aM H  H oB oro  C o n a a .  P aö o T y  
a  H ą a a a  JieTOM 1944 ro p a  b IlM capjxeBOH, a  oceH Lio a  p a ö o T a a  c o b m g c th o  
C n po tj). AOKT. r. C B M Ä 3 H H C K M M  B paÜOHe ' KjieHHaH. P e 3yjIbTaTaM H 
HaiHMx p aß o T  3aH H T epecoB ajiacb  f lw p e x p iia  TocyflapcTBeH HO ro IIp eA n p H - 
HTwa P a 3BeflOHHCro B ypeH w a, KOTopaa n o p y a w a a  MHe n p o A o a jx e m ie  u  p a c -  
m n p e m ie  re o a o rw a e c x H X  HCcaeAOBaHuií 1946 m 1949 r .r .  H a c T o a ip a a  p a -  
6oTa H B aaeT ca  p e 3y jibT aT 0M T p y ^ a  3Toro n ep n o A a .

B p a 3p a 6 oTKe M u x p o n a ae o H T o a o rM a ee x o ii aacTM npiiHHJiH yaacT w e 
AP H. C  b i h  e  b  c K a  a ,  M rp. <E>. P y  c c ,  M rp. H. ^ c p h h k o b c k h h  
m Mrp. T. K ) p  k  e  b  M a . H a  pacm w peH H e 3t h x  iiccaeAOBaHHii, MHHpnaTO- 
por.1 KOTOpbIX 6b ia  aBTOp, BOI1IJIH AMCKyCCHH MOM C npocj). AP- M . K  c ë  h  ac­
te e B h  a  o M k  npoc|D. AP- B  e  a  o ü . M K x p o n aa eo H T o ao rx raec x H e  n c c a e -  
AOBaHMa 6 b ia n  npoB eA eH bi b a a 6 o p a T o p n a x  TocyAapcTBeHHOro ü p e A n p H - 
HTMa P a 3BeAOHHoro E y p e r o ia :

BbiLueynoM aHyTbiM  aupaM, a  Tax>xe f lu p e x p u M  P eoaori-iaecK O ro  npeA- 
npiíH TH a P a 3BeA0HHoro B y p e H u a  B bipaxcaro  cepAeaHyio 6aaroAapHOCTb 
3a coTpyAHM aecTBo h  A o ô p o aceaaT eab H o e  OTHOuieHwe x  m ohm  M CcaepoBa-
H iiaM .

HCTOPH9 rloJTOrHMECKOrO H C C A E Xt O B A H M 9
IlepB biM  M CcaeAOBareaeM  ,Toro  p aü o H a  6b ia  B. Y  a u r  (88 , 89 ), aBTop 

Ha3BaHHa K aH H H Cxue caow  a-^h c b h tb i  3a a e r a io ip e ü  Ha necTpoM  aopeH e 
noA MarypcKHMM caoaM M. B  3to m  p a ü o H e  o h  oÔ H apyjxH a T ax a ce  m ae p H b ie  
c a a n p b i ,  x o T o p b ie  npH H K C jm a x  MeHHJiMTOBbiM caaH paM .

ü e p e A  1903 ropoM  s t o t  paitOH w ccaeA O B aa B . H l a Ü H O x a  (7 8 ), x o -  
T opbiii x a iiH H cx n e  caoH  np i-ia i-icana x  M eay .

n o 3ace  3A ecb p a 6 o x a a  P .  3  y  6 e p  h  B . P o r a a a  (5 7 , 100). 3 y 6 e p  bm- 
A ea b  M arypcxoM  n o x p o B e  oxpecTH CCTeä K a e H a a ir  TexTO H w aecxoe o x h o , 
b xoTopoM  n o a B a a e T c a  3b t o x t o h  c xpocHeHCxnMM c jio h m h  u  ivieHnanTO- 
BbiMH caaHpa.MM. O h  Toace B nepB bie p a a  OTaeTariBoe CTpaTnrpac£>MHecxoe 
noA pa3A e a e m ie  M a ry p c x o ro  n o x p o B a .

n e p B b ie  HOBbie r e o a o m a e c x M e  cbeMXM n c n o a H n a  C t .  B  e  ft r  h  e  p 
(T a ö a u p a  I Ł 5 3 , 98 ), x o T o p b w  B H a a a a e  c o r a a m a e T c a  c MHeHweM 3  y  6 e  p  a, 
h o  b 1932 ro p y  npwxoAHT x  BbiBOAy, a  t o  caow , npHHHTbie x a x  a b t o x to h ,  
HBaax)TCH M eaoB cro  B03p acT a, a  He oaw ropeH O BO ro h  b x o a h t  b  cocTaB 
cTpaTwrpa<|)HH M a ry p c x o ro  n o x p o B a  (6 9 ).

B 1931 roA y C t .  C o k o j i o b c x h k  (61 , 6 2 ) n 3y a a e T  x p a f t  m r ip e A n o a b e  
M a ry p c x o ro  n o x p o B a  b 6a i í 3H Æ yH aftpa. B  n ep n o A e  1932— 1934 I \  C b h -  
A h h c x m m  p a 3p a 6 oTbiBaeT npocjDiiab 3 aA3e a e — K a ro m a , c o ra a c H o  MHe- 
HHio 3  y  5 e  p  a  (xpocH eH cxw e caom ) (6 9 ), h o  b  1944 r. npwHKMaeT M H erae  
B e w r H e p a  (69 ), x a x o e  o h  3 aHHM aa b 1932 ro p y -' . [ H3 HCTOPHH nAJIEOMTOJlOniMECKHX HCCJIEÆOBAHHB ■

B K a o H a a H a x  u  b  c o c e p H n x  p a fto H a x  B. Y  a u r  (3 , 87 , 8 9 ) H axoA w r 
b necTpoM  30p eH e m M a ry p c x w x  c a o a x  aoperiO B bie cjDopaMKHncJpepbi.
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A H a j io r w H H o e  O T K p t iT w e  coBepuiMjm T . B a  j i  b  t  e  p  w 3 . H  y  h  n  k  o b -  
c k m m  (62, 91, 92).

M. JX bi ji o h >k a h k  a (3, 19) b  1923 ro^y ycTaHaBJiHBaeT b  H H o p e p a -  
moebix cjiohx O K p e c T H O C T e íí F o p j n i u ,  a a n v n u e  c j jo p M b i O v e r c u l i n a  c r e t á c e a .  
I l o c j i e  H e e  Í L  H o b  a k  (54) B C J ie #  3a M. s e - I í n c a H K y p T  (15) n o ^ a e r  
c jD ay H y  M a ry p c K H X o n e c n a H H K O B  O K p ecT H O C T ew  J In M a H O B O Íí, n p M H M M a a  ajih 
HHX B 0 3 p a C T  HHJKHHM 3 O t(6 H 0 B b IM . <í>. B C fl a  (2, 3) C H H T a e T  e e  B 0 3 p a C T 0 M  
H e  c T a p m e w  ot B e p x H e r o  l u t e t i e n .

Bo B p S M H  BOÍfHbl <í>, B B fla  H F .  C B H f l H H C K H H  (3, 39) H aX O flH T  
6 o r a T y i o  c j j a y n y  c ] jo p a M H H H c |j8 p  b  n e c T p b i x  c j i a n p a x ,  b  P o n e  o k o j i o  r o p j iH U ,.

I I I e c T O w  r o p n 3 0 H T  B e  bi (3) bartonien  h j im  ludien  c o o T B e T C T B y e T  
M a ry p c K H M  c j i o h m .  F t e T B e p T b iü  r o p n 3 0 H T  (lutetien) n o A M a r y p c K H M  c j i o h m ,  
T o r f l a  K a x  T p e T n n  r o p n 3 0 H T  (yprésien) n e c T p o M y  s o p e n y .

B o6Ha?KeHHM noflrpH6oBCKMX cjioeB b  KjieHHaHax <3?. E e a  a Hameji 
HecKOJibKO 3K3eMnjiflpoB HyMyjinTOB. B 1950 rOAy s t o  no^TBepflHjiH 
M. K c é H J K K e B M H  H aBTOp B COBMeCTHOÜ SKCKypCHH, npOBefleHHOÍÍ 
B 3T H X  pañoHax.

B 1946 r O f ly ,  r io  n o p y n e H M i o  F o c y f l a p c T B e H i i o r o  I Ip e ^ n p H H T M H  P a 3 B e -  
A O H H O ro BypemiH B. K o K O i u H H C K a a  n p o B e j i a  n o n c K C B b i e  p a 6 o T b i  
b  3 t h x  p a n o H a x  3 a  M e jio B o w  M a K p o tJ ja y H O Í í .  Ó f lH a K O , p a 6 o T b i  s t m  n p o i n j i M  
5 e 3 y c n e m H O .

CTPATHrPA<E>MH

■ B  Hanajie m o m  B3rjiH,abi Ha CTpaTMrpacJjHio MecjieflyeMoro paüoHa 6 b ij im  
n p o B e A e H b i  no j i h h h h  HaMeneHHoñ C t .  B e ü r H e p o M  w  T.  C  b  h  a  3  m h -  
c k k m  (69), a cjieflOBaTejibHO b  CTpaTnrpacJjMHecKHM cocTaB MarypcKoro no- 
KpoBa a npHHHCJiHJi TaxjKe k cepbiíí Mejx m  rpn6oBCKne c j i o h , a Tanate 
HnJKHHe 3BeHbH, OTKpbITbie B KjI3HHaHaX C B H J 3 HHCKHM, Ha3BaH- 
Hbie m h o k ) noa;rppi6oBCKMMn n KJieHnaHOBbiMn c j i o h m m .

H e y f lO B j i e T B o p n T e j ib H b iM  b  p a 6 o T e  O K a 3 a j io c b  O T c y T C T B u e  c ^ a y H H C T n -  
a e c K O íi  A O K y M e H T a p n n .  H a n / j e H H b i ñ  c p .  B  e  a  o  ñ  b  n o A r p n G o B C K n x  c j i o h x  
H y M y jiH T  n o f l B e p r  c o M H e H m o  M e J iO B o ií B 0 3 p a c T  a r a x  c j i o e B .  I Io a T O M y  h  p e -  
u i h j i  B 0 c n c j i b 3 0 B a T b c a  M M K p o ^ á y H O Ü , x a x  o c h o b o m  n o  K p a i í H e i í  M e p e  M e c T -  
H o r o  B 0 3 p a c T H o r o  p a c c j i o e H n n  B C T p e n a e M b ix  H a  M o e M  y n a c T K e  n o p Ó A . 
B f lo x H O B n e n n e M  k  3 t o t o  p o n a  p a S o T a .M  S b u i n  n p e A B a p w T e j i b H b i e  T p y ^ b i  
H . C  b l  h  e  b  c  k  o  H .

MHkSoOÁKHA OKPECTHOCTEH KJIEUMAH -  nWCAP)KEBOPl 
H EE 3HAMEHHE flJIfl BHCTgATHrPAOHH

O S c y j K ^ e H n e  M H K p o c } p a y H b i H c c j i e A o s a H H b i x  M e c T H O C T e n  c j i e ^ y e T  o6i>ñ- 
c h m t b ,  K a n  n p e j i B a p i i T G J i b H y i o  n o n b i T K y  n a j i e o H T O J io r w H e c K o n  M H T e p n p e T a -  
P H H , n O C J ie  KOTOpOM  flC JIJK H b l H aH E T b C H  C M C T eM aT H H eC K H e M C C JieflO B aH H H . 
M T ojibK O  n o c j ie ^ H H e  c M o ry T b  a a T b  y a o B J ie T B o p i iT e j ib H b ie  p e 3 y j ib T a T b i .

B a 3 o n  k  a H a j i n 3 y  n o c j i y x c n j i o  c o n o c T a B J i e H n e  M M K p o n a j ie o H T O J io r n -  
n e c K H x  cJ jo p M  B c e r o  p a í í o H a ,  c  o 6 o 3 H a n e H n e M  b  k e k h x  c j i o h x  o h h  B C T p e- 
a a iO T C H  (TaSjiHpa II). M 3  s t o í í  T a 5 .n n p b i  m o j k h o  J i e r x o  n p o n e c T b ,  K a x y i o  
n 0 3 H p n iO  3 ü H H M a iO T  O T A e jIb H b ie  C^JOpMbl B B e p T M K aJIb H O M  (jIH T O JIO rilH eC K O - 
c |ja i in a j ib H O M )  p a c n c j i o J K e H n n .  M 3  3 T o r o  b m a h o ,  h t o  H e K O T o p b ie  cJjop .M bi
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B C T p e n a io T c n  t o j i b x o  b  o a h m x  c j i o h x ,  n p e p e j i  > x e  p p y r n x  e c T b  O o jib h im m . 
K p o M e  T o r o ,  a  3 a M e T M Ji, h t o  H e x o T o p b i e  c}3o p aM H H M (j3 e p b i  h b j i h i o t c h  0 6 -  
ih ¡m m h  f lJ iH  H e x o T o p b i x  c j i o e B .  y j x e  M3 3 T O ro  n o B e p x H O C T H o ro  c o n o c T a B J i e -  
HMH BMAHO, HTO B3 r j i f l f l b i  P .  3 y 6 e p a  ( 1 0 0 )  m n e p B O H a n a j i b H a H  T o n x a  
3 p e H M B  C t .  B e ä r H e p a  ( 5 3 ,  9 8 )  0 K a 3 a jiM C b , e c j iM  H e  n p a B ftM B b iM M , t o  n o  
x p a í m e n  M e p e  6 j i m 3 k h  k  M C TH H e. C j i e p o B a T e j i b H o  w re x c p y  J I m m b h o b o m  
m H o B b iM  C o H xie M  c y i p e c T B y e T  T e x T O H M n e c x o e  o k h o  b  x o T o p o M  n o x a 3 b i B a -  
eT C H  o 6 o c o 6 j i e H H a n  C T p y x T y p a  m h o t o  J iM T O j io r n H e c x o - c J ia p M a j ib H c r o  x a p a x -  
T e p a ,  n e M  s t o  o t h o c m j i o c b  k  M a r y p c x o M y  n o x p o B y .  I Ip M H a f lJ ie x c M T  jim  O H a 
X H a p y jx H O M  r p y n n e  I \  C B H f l 3 H H C x o r o  ( 6 9 ) ,  h j i h  H B J ia e T C H  o 6 o c o 6 j i e H -  
HQM C T p y X T y p O M  ----  H a  3 T 0 T  B o n p o c  H n O C T a p a iO C b  O T B eT H T b  H M JXe.

X a p á x T e p H b i e  c J)o p M L i p a n  O 'r p e J ib H b ix  j i n T O j i o r H H e c x o - c j j a n M a j ib H b ix  
r p y n n  M J u n o c T p M p y e T  T a Ô J i n p a  I I I .  I I o  B e e n  B e p o H T H O c r a ,  n p i i  p a j ib H e M iH M x  
M C C JiepO B aH M flX  B 03H M X H C T  H eO Ö X O ßM M O CTb MCXJIIOHMTb M3 H e e  H e X O T O p b ie  
c f io p M b i. H a j i b H e l i m a H  c o p T M p o B x a  c ^ o p M  n p o x o p M j i a  b  H a n p a B J ie H M M  b 0 3 -  
p a c T H o r o  o n p e f l e j i e n w a  O T p e j ib H b ix  c j i o e s ,  O T p e jib H O  f l J i a  x a i x u o n  m 3 T e x -  
T O H M n e c x H x  eflH H M U . T a x M M  o 6 p a 3 0 M  5 b i J i a  e o c T a B J ie H a  T a ö j i n p a  I V .  Ho 
B B H fly  T o r o ,  HTO m O H a b  H e x o T o p o n  C T e n e H M  H e a c H O  O T o 5 p a J x a e f  x a p T M H y , 
H p e iU M JI B X JIIO H M Tb M H X pO CjpayH M CTM H eC X M e n03MU;MM B C H H T eT H H eC X H e 
J iM T O J io rM H e c x o - ( J ) a p M a j ib H b ie  n p o c J iM JiH  ( T a S j i n p a  V )  m t o j i b x o  3 T a  T a ö j iM p a  
n o c j iy J X M J ia  a j i h  p a j i b H e n m M X  o 6 c y > x ;n ;e H n n , o c H O B a H H b ix  H a  p a ö o T e
H . H e p H M x o B c x o r o  ( 1 6 ,  1 7 ,  1 8 ) ,  H .  P p K b i ô o B C x o r o  ( 2 2 ,  2 3 ,  2 4 ) ,  
M .  K c ë H J X x e B M H a  ( 4 6 )  n B .  n o j x a p b i c x o r o  ( 2 5 ) .  ( c M O T p n  c o o t -  
B Ö T C T B y io iju y K ) T a ß j iM p y  n o j i b c x o r o  T e x c T a ) .

P j i e f l y e T  n o c B H T M T b  H e c x o j i b x o  c j i o b  x b h m h c x m m  c j i o h m , x o T o p b i e  
n p M H M C JieH b i t o  X  a o p e H y  ( 8 9 ,  1 0 0 ,  5 3 ,  7 5 ,  8 8 ,  T a Ö Ji. I )  —  t o  x  M e j iy  ( 7 8 ) .  
H a  ocH O B aH H M  C T p a T M r p a 4 3 H H e c x o - 4 ) a p M a J ib H b ix  n e p e x o p o s  H n p n H H j i  x a -  
H M H c x n e  c jio m  M3 K a H H H a  3 a  p a 3 H 0 B M flH 0 C T b  M H o p e p a M O B b ix  c j i o e B .  O h m  
n p o x o p H T  H ancxocb  n e p e 3  3 t m  c jio m  m  o p h m m  CBOMM „ x p b u i o M ”  xacaiOTCH 
n o p o i H B b i  n e c T p o r o  „ a o p e H a ”  ( T a S j i n p a  V ,  M H O p e p a M O B b ie  c jio m  3 ) .  3 a  t o  
c j i o m , B C T p e n a io ip M e c H  n o  B e ñ r H e p y  (T O Ö J in p a  I )  b  p p y r n x  o x p e c T H O c -  
t h x  M c c j i e p o B a H H o r o  m h o i o  p a i i o H a ,  s a j i e r a i o m n e  H a  n e c T p o M  a o p e n e  m  n o p  
M arVDCXM M M  CJIOHMM, CHM TaiO TMnMHHBIMM  n O flM ary p C X M M M  CJIOHMM.

O Ô H a p y x c e H H b ie  n a x o p x M  y  j i  m r  a  ( 8 9 ) ,  h  P .  B a j i b i e p a  m H  y  h  m-  
k  o b c x o t o  ( 9 2 )  a  n o M e c T M Ji H a  T a ô j i n p e  V ,  T a x  x a x  y n O M H H y T b ie  a B T O p b i  
n p e p c T a B M J iM  n o p p o Ö H y K )  j i o p a j iM 3 a p M io  o Ö H a ix e H M M . O t o t o  H e  c p e j i a j i  
<í>. B  e  a  a  ( 3 ) ,  p M T M p y a  c b o m  c o S p a m i b i e  3 X 3 e M r o i a p b i  m 3 K j i e H n a H  m K y -  
p o B a .  n o s T O M y  6 o j i e e  n o p p o G H b i e  c p a B H e H M H  x o j u i e x p n M  s t o t o  a B T o p a  
c  3 X 3 e M n j ia p a M M  n p o n u i b i x  M C C J ie p o B a T e j ie n  H e  h b j i h i o t c h  B 0 3M 0JX H biM M .

C j i e p y e T  O T M eT M T b, h t o  c |) o p M b i, x o T o p b i e  a  n p n H H J i ,  x a x  n p o M c x o p a m M e  
M3 BTOpM HHOM  3 a J ie JK M  n O p B e p T J IM C b  n O B p e íK fle H M IO , p eC ^O p M ap M M  MJIM o x a -  
3âJIM C b  O X aT aH H blM M .

.O H T O JlO rH M E C K O  ^ A U H A /I b H O E  P A 3 B H T H E

O Ó TjH CH eH M H  x  T a ß j i n p a M  V ,  V I ,  V I I  m  V I I I  p j iH  H a c T O f l ip e r o  T e x c T a ,  
B M e c T e  c  oÓTbHCHeHHHMM , x o T o p b i e  n  n o M e c T M Ji b  n p e p b i p y i p M X  r j i a B a x  
M x o T o p b i e  p o n o jiH M J iM  b  c j i e p y i o i p H x ,  n o - M O e M y  p o c T a T O H iio  x o p o m o  
M J i jn o c T p i ip y io T  c T p a T M r p a c J iM H e c x o - c ^ a i iM a j ib H o e  p a 3 B M T M e , O T p e j ib H b ix  
T e x T O H M n e c x M X  C T p y x T y p  p a i i o H a  K j i e H n a H — n n c a p i x e B O M .  C j i e p y e T  e i p e
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Ao6aBMTb, h t o  b n p e A e a a x  OTAeabHbix TexTOHM Hecxxx C T pyxT yp a  OTne- 
TjiMBO 3aMeTMJi aMTOXorHHecxo-CTpaTHrpac¡3HHeexHH n ep e x o A  MexcAy mx 
OTfleJIbHblMM JIMTOJIOrMHeCKO-cJjapMajIbHblMIi 3BeHbHMH.

riPOB/IEMA „CEPOrO ME/IA“
B nojibCKOM reo ao rx H ecx o M  aH T e p aT y p e  „ c e p b iii M ea” M3BecTeH H3 

TpyflOB r. C B H f l 3 M H C K o r o  (69 , 70, 7 1 , 75, 76), KOTopbiii onxcb iB aeT  
xapaK T epw cT H xy s tm x  caoeB, a  T axxce  a x  oraoiueHue k  rpxOoBcxMM caoaM 
(69 , 75 , 7 6 ).

n e p B O H a n a j ib H O  C t .  B  e a  r  h  e p  ( T a S a x p a  I, 53 , 69 , 96 , 9 7 , 98 ) npM H M M aa 
„ c e p b i i i  M e a ” , x a x  x p o c H e H c x x e  c jio m , a  rp x S o B C X M e c a a H p b i  —  x a x  M e H e - 
JiH TO B bie c a a H p b i .  B  n o c a e A y io ip M X  M c c a e A O B a H x a x  C t .  B e ü r H e p a  (69 , 
75) a  T.  C B M A 3 M H C K o r o  (6 9 , 7 0 , 71 ) ycT aH O B JieH O , h t o  s t o  c ^ ia p M a a b -  
H a a  pa3H 0B M A H 0C T b b  h m x c h c m  a ac T M  M H o p ep a M O B b ix  c a o e B  M a r y p c x o r o  
n o x p o B a .  B  6 e p e r0 B 0 M  3 0 H e  3 T o r o  n o x p o B a  o n a  x o p o m o  p a3 B M T a, t .  e . 
M exc^y r p n 6 o B O M  a  K a e H a a H a M H , r ^ e  e e  m o i p h o c t b  n p eB O cx o A M T  200 M e - 
T p o B . K  i o r y  a  k  ro ro -B O C T O x y  o t  r p x 6 o B a  OHa c o n y T C T B y e T  B b iC T y n aM  
a e p H o r o  M e a a ,  h o  H e  T e p a e T  C B o e x  m o ip h o c tm .

Y a M r  (1888 ) b x jh o h m j i  n acT b  e e p o ro  M eaa  ( h h j k h k h o  c npeM M yipecT- 
b o m  c a a H p a )  x  c b o h m  r p n 5oBcxHM caaH paM . ,,<¿ayH a s t h x  caoeB , xpoM e 
HHopepaMOBOíí paxoB H H bi H3 K a e H a a H  (I) p o  H ac T o a ip e ro  BpeMeHM H e  M3 - 
B e c ra a .  B o 3p acT  t o h h o  He o n p e p e a e H . C y p a  n o  CTpaTMrpacjpMHecxoMy 
noaoJxeH M io, s t o  B e p o a r a o  h m x c h h h  n acT b  B ep x H ero  M eaa  a n a  cpeAHMii 
M ea” (7 5 , c r p .  104).

r p n 6oBCXHe c a a H p b i (89 ), M3BecTHbie T axxce x a x  n ep H b iii M a ry p c x x x  
M ea (71 ), CHHTaawcb B H an aae , x a x  c a a H p b i OTHOcaipHecx x  M eHxaxTaM  
(5 3 , 93 , 98 x  T a6a x p a  I), n o 3xce, x a x  a H a a o r x a e c x x e  ' HxxcHe M a ry p - 
cxxM  caoaM , cooTBeTCTByioipHM B epjxoB C xo-ab roT cxxM  HapyxiHOM r p y n n e .  
IIo a B a a iO T ca  o h x  coB M ecrao  c „cepbiM  M eaoM ” c xoTopbiM , x a x  s t o  n o x a -  
3a a x  x c c a e p o B a H x a  C B x f l 3 M H C x o r o  a  m om, o h m  cBH3aH bi oneH b o T ae - 
TaMBbiMM CTpaTxrpac^H xecxxM M  nepexopaM M .

M T o a b x o  b 1950 ro p y  T. C b m a 3 m h c x m m  n p o x aa io cT p M p o B 'aa  CBoe 
B033peHMe Ha r e o a o rx H e c x x x  npoc£>xaax, npoBeA eH H bix n e p e 3 n e m y io  
C T p y jx  (7 6 , T a S a x p a  I I , p a 3p e 3 I— IV ).

I Io  aMHMM HaMeaeHHOM BbieynoMaHyTbiMM reoaoraM M  nornaM  a  m om  H a- 
a a a b H b ie  xccaeA O B aH xa (3 9 , 4 0 , 4 1 ). OA Haxo, caeA yeT  n p x 6aBMTb, h t o  
OTHeTaxBbix CTpaTMrpac|)MHecxHx nepexóA O B  MexcAy MHOpepaMOBbiMM c a o -  
aMM m cepbiM  M eaoM  a  He o 6Hapyx<M a. 3 A ecb MMeao MecTO H eco raacM e T ex - 
TOHMHecxoro x a p a x T e p a , x o T o p o e  T axxce  caeA yeT  M3 p x T x p y eM b ix  B bim e 
p a 3p e 30B T . C b m a 3 m h c x o t o ,  rf íe  c e p b if i M ea H ecoraacH O  c o c t o m t  
b  xoH T axT e Aaxce c  necTpbiM  aopeHOM. H o  3aT0 n e p e x o p  M3 c e p o ro  M eaa 
x  rpM0OBCXMM cao aM  T ax  oaesM AeH, x a x  oneBMAHa p a 3H x p a  MexcAy 3 tm m m  
nocaeAHMMX a  MeHMaxTOBbiMM caoaM M. 3 t o  noA nepxM B aeT T axxce  m C b h -  
A 3 M H C X M X  (75), a  noATBepxcAaeT Moe 3HaxoMCTBO x a x  c o a h m m m , T ax  
m c ApyrMMM Ha 3HaHMTeabHoíí TeppM TopM x ceB epH bix  K a p n a T . K p o cH eH - 
c x x e  caoM  a  c e p b iii M ea, i t o a o S h o  6aM3HepaM, n o x o x c x  A p y r n a  A p y ra .

C a e A O B a T e a b H o , M M ea BBMAy B b im e n p M B e A e H H b ie  npM H M H bi, a  cH M T aio  
rp M 5 o B c x M e  c a o M , x a x  sx B M B a a e H T  M eH M aM TO B bix c a o e B ,  O T H O c a ip x x c a  
x  o 6 o c o 5 a e H H o i i  T ex T O H M H e ex o x  c T p y x T y p e .  0 6 o c o 6 a e H H O C T b  s t m x  c T p y x -
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T y p  n o f lH e p K H B a e T  T a n a c e  n  o 6 p a 3 0 B a H n e  H M 3 in n x  C T p aT H rp acJ)H H ecK O -c |)a -  
p n a J ib H Ł ix  3 B e H b e B , a  SH aaM T , n o A rp H 6 o B C K H X  u  K jieH H aH O B b ix  c a o e B ,  H e 
B C T p e n a K im H x c H  b  f l p y r n x  TeKTOHi-HiecKHX c r p y K T y p a x  K a p n a T .  3 T a  c T p y ic -  
T y p a  H a 3 B a H a  m h o io  n o A M a r y p c K o i i ,  T a x  x a x  b  p a i ło H e  K a a H H a H — I l H c a -  
p a c e B o ü  n o H B x a e T C H  n o f l  M a ry p c x H M  n o x p o B O M . K p o M e  T o r o ,  c j i e f ly e T  n o A -  
H e p K H y T b , HTO OHa OTJIHHaeTCH T aK JK e VL CBOWM C T p aT H rp a c |)H H e C K O -4 )a -  
p w a jib H b iM  o 5 p a 3 0 B a H H e M  o t  n p e ^ M a r y p c K O H  C T p y K T y p b i (1 4 )  h  ' o t  
flyKO JibCK O -yîK O K CK H X  cK JiaA O K  (7 9 , 8 0 , 8 1 , 8 2 ) , T eM  caM btM  e i p e  y S e f t u -  
T e j ib H e e  n o A H e p K H B a e T  cb o k >  o 6 o c o 6 jie H H O c T b .

TEKTOHMKA

TeKTOHHKa paccMaTpHBaeMoro paiłona Hpe3BbiHaHHo cjioacHa. Becb 
pawoH rpyóo-opHeHTwpoBOHHO m o jk h o  pa3AeJnrrb Ha 4  3 0 h m :  30Hy Tex- 
TOHHnecKoro OKHa, 3 0 H y  ceBepHO-cwHKJiHHajibHyio, lOJKHyio 3 0 H y  h  npefl- 
nojibe MarypcKoro noxpoBa.

McXOAHOH TOHKOÜ TeKTOHHHeCKOM KOHpenpHM H Bblópajl ynaCTOK TeKTO- 
HHHecKoro OKHa, rfle reojiornH ecK oe cTpoeHwe a o b o j i b h o  npocT oe. P a 3p e 3bi 
Ha T aôjib pax (VII h  VIII) h  K apra (Taôjinpa VI) HarjiHAHO noK a3biBaioT 
TeKTOHHKy 3Toro paitoHa.

30HA TEKTOHHMECKOrO OKHA
I lo c jie  03HaK0MJienHH c pacpseTK O n reojiorHH ecKon KapTbi oitpecT -  

HOCTen KjieHnaH— ÜHcapaieBOH (Taôjm pa VI), cp a 3y  MoacHO 3 aMeTHTb, 
h t o  o t  M opsapK H  b  H anpaBjieim H  MapTHHKOBHu; m B eJiorjiyB  npoTHrHBa- 
eTCH 30H3 TeKTOHHHeCKOrO OKHa nepeMGHHOM IHHpHHbl, npeflCTaBJIGHHaH 
CKJiaAHaTMMH h  Aax<e HaflBHHyTbiMH A pyr Ha s p y r a  c j io h m h  noĄMarypcKOii 
CTpyKTypbi. BTOpbIM HBJieHHCM, - ÓpOCaiOlpMMCH B TJia3a, HBJIHeTCH 3HaHH- 
TejibHoe KOJiHnecTBO nonepeH H bix côpocoB , AeJiHipHx TeKTOHHnecKoe o k h o  
KjieHHaH-ÜHcapîKeBofi n a  p a #  S j io k o b .  3 t h  côp ocb i MHOr^a oneHb n p oT a-  
niBaiOTca k  ceB ep y  h  k  lory . S H an aT eab iiy io  h x  nacTb npoH a6 jnoAaji y a c e -  
C t. B  e  h  r H.e p  (5 3 , 9 8 , T aèan p a  I ) .

. C E B EPH A 5I C H H K /IH l IA JIbH A Jl 3 0 H A

C j io h , 3 a a e r a i o m H e  k  c e B e p y  o t  T e K T O H u n e c K o ro  OKHa, o 5 p a 3 y io T  c h h -  
K a M i-ia a b H y io  3 0 H y  c H e 3 H a H H T e jib H 0 H  b t o p h h h o h  C K JiaA H aTO C Tbio. B  o c a x  
C H H K a H H a a e n  H a x o A a T c a  y n p y r n e  M a c c b i  M a ry p c K H X  c a o e B .

10>KHA9 30HA
ILnomaflb, pacnojioîKeHHaa no i o j k h o î î  cTopoHe 30Hbi TeKTOHHnecKoro 

OKHa, BbiraaAHT HecKOJibKO HHane. Ero ceBepHyio nacTb 3aHHMaer aHTH- 
KJiHHajibHbm noac HHopepaMOBbix c j io g b ,  noAHaTbix h  HaflBuraïoiHHXCH 
Ha noflMarypcKyio eAHHHpy, Torfla KaK roacj-iaa aacTb pa3ÔMTa Ha HecKOJib- 
k o  Kynoaooopa3Hbix aHTHKaHHaaeïi h  Myjib,n;oo6pa3Hbix CMHKJiHHajien. 
B b o c t o h h o m  CTopoHe ÆyHailpa 3Ta 30Ha OTHeTjiHBO npoBajiHBaeTca, 06- 
pa3ya nnipOKyio h naocKyio Myabfly, HanojmeHHyio karypcKHMH cjiohmh 
H OTpe3aHHyiO C lOaCHOH CTOpOHbl npOAOjibHblM côpocoM.
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TEKTOHHKA nPE/11 IO/Ii|¡ MAryPeKOYO nOKPOBA
Ha n p e ^ n o j i B e  M a r y p c K o r o  n o K p o B a  bmahm M a c c b i  e o G p a H H b ie  b C K JiaA K H  

KpOCHGHCKM X C JIO eB , OTHOCHLpHXCH K lO JK H O M y K p b I J iy  a H T H K JlH H a JIH  P O JK -  
H O B a (62). C p e f l H  i m x  B b iA e jiH io T C H  A s e  S o j i b i n n e  C K JiaA K H , n o K a 3 b iB a io iH M e  
b c B o e M  H f lp e  M eH M JiM T O B bie cjioh. K a 3 a j i o c b  6 b i ,  K U K H a a  c K J ia A k a  H e  
H B jiH eT C H  n p o A O J iJK e H H e M  H e rn y M  CTpyxc (75), ho H e c o M H e H H O  , , 3 a T y x a e T ”  
K BO C TO K y B C H H K JIH H aJIH  M e J K f ly  C K JiaA K aM H  C T p y j K  h  H hkoboh.

„ K y p o E C K H Í i  ¡v ie ji”  n o  C t . C o K O J i O B C K O i i y  o 6 p a 3 y e T  o 6 o c o 6 j i e H H b i i í  
T O K T O H W 'ieC K níí BbiCTyn (62, Mn, n p o c j p m i b  VI).

OBUIME BBIBOABI n o  TEKTOHMKE

ÜOAMarypcKaH CTpyKTypa — sto CTpyicrypa Sojibihhx pa3MepoB 3aJie- 
raioinaa Ha KpocueHCKMX cjiohx napyjKHoii rpynnbi. AMnjiHTyAa ee Ha- 
ABwra BepoHTHo AOJUKHa 6biTb oneHb Gojibmoíí, ecjin aoihjio ao o6pa30Ba- 
Hiíh  TexToroinecKon opeKHnn, mohihoctbio cBbime 100 MeTpoB (Ta5jin- 
pa VIII, pa3pe3 XIV) h BTajiKMBaHHH OTopBaHHbix rjibiG KpocHeHCKHX 
cnoeB.

B H a n a j i e  e e  H e c j i o x c H a a  c x p y K T y p a  b C B o e n  c p e A H e ü  n a c r a  n o A B e p r j i a c b  
O CJIO JK H eH H H M , K O T O p b ie , B ep O H T H O , 0 6 p a 3 0 B a J I H C b  B OAHOÍÍ K 3  A a J i b H e í h i i H x  
,,<£>a3”  H a c T y n j ie H H H , T o r A a  x a x  n o A M a r y p c K a a  C T p y K T y p a  E M e c T e  c  M a -  
r y p c K H M  n o K p O B O M  c o B e p u n í J i M  c o B M e c T H o e  A B H H ceH w e. n o  B c e ü  B e p o H T -  
h o c t h , H 3  3 T o r o  n e p n o A a  n p o H c x o A H T  n o n e p e H H b i e  c G p ó c b i ,  n e p e c e n a i o i n n e  
O A H O B p eM e H H o  o 6 e  C T p y K T y p b i .

C n e A y e T  npeA nojiaraT b, h t o  MarypcKHH noKpoB, BMecTe c npeAM aryp- 
c k o í í  CTpyKTypoií HaABwrajiHCb na noHTH rOTOBoe, a m o j k c t  Gb i t b  y a te  ít o t o -  
Boe b  TeKTOHnnecKOM h  MopcJjojiorHnecKOM OTHomeHMH, ocHOBaHwe. O c h o -  
BaHiieM 3TMM HBJineTCH cJd jih iix  HapyjKHOÍi rp yn n b i, c o S p a H H B iH  b  CKJiaAKH 
eipe b aKBHTane (37), nepeA xeM k s k  o t h  CTpyKTypbi HaABHHyJiMCb. Ee n o -  
BepXHCCTb noAB eprjiacb HacTHHHoií AeHyAapwH (37), o6p a 3y a  HecoMHeHHO 
npoAOJibHbin ro p 6 TeKTOHHnecKcro mjih op o3HOHHoro nponcxojK A eH iia; B03 - 
MOJKHO, HTO HBJIH6TCH OH p e 3yjlbTaT0M KOMSHHaiíHH 060HX CjiaKTOpOB.

C jie A O B a T e j ib H O , s t o t  r o p 6  n o M e m a j i c a  6 b i  h o a  3 0 h o h  T e x T O H i r a e c K o r o  
O K H a, h j i h  b o 3 m o j k h o , H e c K O J ib K o  c e B e p H e e  o t  H e e .  l i o  e r o  c e B e p H o í t  
h  io j k h o m  C T o p o H e , B e p o H T H o , c y m e c T B O B a j n i  6 o j i e e  c e p b e 3 H b i e  y r j i y G j i e n n H .  
C a M y io  G o j i b i n y i o  B e p T r n c a j i b u y i o  a M n j iH T y A y ,  B e p o H T H o , s t o t  r o p 6  M M eji 
b  p a w o H e  K j ie H H a H .

Ü O A M a r y p c K a H  C T p y K T y p a  h  M a r y p c K H H  n o K p o B ,  H a c T y n a a  H a  C B o e  
o c H O B a H H e  b n o c j i e p y n e j i b C K O M  n e p K O A e  ( B e p x H u í i  a i í B i i T a n  a o  T o p T O H C K O ro  
n e p w o A a ,  37) B C T p e T H J iH C b  c o  3 H a n n T e .n b H b iM  c o n p o T H B jie H H e M , b B H A e 
y n o M H H y T o r o  r o p 6 a .  < 3 > p o H T a jib i ib ie  n a p r a n  M a r y p c K o r o  n o x p o B a  y c K O já M Jin  
e r o  j i y n m e  h  y M e p e H H O  „ n o n j i b u i n ”  k  c e s e p y ,  p a c n o j i a r a a c b  b m n p O K H e  
m n j i o c K n e  C H H K JiH H ajiM , 3 a x B a T b iB a H  c  coGom c K J ia A K H  H H 3 in e H , t .  e .  n o A -  
M a r y p c K o í í  C T p y K T y p b i .  T a M  r A e  B b i c T y n b i  y n o M H H y T o r o  r o p G a  Gbijih H e -  
S q j i b u i H x  p a 3 M e p o B  t .  e .  H a  BO C TO K e h  3 a n a A e  H C C Jie A O B a H H o ro  p a í í o H a ,  
CKjiaAKH H a A M a r y p c K o i í  C T p y K T y p b i  n o A B e p r j iH C b  to jib k o  H a K J iO H e iiH io  
k  c e B e p y ,  a H a  M e c T e . r A e  o c H O B a H u e  G o j i b i n e  B c e r o  B b iA B H H y j io c b ,  M á r y p -  
ckmh n o K p o s  O T o p B a J i  K » K H y io  C K jia A K y , t .  e. O A H y H 3  A B y x  C K jiaA O K  n p e A -  
M a r y p c K O í í  C T p y K T y p b i  h n p n B O J iO K  e e  k c e B e p y  n e p e 3  B T o p y i o  C K J ia A K y .
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O T ^ e j i b H b i e  C T a^M H  3 T o r o  a s h c t b h h  H J i j i i o c T p n p y i o T  H aM  p a 3 p e 3 B i  H a  
T a6 jiM U ,e  VII u VIII. Ohm c o x p a H H j i w c b  n o  t o í í  n p n H H H e ,  h t o  y n o M H H y T b i i i  
r o p 6  n o c T e n e H H O  C H H X taeT C H  k 3 a n a ß y ,  a 3 H a H H T  h H a n p n ? x e H H a H  Ren- 
T e jiŁ H O C T b  M a r y p c K o r o  n o K p O B a  b p a 3 H B i x  M e c T a x  6 b u i a  p a 3 J iH H H 0 H .

XapaxTepHbiM h b j i h g t c h  h  t o t  cJjaxT, h t o  h m o h h o  Ha MecTe caMoro b m c -  
rnero noflHHTHH rop6a H3 ocHOBaHHH, JiexcaT TexTOHnnecxne rjibißbi K y- 
poBCKOH ropbi, Po3flejiH h  rpo^HCKOBOH ropbi. X nofl03peBaio, h t o  h x  
„MaTepHHCKOM” CHHKJIHHaJIblO HBJIHeTCH MyjIb^H TpjKGTIIieBHHbl. B OßHOH 
M3 nocjieflHHx 4 > a 3  npopecca HaflBMra, t .  e. b  nepnoße ycnjieHHbix opore- 
HHHecKMX flBHJKeHHH, OHa ßbijia Bbi^BHHyTa k Bepxy, a B TO BpeMH ee 
BCKpbima OTopBajiacb o t  CBoew njiacTHHecxon noACTHJixn h  'cflBHHyjiacb 
k ceßepy.

B OKpeCTHOCTHX, CBH33HHbIX HGnOCpeflCTBeHHO C 3THM paHOHOM, np0H30- 
HiJiH TOJibKO He3HaHMTejibHbie, no OTHOUieHHK) k npeflbiflymHM, OTen- 
jieHHH MarypcKHx cjioeB o t  cjioeB cTpaTHrpac|)HHecxH hmcihhx.

B reojiOTHHGCKOM cTpoeHHH panoHa, HaHGc&HHoro Ha xapTy, öojibmyio 
pojib cbirpajia cxjiaflxa PoJXHOBa— I í g h i h k o b h p ,  xOTopan o6pa30Bajxa 
CBOGro pofla t g k t o h h h g c k o g  3arpaJxneHHe, x g m  caMbiM cnocoöcTBya flajib- 
HGHUieMy ÖOJieG MHTeHCHBHOMy o6pa30BaHHK) CKJiaflOK, Kax B CBOHX npG- 
flejiax, Tax h  b  npGAeJiax noAMarypcxon CTpyxTypbi.

B b icT yn  „ x y p o B cx o ro  MGJia”, n o  b c g h  b epoHTHOCTH, o 6p a 30Bajicn nyTeM  
„OTHcaTHa” 3THX cpaBHHTGJibHO njiacTHHHbix Macc Bflojib npeßnojiaraeM OH  
JIMHHH XaXOH-TO TpeiL(HHbI, COXpaHHH CBOHCTBGHHyiO OÖOCOßjieHHOCTb. 
BpeMH ero  o 6p a 30BaHHH coB naßaeT c nepnoAOM npnßjiHixeHHH M arypcxoro  
n oxp oB a  X HauieM y paiiOHy. O h  CMnojiHHJi pojib  cB oero pofla rjiyÖHHHoro 
TexTOHHHecxoro BbicTyna. IO jx h b ih  3JieMeHT noßM arypcxoH  CTpyxTypbi 
b  paiiOHe KjieHHaH onnpaeTCH Ha s t o t  BbicTyn (Taßjinpa VIII, p a 3p e 3 X III 
H XIV). OßHaXO, COCTOHHMe B XOTOpOM HaXOßHTCH CeHHaC HCCJie^OBaHHH 
He BbIHCHHIOT HaM nepBHHHblX npHHHH, XOTOpbie CnOCOÖCTBOBajIH o 6p a 3 0 -  
BaHHK) CJIOJXHOH reOJIOTHHeCXOH CTpyxTypbi OXpeCTHOCTeM POHCHOBCXOrO 
03 ep a. 3 t h  npnHHHbi, BepoHTHO, cjieß yeT  n cxaT b  b  ß ojiee  rjiyöoxoM  o c h o -  
BaHHH, XOTOpbIM, nO BCeíí BepOHTHOCTH, CJießyeT npOBeCTH re o 4 >H3HHeCXMe 
HCCJieAOBaHHH. CeÜHac h  x o n y  no^nepxH yT b BecbMa xap axT ep H oe HBJieHne 
TexTOHHHecxoro npoHcxojxfleHHH, t .  e. H ajioîxeH ne s p y r  Ha A pyra H ecxojib -  
XHX p a 3JIHHHbIX CTpyXTyp H TeXTOHHHeCXHX 3 JieMeHTOB, H3 XOTOpblX 
XaJXflaH B OTflejIbHOCTH COXpaHHJia CBOeo6p a 3HBIH CTHJIb CTpoeHHH, COCTO- 
HbH HH B 3aBHCHM0CTH H3 CTHHH0  CO CTpyXTypaMH C XOTOpbIMH COCTOHT 
b xoHTaxTe, a nacTHHHO o t  CBoero jiHTOjiorHnecxoro cocTaBa. OcHOBaHHe 
M arypcxoro n oxp oB a  b  n ep n o ^ e  HacTynjieHHH HaxoflHJiocb b  onpeAejieHHOM 
3axoHHeHHOM 3Tane M opcjjojiorHHecxoro h  TexTOHHHecxoro p a 3BHTHH. IIo- 
flOßHblH CHMÖH03  HBJIHeTCH OHeHb HHTepeCHbIM H 3aCJiyJKHBaeT HCCJieflO- 
BaHHH b  peniOHajibHOM M acuiTaße. 3 flecb  m b i  b h ä h m ,  x a x  6 b i  H ecxojib xo  
TexTOHHHecxHX eflHHHp, xoT opbie BMecTe c o 3AaiOT OAHH oßipHH reo jio rn -  
n ecx iiH  ßjiox-M accHB. T a x o ro  p o/ja  cTpoeHHe m b i  coBMecTHo c A. T o x a p- 
c X H M H33BajIH ,,CTpyXTypHBIMH nOAHHTHHMH” .

Ha 4 3 0 H e  M O H x H C C JieA O B aH H ii c j i e ß y e T  H H a n e  H H T e p n p e T n p o B a T b  T a x j x e  
h  a p y r n e  p a n o H b i ,  b  x o T o p b i x  B C T p e n a x iT C H  r p n ß o B C K H e  c j i o h ,  c  T a x  H a 3 b i -  
B a e M b iM  „ c e p b i M  m g j i o m ” . C j ie A O B a T e j ib H o ,  n o A M a r y p c x a n  C T p y x T y p a  o t -  
A e j in e T C H  A a J i e e  x  B o c T O x y  b  o x p e c T H O C T H x  T p H Ö O B a  ( 6 6 ,  6 8 ,  6 9 ,  7 0 ,  7 1 ,  7 5 ,
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76). P a w o H B i 3TM M JiJ iio cT p M p y io T  p a 3 p e 3 b i  H a  T aö J iM p e  X, H a  K O T O pbix  
H H T e p n p eT a u iH H  M a r y p c K o r o  n o K p o B a  K c n o jm e H a  m h o k »  H a  ocHOBaHMM p a 3 -  
p e 3 a  C B H H f l 3 H H C K o r o  (76). O r c i o f l a  m b i b h a h m  b  i o t o - b o c t o h h o m  
H an p aB JieH M H  n o A M a r y p c x y io  C T p y K T y p y  o k o j io  P o n b i  ( b 6 j ih 3 m  P o p j iM p )  
(70, 71 h  T a ß j i n p a  XI) h  b  p a ü o H e  C M p e x o B i ja — Y iic T b H  r o p j m r n x o r o  (70, 
71). 3 t o  6 b iJ io  6 b i  caM M M  O TA ajięH H M M  nyH K TO M  B b ic ry n j ie H K H  H a  H a m m  
36MJIHX n o f lM a ry p c K O H  C T p y x T y p b i .  M H e  c e w n a c  T pyA H O  B b ic x a 3 a T b c a  
OTHOCHTeJIbHO rpMÖOBCKHX CJIOeB OKpeCTHOCTeW C b  eHTKOB OÍÍ (11). P a iiO H  
3TOT p a c n o j i o x i e H  flOBOJibHO A a J ie x o  o t  p a c c M a T p H B a e M b ix  h  rp y 6 o B C K w e  
CJiaHpbX 3TOÍÍ MeCTHOCTH, HaCKOJIbKO H 3TO n p u n O M H H aiO , H e  HBJIHIOTCH 
OCOßeHHO TW nHHHblM H. O flH aK O , C f lp y rO H  CTOpOHbl MX B 03M 0JK H 3H  n p n H a A -  
jiex tH O C T b  K A yitejibC K O -yjK O K C K H M  c K J ia f lx a M  M H e x a j x e T c a ,  n o j x a j i y i i ,  
COMHHTeJIbHOH, XOTH H H e  MCKJIIOH6Ha 3 T a  B03M OJKH0CTb.

O t c i o a s  B 03H M K aeT  B o n p o c  —  K3KHM  S y A eT  n o c j i e A y io m n H  x o a  n o A M a -  
r y p c x o H  C T p y K T y p b i b  3 an aA H O M  H a n p aB JieH M H ? Ha s t o t  B o n p o c  T pyA H O  
fla T b  y A O B jieT B opM T ejibH biM  o t b c t .  / ( a j i e e  k  3 a n a A y  H axoA H TC H  T e x T O H n - 
a e c x o e  OKHO M r n a H b i  Æ ojibH O H  (63, 64). K p o c H e H C x n e  c j i o h ,  n o a B J i a -  
iO iA H eea  b  H6M , n o -M o e M y  o t h o c h t c h  k  H a p y jK H o f i  r p y n n e  h  oßM aHH HBO 
HanOM M HaiOT XpO CHeHCKH e CJIOH M3 C x p X ib lA JIb H O H . „ H ep H b IM  M e jl”  
O K pecTH O C T eii M r n a H b i  Æ ojibHOM  (63, 64) M o x ceT  6 b iT b  ocTaTK O M
OTopBaHHO H 3 A e c b  n o A M ary p c K O M  C T p y x T y p b i .  K o H eH H O  s t o  n p e A n o j i o j x e -  
HHe, KOTOpOe H eJIb 3 H  A O K a3 aT b  HHK3KMMH, XOTH 6 b l  KOCBeHHblM H (^aK TaM M J
OCTaeTCH eAMHCTBeHHbIM BMXOA ---  3TO JKAaTb HOBOM p a 3p a 6 0TKH 3T0T0
p a f io H a .

IÍ3 Bcero BbiuienpMBeAeHHoro coAepjxaHHH s t o t o  p a 3Aejia CJieAyeT, 
HTO H npeACTaBJIHK) HOByiO TeKTOHMHeCKyK) KOHpenilHK) IOÎKHOM HaCTH peH - 
TpajibHOM napTMM nojibCKHX (fjJiMmeBbix K apnaT  m AOxa3biBaio s t o  n o jiy -  
neHHbiMH AaHHbiMH b  p aüoH e KjieHHaH— IÏHcapjxeBOH. H AOJixceH n p n -  
3HaTb, HTO h x  e m e  c j ih ih k o m  MaJio. OÖHapyxceHHe öojib m oro  KOjinnecTBa 
Ao b o a o b  3a —  HJiH npoTHB, 3aBMCHT, npexcA e Bcero, o t  najieoHTOJioros.

M O P < E > O J IO rM H  H  H E T B E P T M H H b l E  0 T J I 0 2 K E H M H

M op cJjO J IO rH K ) M HeTBepTMHHbie O TJIO JKeH H H  O K p e C H O C T e Ü  K j ie H H a H — Ü H -  

c a p x c e B O M  h  n p e A C T a B M J i n o B e p x H O C T H O .  B o j ie e  n o A p o Ö H O  3 t h m  B o n p o c o M  

3 a H H M a j ic H  K j i H M a u i e B C K H M  (33, 36) b  p a i io H e  Æ y H a im a .
M o p c J jo j io r H H e c x o e  c ^ o p M n p o B a H H e  H C C jieA O B aH H bix  p a iio H O B  n p o H 3 o m j io  

y > x e  b  npeA A W JiioB H ajibH O M  B peM eH M  (33, 62). C o B p e M e H H b in  p e jib e c J )  M e c T -
HOCTH CJIOÎKHJICH H 3 0CH0B3H H H  nO H B bi; TOTAaiHHHH C T p y K T y p a  JIMTOJIOTH- 
n ecK O H  ocH O B bi H a  cJjopM H pO B K y K O TopoTO BjiHHJiM T o p o o 6 p a 3 0 B a T e j ib H b ie  
ABMJKeHHH H JIHTOJIOTMHeCKMM COCTaB.

X a p a K T e p H O H  n e p T o i i  H C C JieA O saH H oro  p a ü o H a  H B J ia e T c a  H C X JitO H H T ejib- 
Ho O T M en aio m aH C H  M H B ep c m h  p e j ib e c j ja ,  n p n  o t h o t j ih b o m  o 6 o 3 H a a e H H M  
aM iiJ iH T y A b i p e j i b e c ^ a  h  p a 3 H M ijb i b  c o n p o T H B Jin e M o c T H  O T A e jib H b ix  M a c c n -  
B3B H a  A6HCTBHC B bIB eTpM B 3H H H  M 3p03M M .

B  M o p c Jjo jio rH H  B b ip H co B b iB a io T C H  T a x j x e  3 a M e H a T e jib H o  r p a H H p b i  H a A - 
BM roB h  3 H a H H T e jib H a a  a a c T b  c ö p o c o B .

B jIH H H H e BOAHOH CeTH H a  M O p4)OJIO rHHeCKO e 4 5 0 p M H p 0 B aH H e  H eC Ç M H eH - 
HO, OCOÖeHHO n o  OTHOUieHMIO K nOTOK aM  CM OJIbHHX M CJIOHKM. O h H H 3A 3JIH
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p e j i t e c j s y  AO JiHHbi c  S o jib ih o m  aianjiM TyA O M , K O T o p a a  B M é c re  c  p a c T a r e j i b -  
h b im  n o K p o B O M  n p w f la e T  h m  C B O iícT B eH H yio  K p a co T y .-

/ ( o j i a n a  f l y H a w p a  H B J ia e T c a  tm i ih h h o m  n e p e jx o M H o a  a o jim h o m , n p e A p a c -  
nOJIOJKeHHOÍi K aK  JIHTOJIOrMHeCKHM, T aK  M TSKTOHHMeCKMM COCTaBOM K M a - 
ry p c K O M y  n o K p o B y .  C o r j i a c n o  MCCJieAOBaHMaM H . C  m  o j i e n c K o r o  
m M . K j i M M a u i e B C K o r o  (3 3 , 3 6 ) , OHa n o A B e p r j i a c b  BA aBjiM BaH M io e m e  
b  n j iM o p e n e ,  a  e m e  n e p e A  s tm m  b o a m  ^ y a a i - í p a  0 6 p a 3 OBajiM  A s a  A e n y A a -  
u ;M 0H H 0-3p03M 0H H bie  r o p n 3 0 H T a .  B jieA H M K O B bix n e p á o A a x  AOJiMHa n o f l -  
B e p r j i a c b  3 a c b in b m a H M io , a  b  M excjieflH M K O B bix  n e p u o ^ a x  m n o c jie -J ie f lH M -  
k o b b i x ,  OHa b h o b b  n o A B e p r j i a c b  p a 3 M b iB y  a  f í e H y f í a u j m .

B n p o p e c c e  3 a c b in b iB a H M a  e e  b  n e p H O A e  K p a x O B C K o ro  o jie fleH eH M H  r i p a -  
h h j i  y n a c T H e  m e e B e p H b iü  JieA H M k, o 6 p a 3 y a  c B o e r o  p o ^ a  o n o p y  f í j i a  a x y -  
M yjiHi^HM . A K y M y jiH p H O H H b iH  M a T e p u a j i  ríp o M cx o A M Ji c  l o r a ,  r ^ e  o h  o 6 p a -  
3 0 B a J ic H  Ó J ia r o A a p a  jieA H M K aM  T a x p a .  HacTM H HO o h m  n p e A r j ia im a j i b H O r o  
B0 3 p a c T a  (3 3 ) .  B p a 3 p e 3 e  f ly H a x m a  M . K  j i  m m  a  m  e  b  c  k  m h  O T jiM aaeT  (3 3 ) :

1 . 3 p 0 3 M 0 H H 0 -A e H y f la p i í0 H H b ie  ro p M 3 0 H T b i.
а) MemAy ropHbiM ( 2 3 0 — 2 6 0  MTp. nafl ypoBneM flyHaÜHa).
б ) n o r o p H b iw  ( 1 3 0 ;— -150 M T p. h b a  y p o B H e M  ^ y H a ñ m a ) .

C o r j i a c n o  K i H M a m e B c k o  M y, o h m  o 6 p a 3 0 B a jiM C b  b o  B peM H  c a p M a f a  
AO n o H T a  (3 3 ) .

2 . O T K O C H bie Teppaebi.
а )  3 p o 3 H O H H a a  n o B e p x H O C T b  H a  B b ie o T e  8 0 — 9 0  M Tp. H aA  y p o B H e M  

í(y H a M u ;á ;
б ) 3po3HOHHaa noBepxHOCTb Ha b m c o t o  2 0 —2 5  MerpoB naA yp'oBHCM 

f l y H a ñ m t .
M . K  A  m m á m  e  b c  k m m n o M e m a e T  m x  M ex cA y  A a n o M  a caM biM  cTap- 

LHHM OJieAOHeHHeM .
3. / ( o H H b ie  T e p p a c b i .

a )  T e p p a c w  A e ca T M M e T p o B b ie , c o o T B e T C T B y x o u m e  8 — 15 M eT p o B b iM
pacaM  M . K j i H Ma m e B C K o r o  (3 3 )  m  8 — 1 2  MeTpoB H . C m o -
j i e H C K o r o  (3 3 ) .

3 t o  c a M a a  h m j k h h h  T e p p a c a ,  n o i íp b i T a a  j ié c c o M  n p o M c x o A flm M M  M3 b t o -  
p o r o  B a p m a B C K o ro  o jie A e H e H M a .

•- 5) Teppaca 3— 4 M T p. c o o T B eT C T B y eT  „ p o j ib H o f í  Teppace” (33).
0 5 e  T e p p a c b i  o t h o c h t c h  k o  B T o p o M y  B ap m a B C K O M y  o jieA eH eH M io  (3 3 ) .  l i o  
M . K  jx m m a  n i  e  b c  k o  m y  (3 3 )  s t o  ■ „ J iy r o B b ie  T e p p a c b i ” , K O T o p b ie  n p a  
B bicoK O M  cocTOHHHM  b o a b i  b  , I ( y H a im e  n o A B e p ra iO T C H  p a 3 J iM B y .

J Í 3  B b n n e n p M B e A e H H b ix  3 p o 3 M O H H b ix  m aK yM yjiH D jM O H H bix cbopM, x a p -  
T orpacjD H H ecK H  a  p a c c M O T p e J i,  n p e x c A e  B c e r o ,  A O H H bie T e p p a c b i ,  a  M3 C T a p -  
HIMX TOJIbKO 2 5  M eT p . M TO TOJIbKO B TOM C Jiy H a e , TAe OHM H e  pa3 p y H IM JIM  
x a p T M H y  r e o j i o r a a e c K o r o  cT poeH M H .

K p o M e  3 T o ro , B b iA e jie H b i „ K a M e H b p b i”  (TepM M H  n p e A J ia ra e M b iM  M . K  j i  m -  
M a u i e B C K M M  (npMixMCOK peAaK HM M ) t . e . c jio m  rpaB M H  M o5 x x jiH o ro  x a -  
p a K T e p a  M 3 M eH ax o m n e  cboxo  cJxopM y n o c jx e  K a jK A o ro  h o a h h t m h  b o a b i . 
K p o M e  t o t o  a  B biA ejiM Ji m  ", o n o ji3 H M , o 6 y c J iO B J ie H H b ie  JiM T O JiorM eü, 
TeKTOHMHeCKMMM H apyiH eH M H M M  MJIM, HaKOHeiX, O X B aT b lB aiO H m e TOJIbKO 
rjIMHMCTblM HOKpOB.

H e SbuiM yaTeH bi OTKOCHbie rjiMHbi, KOTopbie, Kan npaBMJio, BCTpeaa- 
xoTca .HaA Teppac.iMM. m ajunoBMeM. B AOJiMHe í(yHaMu;a aacTO Ha h m x  n o -  
K oaTca aéccoB b ie  OTJióxceHMa, npccjioeH H bie b  cB oen  noAomBexiHOM aacTM.
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JIllTOJIOrHH MCCJieAOBaHHOH TeppiíTOpiíM B 3 HaMHTeJIbH0 ÍÍ CTeneHM 
HMeeT BJiMHHwe Ha xaxecTBO noHBbi, h to , b cboio on ep e^ b , oôycjiOBHJio x a -  
paKTep pacTMTejibHoro noKpoBa, ocoSeHHO b nosepxHOCTHbix n a p r a a x ,  
TĄe rJIHHHCTblÄ nOKpOB Ha OTKOCHOH ApOCBe COBepmeHHO OTcycTByeT, 
mjih HBjineTCH o xieHb HMHTOłKHbiM. 3 ,aecb mu BHflHM 6ojib m n e JiecHbie 
napraw , HBjiHiomwecH npexpacH biM  yxpam eH w eM  neH 3axca, a ocoôeHHO 
xpacHBbie paMbi a jih  3anpyjxeHH Oro P o jx h o b c x o to  0 3 epa.

PKOHHAHHE

HacTOBLpan paôoTa He wcnepnajia Bcex 3aTpoHyraix b  Heii TeM. Hexo- 
Topbie Bonpocbi t o j i b k o  e^Ba ynoMHHyTbi, MHbie o&ŁflCHeHbi a o b o j i b h o  
noBepxHOCTHO, a Apyrae TpeôyiOT A0xa3aTejibCTB.

ripexifle acero cjieflyeT mwpoxo pa3pa6oTaTb MHxpo h MaxpotJjayHy. 
MwKpoc|3ayHy cjieAOBajio 6bi npoaHajiH3npoEaTb Tax. xce h b oraomeHHH 
xojiHxecTBeHHoro ee noHBjieHHa — nyTeM ^oSpocoBecTHoro h AeTajibHoro 
npOCjDHJIHpOBaHHH B TCXTOHHHeCXH HeHapyiHeHHblX npOcjDHJIHX. He3aBM- 
CHMO o t 3Toro, 6biJio 6bi BecbMa nojie3HO npow3Becra HHTeHCWBHbie 
nOMCXH 3a 60JIbIHHMH cjDOpaMMHHĈ epaMH.

MHTepecHbiM 6bij:o 6bi TOîxe yßeAMTbca b  cjieAyromeM : MoryT jim  m m - 
xpocjDopaMMHHC^epbi nonoJiHMTb 6nocTpararpac|)HK) ocHOBaHHyro Ha S o j i b -  
u i h x  4)opaMMHnc^epax? üo-MoeMy Hpe3BbiHaíÍHO BajxHbiM HBJiHeTca 
yTBepjxAeHi-ie b o 3 m o j x h o c t h  HecorjiacHoro JiHTOJiOraHecxo-^anwajibHbix 
rpaHHA n o  OTHOinemno x  önocTpararpac^HHecxuM rpaHnijaM Ha ôojibm on  
TeppwTopHH Marypcxoro noxpoBa.

He HCCJieAOBaH Taxîxe h B03pacT noAOiiiBbi xpocHeHCxwx cJioeB. 5Ke- 
JiaTejibHo 6buio 6bi npow3Becra neTporpacjDnnecxoe cpaBHeroie raniraecxiix  
xpocHeHcxwx cjioeB c Tax Ha3bœaeMbiM „cepbiM MejioM”. CTaHMCJias Hc- 
x y j î b c x M M  BHAHT onpeAOJieHwe pa3HKip>i b  coHeTaroiHX t h j x o j i b i x  mh- 
HepajioB A. 0 6 e p u ; o M  (55) ajih xpocHeHCxwx cjioeB HapyxcHoií rpynnbi 
Mbi Moran 6bi oônapyjxbiTb xpnTepnn, xoTopbie 5buin 6bi BOjie npaBWJi- 
HblMH AJIH p03HJieHeKHH OÖeHX THIIOB XpOCHeHCXHX CJIOeB.



H enryk KOZIKOWSKI

GEOLOGICAL STRUCTURE OF THE REGION 
OF KLĘCZANY—PISARZOW A

S U M M A R Y  • >

A b s t r a c t

Ift the present work the author discusses the geology of the region to the east 
of Limanowa. In the geological structure of' the Klęczany-Pisarzowa. region there 
are three tectonic units, defined by the author as e l e v a t e d  s t r u c t u r e s .

These are:
1) an external group, represented by m enilitic beds (Eocene), Krosno beds (Oli- 

gocene), and „Kurów Cretaceous“;
2) a sub-Magura unit, comprising Klęczany beds1 (Palaeocene), sub-Grybów  

beds (Eocene), Grybów beds (Eocene), and Krosno beds (Oligocene), somewhat dif­
ferent from the usual ones and formerly called grey Cretaceous;

3) Magura nappe, consisting of inoceramian beds together with so-called Kanina 
beds (Cretaceous Upper Palaeocene), of variegated „Eocene“'- (Palaeocene-Eocene), 
of sub-Magura beds (Eocene) and of Magura beds (Eocene).

The author bases the distinguishing of the sub-Magura unit in a tectonic window  
under the Magura nappe on the differences in lithological-facial formation, as 
w ell as on micropalaeontological investigations. The latter were quite decisive in 
fixing the age of the Grybow beds as Eocene, instead of Cretaceous, as believed  
hitherto.

As a result the author holds that there is a sub-Magura unit in other places 
as well, where „grey Cretaceous“ and Grybów beds are to be found, as for example 
in the region of Grybów, Ropa, and Ujście Gorlickie. The author, however, makes 
no assertions as to Świątkowa or Mszana Dolna, although he puts forward several 
suppositions.

The formation of the Mordarka-Marcinkowice tectonic window was due to the 
influence of the substratum, that is, of the Flysch of the external group.

In addition, the morphology of the area under discussion and the Quaternary 
deposits found there have been discussed, although somewhat cursorily.

1 Klęczany beds, discovered for the first time in Klęczany by S w i d z i ń s k i  
and K o z i k o w s k i ,  are of Palaeocene age. In the area of Klęczany their stra- 
tigraphic overburdens made up of sub-Grybów beds. The sub-Grybów beds, also 
distinguishing for the first time by the above authors, are known in literature by 
the name of Grybów shales or as black Grybów Cretaceous. Microfaunistic inve­
stigations showed that both the Grybów and the sub-Grybów beds are of Eocene 
age.

"■ The author uses the term variegated „Eocene“ because the fauna shows that 
these beds are to a considerable degree of Palaeocene age. The term „Eocene“ is 
used in the everyday and traditional meaning.
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INTRODUCTION

The area m apped includes a section of the region betw een Limanowa 
and the neighbourhood of Nowy Sącz. I began this w ork in  Pisarzow a in 
the sum m er of 1944, and in the au tum n I w orked in the area of Klęczany 
together w ith  prof. H. S w i d z i ń  s k i. The results of this w ork in terested  
the „W iercenie poszukiw aw cze“ (State E xploratory D rillings Enterprise) 
and they  asked me to continue and to extend m y geological investigations 
(1946 and 1949). The following publication is a result, of the w ork done at 
this period.

Miss J. S y n i e w s k a ,  Mrs  F. H u s s ,  J, C z e r n i k o w s k i ,  and H. 
J  u r k i e w i c z  assisted me in w orking out the m icropalaeontological 
part. Discussions betw een the au thor and prof. M. K s i ą ż k i e w i c z  and 
Prof. F. B i e d a  contributed to the extension of the research sta rted  by 
the author. The m icropalaeontological research was done in the laboratory  
of the „W iercenia Poszukiw aw cze“.

HISTORY OF GEOLOGICAL RESEARCH

The firs t investigator in this area was V. U h 1 i g (88, 89), who gave the' 
name of K anina beds to a series lying on the variegated Eocene under M a­
gura beds. In this region he also discovered black shales which he classed 
as m enilitic shales.

Before 1903 W. S z a j n o c h a  (78) did w ork in this region, and  classed 
the K anina beds as Cretaceous.

Later, R. Z u b e r  and W.  R o g a l a  (57, 100) w orked here. In the Ma­
gura nappe near Klęczany, Zuber saw  o tectonic 'w indow  in which there  
w ere autochtonous form ations w ith  Krosno beds and m enilitic shales. He 
was also the  firs t to  m ake a clear stra tigraphical division of M agura nappe.

The firs t geological m apping at recen t th im e was m ade by S. W e i- 
g n e r  (plate I, 53, 98), who a t  the beginning accepted Z u b e r ’s views, 
bu t in  1932 came to the conclusion tha t the beds regarded as autochthonous 
ones are  of Cretaceous and not of Oligocene age, and belong to the  s tra ti­
graphical series of M agura nappe (69).

In 19-31 S. S o k o ł o w s k i  (61, 62) investigated the border and fore­
land of M agura nappe in the neighbourhood of D unajec. In 1932—34 H. 
S w i d z i ń s k i  w orked ou t Zadziele—K anina profiles according to the 
views of Z u b e r  („Krosno beds“, 69), bu t in 1944 he took the sam e view 
as tha t adopted by W e i g n  e r  in 1932 (69).

HISTORY OF PALAEONTOLOGICAL RESEARCH

In Klęczany and in the surrounding region V. U h 1 i g (3, 87, 89) found 
Eocene foram inifers in  variegated „Eocene“ and in M agura beds.

Sim ilar discoveries w ere m ade by H. W a 11 e r and E. D u n i k o w s k i  
(62, 91, 92).

In  1923 Miss D y l ą ż a n k a  (3, 19) assorted th a t in  the  inoceram ian 
beds near Gorlice there  was a form  of Operculina cretacea. L ater, J. N o- 
w a k  (54) gave, a fte r mrs. M. de C i s a n c o u r t  (15) the fauna of the
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sandstones near Lim anowa, taking it to be of Lower Eocene age, w hile F. 
B i e d a (2, 3) regarded it as „not older than  U pper L u te tian“,

D uring the w ar F. B i e d a  and H.  S w i d z i ń s k i  (3, 39) found rich 
foram inifers fauna in the variegated, shales in Ropa, near Gorlice.

F. B i e d a ' s  (3) six th  zone (B artonian or Ludian) corresponds to the 
M agura beds, w hile his fourth  zone (Lutetian) corresponds to the sub-M a- 
gura  beds, and the th ird  one (Ypressian) to the variegated Eocene.

In an outcrop of su.b-Grybow beds in K lęczany F. B i e d a  found se­
veral specim ens of num m ulites. In 1950 the existence of these num m ulites 
was confirmed by M. K s i ą ż k i e w i c z  and by the author, on a joint 
expedition to th is region.

In 19t4i6, ̂ Miss B. K o k o s z y ń s k a ,  w orking for the „W iercenia Po­
szukiw acze“, looked for Cretaceous m acrofauna in this region, bu t w it­
hout success.

STRATIGRAPHY

To begin w ith, m y views as to the stra tig rap h y  of the region under in ­
vestigation w ere m ore or less the sam e as those of S. W e i g n e r  and H. 
S w i d z i ń s k i  (69), which m eans th a t I classified s tra tig raph ically  as 
M agura nappe both the „grey Cretaceous" and the Grybów beds, as well 
as the low er complexes discovered in Klęczany by S w i d z i ń s k i  and 
called by me sub-G rybów  and Klęczany beds.

The w eak side of this w orking hypothesis was the lack of da ta  as to 
fauna. The num m ulite found by F. B i e d a in  the  sub-G rybów  beds casts 
doubts on the belief th a t these beds w ere of Cretaceous age. For this 
reason I decided to use the m icrofauna as the basis for dividing, a t  least 
locally, the beds found in  th is region into stra tig raph ical zones. I was en­
couraged in this type of investigation by the p relim inary  researches done 
by Miss J. S y  n i e w s k a .

M i c r o f a u n a  o f  t h e  K l ę c z a n y  — P i s a r z o w a  r e g i o n ,  
a n d  i t s  s i g n i f i c a n c e  f o r  t h e  b i o s t r a t i g r a p h y  o f  t h i s

r e g i o n .

Discussion of the m icrofauna of the area under investigation should be 
regarde as a p relim inary  a ttem p t a t palaeontological in te rp re ta tion , 
which should be followed by system atic investigation. Only the  la tte r  is 
capable of giving satisfactory  results..

The basis for this analysis was a table showing a corre la tion  m icropalae- 
ontological form s from  the whole region, w ith  indication of the beds in 
which they  occur (plate II). On th is  p late  it is easy to  see the position occu­
pied by the various form s in vertical (lithological-facial) d istribution. We 
see th a t certain  form s are  found only in  certain  beds, w hereas others are 
m ore w idely d istributed. In  addicion, I observed th a t  various foram inifers 
w ere common to  certain  beds. This cursory p resen tation  of the problem  is 
sufficient to show th a t the views held by R. Z u b e r  (100) and th e  original 
point of view of S. W e i g n e r  (53, 98) have proved to be, if no t wholly
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correct, then at least very  near the tru th . Between Lim anow a and Nowy 
Sącz there  is a tectonic w indow in which there  is a separa te  u n 't  of litho­
logical-facial developm ent d ifferen t from  th a t of the M agurą nappe! Does 
it belong to the ex ternal group of H. S w i d z i ń  s k  i (69), or does it from 
a separate unit? — I shall try  to give an answ er to these questions below.

The form s characteristic  of the various-lithological-facial associations 
are illu stra ted  in  P la te  III. F u rth e r investigations-w ill probably necessi­
tate the elim ination of certain  form s from  this P late. F u rth e r  segregation 
of forms took the line of determ ining the age of the diverse beds, for each 
of the tectonic units separately. P la te  IV was draw n up in this way. But 
s :nce even this does not give a sufficiently  clear picture, I added m icro- 
faunistic positions in synthetic lithological-facial profiles (Plate V). This 
was the firs t table w hich was sufficiently  useful for fru th e r research ba­
sed on the w ork o f J .  C z e r n i k o w s k i  (16, 17, 18), J. G r z y b o w s k i  
(22v 2-3', 24), M. K s i ą ż k i e w i c z  (46) and W. P o ż a r y s k i  (25). The 
results of this analysis are  given in the Polish tex t (p. 16 and 17).

A few words m ust be said about the K anina beds, which are  classified 
sametim es as Eocene (89, 100, 53, 75, 88;-plate I) and sometimes as Cre­
taceous (79). Because of the stra tig raph ical-facial transitions I took the 
view th a t the K anina beds in K anina are  a varie ty  of inoceram ian beds. 
They obliquely ru n  through these beds w ith  their one „arm " touching 
the bottom  of the variegated ,,Eocene“ (plate V, inoceram ian beds). On 
the other hand, I regard  the  beds which according to W e i g n e r  (Plate I) 
occur in o ther places in  this region and lie on the  variegated „Eocene“ and 
under M agura beds, as typical sub-M agura beds.

I have p u t in P la te  V  the  findings of U h l i g  (89), H. W a l t e r ,  and 
E. D u n i k o w s k i  (92), since these authors gave the exact position of 
the outcrops. F. B i e d a  (3) did no t do so w hen reporting  his own collec­
tions from  Klęczany and Kurów, and for th is  reason it is impossible to 
m ake a close com parison betw een his collections and the findings of 
earlie r investigators in this field.

I should like to draw  a tten tion  to the fact tha t the  form s w hich in my 
opinion belonged to the secondary deposits are damaged, deform ed, or 
rounded.

L i t h o l o g i c a l - f a c i a l  d e v e l o p m e n t

T he.exp lanations to P lates V, VI, VII, and V III in the present sum ­
m ary, together w ith  the explanations I have given in earlie r chapters as 
well as those I shall give in the following ones, in m y opinion illustra te  
sufficiently the  stra tigraphical-facial developm ent of the  various tectonic 
units of the Klęczany-—Pisarzow a region. I m ust add th a t in certain  tec­
tonic u n its  I c learly  observed lithological-facial transitions betw een their 
diverse lithological-facial complexes.

T h e  p r o b l e m  of „ g r e y  C r e t a c e o u s "

In Polish geological lite ra tu re  the „grey C retaceous“ is know n from  the 
w orks o f H.  S w i d z i ń s k  i (69, 70, 71, 75, 76) who also-describes the  cha­
racteristics of these beds and their relation to Grybów beds (69, 75, 76).
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To begin with, S. W e i g n e r  (plate I, 53, 69, 97, 98) regarded the gray 
Cretaceous as Krosno beds, and the Grybow shales as m enilitic ones. L ater 
investigations by S. W e i g n  e r  (69, 75) and H. S w i d z i ń s k i  (69, 70, 71) 
showed th a t it its a facial varie ty  in the lower p a rt  of the inoceram ian beds 
of the  M agura nappe, It is extrem ely  well developed in the m arginal zone 
of this nappe, betw een Grybów and Klęczany, w here its thickness exceeds 
200 m. South and south-east of Grybów it accompanies elęvations of the 
black Cretaceous, b u t is less thick.

U h l i g  (1888) included p a rt of the grey Cretaceous (the lower Cre­
taceous w ith shales predom inating) in his Grybów shales. A part from  the 
shell of Inoceram ies in Klęczany, no fauna has been found in these beds. 
The age of these beds is not previosly determ ined but, judging from  the 
stra tig raph ical position, they  m ost probably belong to the low er p a rt  of 
the U pper Cretaceous, or else to the Middle Cretaceous (75, page 104).

Grybów shales (89) also know n as „black M agura Cretaceous“ (71), 
w ere a t fris t regarded as m enilitic shales (53, 97, 98 and plate I), and then 
as Low er M agura Cretaceous, th a t is, corresponding to  the  W ierzowice- 
Lgota beds of the ex te rnal group. They appear together w ith  „grey Cre­
taceous“, w ith  which, as was shown very  clearly  by the investigations 
of H. S w i d z i ń s k i  and myself, they are connected by very clear s tra ­
tigraphical transitions.

I t was not un til 1950 th a t H. S w i d z i ń s k i  illu stra ted  his views in 
geological profiles m ade on the Stróże scale (76, p late  II, diagram  I— IV).

In m y own investigations to begin w ith  I took the same line as both the 
aforesaid geologists (39, 40, 41) I m ust add, however, th a t I did not find 
„grey Cretaceous“. There was here a certain  discrepancy of a tectonic na­
ture, also to be seen in the aforesaid cross-sections of H. S w i d z i ń s k i ,  
w here „grey Cretaceous“ is in anorm al contact even w ith  variegated 
„Eocene“. On the o ther hand, the transitions from  grey  Cretaceous to 
Grybów beds are  as certain  as is the  difference betw een these la tte r  and 
the m enilitic beds. This is stressed by S w i d z i ń s k i  as w ell (75), and  is 
confirm ed by m y own investigations of both of them  over a considerable 
area  of the no rthern  C arpathians. On the other hand, the Krosno beds 
and „grey Cretaceous“ are  often as like each other as twins.

For the above reasons, therefore, I regard  the Grybów beds as the eqi- 
valen t of m enilitic beds, and as belonging to a separa te  tectonic unit. This 
difference is also indicated by the form ation of the low er s tra tig rah ical- 
facial complexes and therefore  of the sub-G rybów  and Klęczany beds — 
which is not m et w ith  in o ther tectonic units of the Carpathians. I nam ed 
th is unit sub-M agura, for in the  K lęczany— Pisarzow a region it appears 
under the M agura nappe. M oreover, it m ust be stressed th a t by its stra-* 
tigraphical-facial developm ent it  differs from  the fore — M agura un it (14) 
and also from  the Dukla-Użok folds (79, 80, 81. 82), which gives still 
g rea ter proof of its separateness.

TECTONICS
The tectonics of the area under discussion is very  complicated. The 

whole a rea  m ay be roughly divided into four zones — zone of tectonic 
windows n o rth e rn  syncline zone, southern  zone, and foreland of the M a­
gura nappe.
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As the s ta rtin g  point for the tectonic conception I chose the w estern 
sector of the tectonic window w here the geological s tru c tu re  is fairly  
simple. A view  of the tectonics of this area  is given in the diagram s in 
plates V II  and V III as well as in the m ap (plate VI).

Z o n e  o f  t e c t o n i c  w i n d o w s

A fter m aking him self fam iliar w ith  the colours used on the map, it  is
sufficient for the reader m erely  to glance at the geological m ap of the
Klęczany—Pisarzow a region (Plate VI, to see th a t from  M ordarka to­
wards M arcinkowice and W ielogłowy there  is a zone of tectonic window 
of varying w idth , represented  by folded, and even overth rust beds of the 
sub-M agura unit. The second phenom enon which strikes the eye is a con­
siderable num ber of transverse faults dividing the K lęczany—Pisarzowa 
tectonic w indow  into a series of blocks. These faults are  sometim es con­
siderably prolonged tow ards the north  and the south. The m ajority  of 
them  were a lready  noted by S. W e i g n e r  (53, 98, plate I).

N o r t h e r n  s y n c l i n e  z o n e

The beds lying to  the  north  of the series of tectonic window form a 
syncline zone w ith  sligh t secondary folds. In  the axes of the synclines
there are  rig id  masses of the M agura beds.

S o u t h e r n  z o n e

The a rea  lying on the southern  side of the tectonic window zone looks 
som ew hat d ifferen t. Its n o rthe rn  p a rt is taken  up by an anticline belt of 
inoceram ian beds which a re  elevated and overth rust onto the sub-M agura 
unit. The sou thern  p a rt is broken into serveral dom e-like anticlines and 
basin-like synclines. On the eastern  side of D unajec this zone clearly  dips, 
form ing a  broad fla t syncline filled w ith  M agura beds and cut off in the 
south by  a longitudinal fault.

. T e c t o n i c s  o f  t hf e  M a g u r a  n a p p e  f o r e l a n d

On the foreland of the M agura nappe we see folded masses of Krosno 
beds belonging to the southern  lim b of the Rożnow anticline (62). Note­
w orthy among them  are  two bigger folds, showing m enilitic beds in their 
cores. The sou thern  one is not, as it would appear, the continuation of the 
Stróże scale (76) b u t undoubtedly  „vanishes“ tow ards the  east in  a syn­
cline betw een folds of Stróże and  Jankow a.

According to S. S o k o ł o w s k i ,  „Kurów Cretaceous“ forms a sepa­
rate  tectonic elevation (62 Mn, diagram  VI).

GENERAL TECTONIC CONCLUSIONS.

The sub-M agura un it is a large  unit lying on Krosno beds of the ex te r­
nal group. The am plitude of its overth rust m ust certain ly  have been con­
siderable, since tectonic breccia was form ed of a  thickness of over 100 m, 
(plate VIII, d iagram  XIV) and a tectonic sheet of Krosno beds was 
pushed in.
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To begin w ith  the m iddle .part of its sim ple struc tu re  w as sub ject to 
complications w hich probably  took place in  one of the la te r „phases“ of 
the overthrusting , w hen the sub-M agura un it and the M agura nappe w ere 
both moving. The transverse  faults crossing both units probably  derive 
w ere form ed during, th is period.

I t  m ust be supposed th a t the M agura nappe, together w ith  the sub- 
M agura unit, overth rust, onto the substra tum  w hich was nearly , and p e r­
haps even completely, ready  from  the tectonic and m orphological point 
of -view. This substra tum  consists, of Flysch of the ex ternal groupe, folded 
as early  as the A quitanian (37), before the overth rust of these units. Its  su r­
face was sub ject to p a rtia l denudation (37) this undoubtedly causing a  lon­
g itud inal elevation w hich is e ither erosive or tectonic or the resu lt of 
a com bination of both factors.

This elevation m ust therefore  have been under the tectonic window 
zone, or perhaps ra th e r  to the no rth  of it. There m ust have been conside­
rab le  depressions on its n o rthe rn  and  sou thern  sides. The g rea test pe rpen ­
dicular am plitude of the elevation was undoubtedly  in  the region of K lę­
czany.

The sub-M agura unit and the M agura nappe, overthrusting  onto 
its substra tum  in the  post-R uppelian  period (Upper A quitan ian  to Tor- 
tonian, 37), came upon considerable resistance in  the form  of the afore­
said elevation. The fron t parts of the M agura nappe easily surm ounted 
this obstacle, and „flow ed“ quietly  tow ards the north, form ing fla t broad 
synclines, and gathering  up on its w ay the folds of the  u n it  beneath  it  — 
the  sub-M agura. W here the elevations of the  above m entioned elevation 
w ere small, th a t is, on the east of the area under investigation, the  folds of 
the sub-M agura un it w ere subject only to overturn ing  tow ards the north, 
w hereas in  the spot w here the  substra tum  was subject to the  g rea tes t uplift, 
the M agura nappe uprooted the southern  of the two folds of th e  sub-M a­
gura u n it and dragged i t  tow ards the no rth  across the second fold. The 
various stages of this proces are  seen in the  diagram s on P lates VII and 
VIII. These stages have been preserved because the aforesaid elevation 
g radually  subsided, tow ards the west, and so the  in tensity  of the effect of 
the M agura nappe was d ifferen t in  d ifferen t places.

It is also characteristic  th a t here, w here there  is the g rea test up lift of 
the substra tum  elevation, there  are tectonic outliers of Góra Kurowska, 
Rozdzielę and Góra. Grodziskowa. I suspect th a t their „m other“ syncline 
is the syncline of Trzetrzew ina. In one of the final „phases“ of the over­
th rust, th a t is, in a period of increased orogenic m ovem ents, it was lifted  
up, and  then its overburden  became stripped  from  its plastic substra tum , 
and slided down tow ards the north.

In  the areas d irectly  connected w ith  this region, there  w ere only 
slight — in  comparison w ith  the previous ones — strippings off (décolle­
ments) of the M agura beds from  beds stra tig raph ically  lower.

In the geological s tru c tu re  of the a rea  m apped the Rożnow —  Ciężko­
wice fold played no m ean role, as it form ed a  k ind of b a rrie r  to the Ma­
gura nappe, thereby  contributing, to m ore in tensive foldings both in  the 
M agura nappe and in the sub-M agura unit.

The elevation of the „K urów  Cretaceous" was probably caused by these 
rela tively  plastic beds having been pressed along the  supposed line  of
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some frac tu re ; it  preserved, however, its own identity . Its origin can p ro­
bably be traced to the period w hen the M agura nappe was approaching 
our area. I t  fu lfilled  the role of a k ind of „ tum our“ against w hich the sou­
thern  elem ent of the sub-M agura un it in the region of Klęczany leaned, 
(plate VIII, d iagram  X II and  XIV). On the o ther hand the present state  of 
research does not show us the  original causes w hich led to the em ergence 
of the com plicated geological s tru c tu re  of the Rożnow Lake region. These 
causes no doubt m ust be sought in the deeper substra tum  w hich is- pe r­
haps w orth  exam ining by geophysical m ethods. I should like now to em ­
phasise a very  characteristic  phenom enon of a  tectonic nature , nam ely 
tha t several d ifferen t units and tectonic elem ents are superim posed one 
upon the o ther w hile each of them  has preserved  its ow n individual style 
of structure , dependent p a rtly  on the  units w ith  which it came into contact 
and partly  on its ow n lithological composition. W hile the M agura nappe 
was being th ru s t forw ard, its substra tum  was in a certain  final stage of 
tectonic and m orphological developm ent. Such a  „symbiosis“ is a  very 
in teresting phenom enon and w orthy  of investigation on a  regional scale. 
Here there  are  as it  w ere several tectonic storeys, w hich together form  
one common geological edifice. Together w ith  A. T o k a r s k i  we named 
this kind of s tru c tu re  elevated structu re .

In the ligh t of m y research, a d ifferen t in te rp re ta tion  should also be 
used regarding o ther regions w here there  are  Grybów beds w ith  so-called 
„grey C retaceous“. The sub-M agura u n it becomes separated  fu rth e r to­
wards the east, n ear G rybów  (66, 68, 69, 70, 71, 75, 76). This region is 
illu stra ted  in  the  d iagram  of p la te  X  in  w hich I have given an  in ­
terp reta tion  of the M agura nappe on the basis of profiles by H. S w i -  
d z i ń  s k  i (76). Tow ards the south-east w e see a  sub-M agura u n it in  the 
neighbourhood óf Ropa near Gorlice (70, 71 and p late  XI), and also in  the 
Sm rekowiec — Ujście Gorlickie region (70, 71). This would be the fu rt­
hest point tow ards the south-east reached in our area  by the sub-M agura 
unit.

A t the m om ent it is d ifficult for me' to m ake sta tem ent regarding 
the Grybów beds n ea r Św iątkow a (11). This region is ra th e r fa r  from  the 
area under discussion, and as far as I rem em ber the Grybow shales there  
are  not v e ry  typical. On the o ther hand, i t  seem s doubtful to m e w hether 
they ever belonged to the Dukla-Użok folds, although i t  is no t impossible 
th a t this was the case.

The question now em erges — w hat is the fu rth e r course of the sub- 
M agura u n it tow ards the west?- I t is d ifficult to give a satisfactory answ er 
to th a t question. F u rth e r tow ards the  w est there  is the tectonic window 
of M szana Dolna (63, 64). In  m y opinion the  Krosno beds occuring in  it 
belong to the  ex ternal group, and bear a  deceptive resem blance to the 
Krosno beds in Skrzydlna. The „black Cretaceous“ of Mszana Dolna (63, 
64) is perhaps a  relic  of the sub-M agura unit, w hich here  is worn. Of cou­
rse this is only, a supposition w hich I am  unable to support w ith  any 
proofs, even -indirect ones. There is nothing for i t  bu t to w ait for a new 
investigation of this region.

From  the contents of this chapter as a whole, it is clear th a t I am  p u t­
ting forw ard a  new  tectonic conception regard ing  the  southern  p a r t of 
the cen tral p a rt of the Polish Flysch C arpathians, and  th a t I support this
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conception w ith  proofs obtained in the  K lęczany-Pisarzow a region. I m ust 
adm it th a t these proofs are still too few. The finding of additional proofs/ 
either pro or contra depends firs t and forem ost on the palaeontologists.

RELIEF AND QUATERNARY
;

I have trea ted  only cursorily  the relief and  the  Q uaternary  of the Klę­
czany-Pisarzow a region, bu t M. K l i m a s z e w s k i  (33, 36) has dealt 
w ith  this problem  in  detail, in the region of Dunajec.

The m orphological form ation of the area under investigation took place 
as early  as pre-P leistocene tim es (33, 62). The p resen t relief of the a re a  is 
the outcome of the s tru c tu re  of the solid substra tum  a t th a t tim e, the for­
m ation of which was influenced by orogenetic m ovem ents and also by the 
lithological composition.

A typical characteristic of the  a rea  under exam ination is the very  s tri­
king inversion of the relief, w ith  clear em phasis on the am plitude of the 
scu lp tu re  and on the differences in  the  resistance of the various com­
plexes of rocks to w eathering  and erosion.

The lim its of the overth rusts and a considerable p a rt  of the fau lts a re  
also w ell reflected in  the morphology.

The influence of the hydrographical net on the  relief is beyond doubt, 
especially as regards the stream s Sm olnik and Słonki. They picturesquely  
carved out valleys of g rea t am plitude which, together w ith  th e ir  p lan t 
covering, gives them  a beau ty  peculiar to them selves.

The D unajec valley is a typical transversa l valley, predisposed both 
tectonically and lithologically by the composition of the M agura nappe. 
According to the research o f J .  S m o l e ń s k i  and M. K l i m a s z e w -  
s k i (33, .36), the  valley  was incised as early  as the Pliocene age, and, 
before th a t yet, the w aters of the D unajec form ed two denudation and 
erosion levels. D uring the periods of glaciation the valley becam e filled in, 
and in the interglacial and post-glacial periods it was dissected again and 
cleared of its accum ulated m aterial. The n o rthe rn  glacier also helped to 
s ilt up th is  valley, during the period of Cracovian glaciation, form ing 
a kind of support for the accum ulation. The m ateria l of accum ulation came 
from  the south, w here it collected owing to the T atra  glaciers. I t  is p a rtly  
of Preglacial age also (33). In  the diagram  of the Dunajec, M. K l i ­
m a s z e w s k i  (33) d istinguishes:

1) erosion and denudation levels:
a) m ountainous (230—260 m above D unajec river level);
b) sub-m ountainous (130— 150 m above D unajec river level).

According to th is au thor they were form ed betw een the  Sarm atian  
and the Pontian  ages (33).

2) slope terraces:
a) erosive flattenings a t a height of 80— 90 m above D unajec river level
b) „ ,, of 20— 25 m above D unajec river level;

M. K l i m a s z e w s k i  (33); regards them  as dating from  the period
betw een Dacian and  the oldest glaciation;

3) bottom  terraces:
a) terraces of 10 m corresponding to the 8— 15 m terraces of M. K l i ­

m a s z e w s k i  (33), and the 8— 12 m terraces of J. S m o l e ń s k i
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I t is the lowest of the terraces covered w ith loess dating  back to 
the second Varsovian glaciation (Varsovien II of S z a f e r ’s 
scheme),

b) a  terrace  of 3— 4 m  corresponding to the „agricu ltural te rrace“ 
according to  M. K l i m a s z e w s k i  (33). Both are  counted as 
belonging to  the  second V arsovian glaciation (33);

c) terraces of 2 m dating  back to the post-glacial period. These are 
the  „meadow terraces“ according to  K l i m a s z e w s k i  which 
a re  subject to overflow  w hen the w aters of the D unajec a re  a t 
a high level.

Of the  above erosion and accum ulation form s I m apped firs t and fo­
rem ost the bottom  terraces, and of the o lder ones, only those 25 m high 
and only w here they did not efface the geological structure .

In addition, I segregated m oving gravel banks w hich change th e ir shape 
every tim e the w ater is a t a high level, and also landslides predisposed by 
lithology, tectonic disturbances, or else containing only a loamy cover.

No account has been taken  of the slope loams, w hich as a  ru le  occur 
above the terraces and alluvia. In  the  D unajec valley these are often  co­
vered by deposits of loess stra tified  n ea r th e  bottom .

The lithologie composition of this area had a great influence on the 
quality  of the  soil, and th is in  tu rn  determ ined thé  character of the vege­
tation, especially in the sum m it regions w here the argillaceous cover is 
negligible o r does not ex ist on the slope-waste. H ere there  are  g rea t woo­
ded parts w hich are  a splendid ornam ent ao th e  landscape, and, in par­
ticular, form  a beautifu l fram e to  the dam m ed-up Rożnow Lake.

CONCLUSIONS

The p resen t w ork does not deal exhaustively w ith  all the subjects tou­
ched upon. C ertain  problem s are scarcely m entioned, o thers are  trea ted  
som ew hat cursorily, and still o thers requ ire  proofs.

Above all, th e  m icro —  and m acro-fauna are w orthy of fu rth e r rese­
arch. The m icro-fauna ought also to be investigated as regards its quan ti­
ty, by profiling  it carefu lly  and in  detail in those parts w hich w ere not 
subject to  tectonic disturbances. A part form  that, i would be useful to 
m ake a thorough search  for big foram inifers.

I t  w ould also be In teresting  to  see if m icroforam inifers are able to com­
plete b io -stra tig raphy  based on large foram inifers.

In  m y .opinion it is also im portan t to determ ine the possibility of dis­
cordant disposition; of the litholgical-facial and th e  bio-stratigraphical 
lim its over the  g rea ter p a rt of the  M agura nappe.

The age of the  bottom  of the Krosno beds has not been determ ined, 
e ither. I t  would also be desirab le to m ake petrographical comparisons 
betw een the typical Krosno beds and the so-called „grey Cretaceous" 
S, J a s k ó l s k i  (31) sees some differences in  the assem blages of 
heavy m inerals. If they w ere exam ined by the m ethod used by 
A. O b e r c  (55) for the Krosno beds of the  ex ternal group, we should 
be able to  find criteria  m ore certain  th an  the m acroscopic ones, to  diffe­
ren tia te  these two types of Krosno beds.

Sudow a geologiczna okolic Klęczan—Pisarzowej — 6
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L. p. F o r m a
a -  ag lu - 
tynujące 

w  =  w a­
pienne

1 A m m odiscus  sp. a
2 A m m odiscus angygyrus  R s s . a
3 A m m odiscus charaides P a r k e r  et  J o n a
4 A m m odiscus glabratus C u s h m a n a
5 A m m odiscus grzybow skii C z e r ń . a
6 Am m odiscus incertus  d ’O r  b. a
7 A m m odiscus latus  G r z y b . a
8 A m m odiscus po lygyrus  R s s . a
9 A m m odiscus serpens  G r z y b . a

10 Am m odiscus tenu issim us  G r z y b . a
11 A m m olagena clavata  P . e t I. a
12 A nom alina am m onoides P 1 u  m e r w
13 A nom alina subnonioides  F i n l a y w
14 A stacolus gryi B r  o t  z w
15 Bigenerina fa lla x  G r z y b . a
16 Bolivinopsis (— Spiroplecta) spectabilis G r z y b . a
17 Bulim inidae w
18 C yclam m ina  sp. a
19 C yclam m ina am plectens (=  acutidorsata) 

G r z y b .
a

20 C yclam m ina pusilla  B r  a d y a
21 C yclam m ina retrosepta  G r z y b . a
22 C yclam m ina setosa  G r z y b . a
23 Cyclam m ina suborbicularis R z h. a
24 D endrophrya excelsa  G r z y b . a
25 D endrophrya latissim a  G r z y b . a
26 D endrophrya m axim a  F r i e d b . a
27 D endrophrya robusta  G r z y b . a
28 Dentdlina  sp. w
29 Epistom ina kerreri R z h. w
30 G audryina coniform is  G r z y b . a
31 G audryina conversa  G r e y b . a
32 G audryina  cf schw ageri R z h. a
33 Globigerina  sp. w
34 Globigerina bilobata  d‘0  r  b. w
35 G lobigerina boroerrioenensis L  e R o y w
36 Globigerina bulloides d ’O r  b. w
37 Globigerina cretacea  d’O r  b. w
38 Globigerina triloba  R  e u s s. w
39 Globigerina triloculinoides  P  1 u  m  e r w
40 G lobotruncana sp. w
41 Globotruncana  cf. linneiana  d ’O r  b. w
42 G landulina bicam erata  H e r m a n n w
43 G landulina cylindrica  A l t h w
44 Glomospira charoides P.  et  I. a
45 Glomospira gardialis P.  et  I. a
46 Glomospira m arocales a
47 Glomospira serpens  G r z y b . a
48 Giimbelina  sp. w
49 G yroidyna  sp. w
50 H aplophragm oides  sp. a
51 H aplophragm oides alfa a
52 H aplophragm oides beta a
53 H aplophragm oides (Reussina) buloidiform ae 

G r z y b .  var. alfa.
a

54 H aplophragm oides crassa R e u s s a
55 H aplophragm ium  sp. a
56 H yperam m ina dilatata  R z h. a
57 H yperam m ina subnodosiform is  G r z y b . a
58 L ituo la  incertus a
59 Lituola litu iform is  B r  a d y. a
60 Nodasdria  sp. w
61 Nodasaria  sp. (calomorpha) R e u s s . w

62 Nodasaria pugens R z b. w
63 Nonionidae w
64 N onion  sp. (olsoni?) w
65 Nubecularia tib iu  I. e t P. a
66 N um m ulites  sp. w
67 Polim orphina com m unis  d'O r  b. w
68 Proteonina com planata  F r a n k e . a
69 Proteonina placenta  G r z y b . a
70 Psam m osphera fusca  S z  u t  z e a
71 Rhabdam m ina abyssorum  M. S a r s . a
72 Rhabdam m ina annulata  R  z h. a
73 R habdam m ina cylindrica  G l a e s n e r a
74 Rhabdam inina linearis B r a d y a
75 R eophax dup lex  G r z y b .  var. alfa a
76 R eophax dup lex  G r z y b  var. beta a
77 R eophax globigeriniform is C z e r  n. a

78 R eophax guttifera  B r a d y  var. scalaria a
79 R eophax (Hormossina) ovu lum  (G r  z y b.) a

80 R eophax (Hormossina) placenta■ G r z y b . a

81 R eophax p ilu llifera  B r a d y a

82 Reophax splendida  G r z y b . a

83 Rotalidae ,w

84 Saccam m ina a

85 Spiroloculina occulta  G r z y b . w

86 Terebella robak

87 Trocham m ina  sp. a

88 Trocham m ina am plectens  G r z y b . a

89 Trocham m ina deform is  n  sp. G r z y b . a

90 Trocham m ina draca G r z y b . a

91 Trocham m ina irregularis d ’O r  b. a
92 Trocham m ina litu iform is  B r a d y a 1

93 T rocham m ina turbinata  B r a d y a I
94 Trocham m inoides acervulata  G r z y b . a
95 Trocham m inoides carpenteri G r z y b . a
96 Trocham m inoides contorta  G r z y b .

...

a

97 Trocham m inoides heterom orpha  G r z y b . a
98 Trocham m inoides in term edia  R z h , a
99 Trocham m inoides lam ella  G r z y b . a

100 Trocham m inoides m itra ta  G r z y b . a
101 Trocham m inoides  cf. nucleolus G r z y b . a
102 Trocham m inoides o lszew skii G r z y b . a

103 Trocham m inoides s im plex  F r i e d b . a

104 Trocham m inoides subcoronata  R z h . a

105 Trocham m inoides tenuissim a  G r z y b . a

m Trocham m inoides w alteri G r z y b . a

107 Trocham m inoides variolaria  G r z y b . a

IOS U vigerina pygm aea  d’O r b . w

109 I V em eu illina  sp. a

110 V erneuillina  (Reussella) szajnochae  G r z y b . w
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Inst. Geol. Biui. nr 85, 1953 r. T a b I. I ll
FAUNA NIEPOWTARZAJĄCA SIĘ W POSZCZEGÓLNYCH 

OGNIWACH LITOLOGICZNO-FACJALNYCH JEDNOSTEK TEKTONICZNYCH 
OKOLIC KLĘCZAN-PISARZOWEJi

zestaw ił H. Kozikowski ” i

L. p. F o r m a
a =  aglut 
w  =  w a­

pien.

I A m m odiscus angygyruss  R s s. a
2 A m m odiscus incertus  d ’O r  b. a
3 A m m odiscus glabratus  C u s h m a n a
4 Am m odiscus latus  G r z y b . a
5 A m m odiscus serpens G r z y b . a
6 Am m olagena clavata  P. et  J. a
7 Anom alina am m onoides  P  1 u m  e r. w

i- 8 A nom alina subnonioides  F i n l a y . w
9 A stkacolus gryi B r  o t  z. w

1 0 Bigenerina fa lla x  G r z y b . a
11 Bolivinopsis (=  Spiroplecta) spectabilis  G r z y b .
12 B ulim inidae w
13 C yclam m ina pusilla  B r  a d y a
14 C yclam m ina retrosepta  G r z y b . a
15 C yclam m ina setosa  G r z y b . a
16 Cyclam m ina sub orbicularis R z h. a
17 D endrophrya excelsa  G r z y b . a
18 Dentalina  sp. w
19 Epistom ina karreri R z h. w
20 G audryina coniform is  G r z y b . a
21 G audryina conversa  G r z y b . a
22 G audryina  cf. schwageri R z h . a
23 Globigerina bilobata  d ’O r  b. w
24
25

Globigerina baroeomoenesis L  e R o y w
Globigerina bulloides d ’O r  b. w

26 Globigerina cretacea  d ’O r  b. w
27 Globigerina triloba  R e u s s w
28 Globigerina triloculinoides P l u m e r w
29 Globotruncana  sp. w
30 G lobotruncana ci linneiana  d ’O r  b. w
31 G landulina bicam erata  H e r m a n n w

' 32 G landulina cylindrica  A 11 h w
33 G um belina  sp. w
34 Gyroidina  sp. w
35 H aplophragm oides a
36 H aplophragm oides alfa a
37 H aplophragm oides beta a
38 H aplophragm oides (Reussina) buloidiform ae  

G r z y b .  var. alfa
a

39 Haplophragmoides crassa R e u s s. a

40 H aplophragm ium  sp. ■ • a

41 H yperam ina dilatata  R z h . a

42 L ituola  incertus a

43 L ituola  litu iform is  B r  a d y a

44 Nodosaria pugens  R z h . w

45 Nonionidae w

46 N onion  sp. (olsoni?) w

47 N um m ulites tibia  I. et  P. - a -
48 N um m ulites  sp. ..w
49 Polim orphina com m unis  d ’O r  b. w

50
51

Psam m osphera fusca  S z u t  z e. a
R habdam m ina annulata  R z h . a

52 Rhabdam m ina  cylindrica  G l a e s n e r a I
53 R eophax dup lex  G r  z y b. var. beta a I

54 R eophax globigeriniform is C z e r ń / a |

55 R eophax pituXlifera B r a d y  var. scalaria a

56 R eophax p itu llifera  B r a d y a

57 Reophax splendida  G r z y b . a

58 Rotalidae w

59 Saccam m ina  a
60 Trocham m ina deform is  n. sp. G r  z y b. a

61 Trocham m ina drace G r z y b . a
62_
63

Trocham m ina litu iform is  B r a d y a
Trocham m inoides acervulata  G r z y b . a

64 Trocham m inoides carpenteri G r z y b . a
65 Trocham m inoides heterom orpha  G r z y b . a
66 Trocham m inoides in term edia  G r z y b . a
67 Trocham m inoides m itra ta  G r z y b . a
68 Trocham m inoides  cf. nucleolus  G r z y b . a
69 Trocham m inoides o lszew skii G r z y b . a
70 Trocham m inoides s im p lex  F r  i e d b. a
71 Trocham m inoides tenuissim a  G r z y b . a
.72 Trocham m inoides w alteri G r z y b . a
73 U virigerina pygm aea  d ’O r  b. w
74 V erneuillina (Reussella) Szajnochae  

G r z y b .
w
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FAUNA PRZEWODNIA REJONU KLĘCZAN-PISARZOWEJ

zestaw ił H. K ozikowski

L. p. F o r m a W iek

1 A m m odicus angygyrus  R s s. Eocen
(ypres)

2 „ grzybow skii C z e r ń . Paleocen)
3 „ incertus  d ’O r  b. Eocen

(ypres)
4 „ latus G r z y b . n
5 „ tenuissim us  G r z y b . Paleocen
6 ■fi0

fi■o0k

G audrina conversa  G r z yb. 11
7 Globigerina  sp. Eocen 

do kredy
8 0N „ bulloides  d ’O r  b. K reda eocen
9 0. „ cretácea  d ’O r  b. K reda

10 SFhOVł
G lobotruncana  sp. K reda

senon-apt.
11 >,—Oa

„ cf. linneiana  d ’O r b.1 K reda
senon-turon

12 <L>N C yclam m ina am plectens (acutidorsata) G r z y b . Eocen (ester)
13 H aplophragm ium  sp. II
14 N um m ulites  sp. Eocen
15 Reopha globigeriniform is  C z e r ń . Eocen
16 „ (H orm ossina) ovu lum  ( G r z y b . ) Paleocen
17 Spiroloculina occulta  G r z y b . 1»
18 Verneuillina  (Reussella szajnochae  G r z y b . K reda

m ast.-kam p.
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D endrophrya robusta  G r  iz y b. Eocen
20 H aplophragm oides sp. Ił
21 alfa 1»
22 „ beta »»
23 „ (Reussina) bulloidiform ae  

G r i z y b .  va r  alfa "
24

„ crassa R e u s s . »1

25 Proteonina com planata  F r a n k e kreda-eocen
26 Reophax p lacenta  G r z y b . eocen
27 Trocham m ina  sp. u
28 „ am plectens  G r z y b . 1»
29 „ deform is  n. sp. G r  z y  b. 11

30 „ drace G r z y b . *1

31 „ irregularis d ’O r  b. >i
32 „ litu iform is  B r a d y 11

33 f  turbinata  B r a d y
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HENRYK KOZIKOWSKI

PRZESTRZENNE ROZMIESZCZENIE PRZEWODNICH 
ZESPOŁÓAV FAUNISTYCZNYCH

O K O L I C
KLĘCZAN -  PISARZOWEJ

p ł a s z c z o w i n a  m a g u r s k a

WARSTWY MAGURSKIE
Piaskowce cienkopłytowe, średnio i gruboławico­
we oraz płytowoskorupowe z glaukonitem i ska­
leniami w niektórych ławicach.
Wkłady łupków szarozielonych, oliwkowych  
1 w Przyspągowej partii łupków — czarnych.
W spągu -
Miąższość 
700 m.

„poziom x" (w północnej części terenu), 
nieznana, jednakże znacznie ponad

WARSTWY PODMAGURSKIE
Wapniste zielonawe łupki z wkładami piaskowców  
5 cm grubości w  spągu. Ku stropowi ławice pia­
skowców dochodzą do grubości półmetrowej 
i w stropie przeważają nad łupkami. Na przejściu 
do warstw magurskich — wkładki łupków czar­
nych. Miąższość 300 — 400 m.

„EOCEN” PSTRY
1. Łupki czerwone z wkładami łupków zielonych  

i piaskowców cienkopłytowych.
2. Łupki.zielone z wkładami łupków czerwonych 

i piaskowców cienkopłytowych. Miąższość około 
450 m.

WARSTWY INOCERAMOWE

1, Łupki z piaskowcami cienkoplytowymi.
2, Piaskowce gruboławicowe.
3, Warstwy kanińskie.

Miąższość nieznana, w każdym razie ponad 
250 m.

oo

mOO

73m
>

Globigerina bulloides d’O r b.

„ triloculinoides PI u mer.

Num m ulites lucasana ( — lucasi) D e i r. 

N um m ulites  sp.

Trochammina lituiform is B r a d  y.

Reophax globigeriiniformis C z e r ń .
Ammodiscus Grzybowski C z e r n?
Caudryina conversa G r z y b .
Ammodiscus angygyrus R s s .
Reophax (Hormossinaj) ovuliim  Q ' i y t .
llaplophragmoides (Reuissina) budoidiformac G r z y b .  var alfa 
Dendrophrya robusta G r z y b .
Trochammina draca G r z y b .

Spiroloculina occulta G r z y b .
Reophax (Hormossinaj) ovulum  (C> r z y b.) 
llaplophragmoides sp., Trochammina sp.
Ammodiscus tenuissimus G r z y  b., Dcndrophya robusta G r z y b .  
Haplophragmoides beta, Haplophragmoides crassa R e u s s. 
Gaudryina conversa G r z y b . ,  Trochammina irregularis d’O r b. 
Dendrophrya robusta G r z y b . ,  Proleonina complánate F r a n k e  
Reophax (Hormosina) ovulum  ( G r z y b )
Trochammina irregularis d’O r b.
Reophax placenta  G r z y b .
Reophax (Hormosina) ovulum  (G r z y b.)
Ammodiscus incertus d’O r b.

„ tenuissimus G r z y b .
Proteonina complanata F r a n k e  
Dendrophrya robusta G r z y b .

Ammodiscus angygyrus Rs s .
Dendraphryá robusta G r z y b.
Haplophragmoides alfa

JE D N O ST K A  P O D M A G U R S K A

WARSTWY KROŚNIEŃSKIE 
(„SZARA KREDA”)

1. Łupki z piaskowcami cienkopłytowymi,
2. Piaskowce cienko—i średniopłytowe z łupkami. 

Miąższość nieznana, jednakże ponad 500 m.

WARSTWY GRYBOWSKIE
1. Czarne łupki.
2. Czarne rogowce
3. Łupki zielone z wkładami czerwonych i z kon- 

krecjami manganowymi.
4. Ławica piaskowca szarobrunatnego.

Miąższość około 380 m.

WARSTWY PODGRYBOWSKIE

1, Margle brunntnawe z pojedynczymi ławicami 
piaskowca. Wkłady czarnych łupków w  stropie 
i w spągu. . . .

2, Strefa przejściowa: margle z wkładami piasko­
wców typu wg klęczańskich.
Miąższość około 600 m.

WARSTWY KLĘCZAŃSKIE

1, Łupki szare, zielonawe i czarne z wkładami 
piaskowców krzemienistych ku N wzrost za- 
piaszczenia.

2, Łupki jw.; piaskowców jw. ponad 50% oraz 
piaskowce szare, kruche z miką.
Miąższość ponad 450 m.

OOO

OO

o
o

® -

©

A m m o d i s c u s  l a t u s  G r z y b .  Cyclammina cf. amplectens ( = acutidorsata) G r z y b .  
Haplophragmoides alfa. Dendrophrya robusta G r z y b .

Reophax pillulifera  B r a d y

Globigerina baroeomoenensis L e R o y 
Globigerina bilobata d’O r b. Globigerina bulloides d’O r b. 
Cyclammina amplectens ( aucatiaorsata) G r z y b .  
Globigerina sp., Globigerina triloba R e u s s 
Dendrophrya robusta G r z y b .

I
Reophax placenta  G r z y b .
Trochammina sp.
Trochammina turbinata  B r a d y .
Dendrophrya robusta G r z y b .
A um m uliles sp.

Dendrophrya robusta G r z y b ,  trocham m ina  (liczne formy), Rhabdammina abbysorum  M o S a r
Reophaz (Hormossina) ovulum  G r z y b .
Trochammina amplectens G r z y b .

’
Globigerina sp. Globigerina trilola  R e u s s.

Globigerina bulloides d’0  r b., Dcndrophya cf. robusta G r z y b .

Rhabdammina abyssorum  Mo  S h r s., Ammodiscus charoides P. et J.

GRUPA ZEWNĘTRZNA

WARSTWY KROŚNIEŃSKIE 

’iaskowce gruboławicowe.
’iaskowce średnio- i cienkopłytowe z łupkami. 
L,upki z piaskowcami cienkopłytowymi.
^upki z piaskowcami jw. oraz wkłady czar­
ty ch łupków.
Lupki szare.
Miąższość nieznana.

WARSTWY MENILITOWE

irunatnoczarne łupki, niekiedy z nalotami ałuno­
wymi. Kilku centymetrowe wkłady brunatnawych 
rogowców lub margli. Miąższość nieznana.

„KREDA KUROWSKA” 
WARSTWY IGOCKIE

Łupki i kilku cm. piaskowce w zwietrz el.

WARSTWY WIERZOWSKIE 

Czarne łupki.

NAJWYŻSZA CZĘŚĆ WARSTW  
CIESZYŃSKICH

Seria strzałkowa z marglami syderytowym i prze­
dzielona partią piaskowców. Miąższość nieznana.

TC
73mo>
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o
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S Z K I C  G E O L O G I C Z N Y
O K O L IC

K L Ę C Z Ą  N - P I S A R Z  O W E J
201705

20“26"35'na wsch,od Greenwich

Wilkonoszd
Tęgoborze-

JaworzePŁASZCZOWINA MAGURSKA

'Mordarkaw arstw y magurskie (ni)
piaskowce średnio i gruboławicowc i lupki szarozielone 
(z wkl. łupków czarnych w spągowej części)

w arstw y podmngurskie (pin)
lupki oliwkowoziclonc z piaskowcami cienko i średnio 
płytowymi

„Eocen” pstry (ep)
1 . czerwone lupki z piaskowcami cienkopłytowymi
2 . zielone lupki z piaskowcami cienkopłytowymi

w arstw y inoccram owe (wi)
1 . lupki z piaskowcami cienkopłytowymi
2 . piaskowce gruboławicowe
3. seria kunińska

Zawadka

Modno
isorzowaCieniowa

Dqbrowa__

ßhomraniceJEDNOSTKA PODMAGURSKA (Ropy-Pisarzowej)
Siekierczynai

w arstw y krośnieńskie =  (^szara k reda“) (wk)
1 . łupki szare z piaskowcami cienkopłytowymi
2 . piaskowce cienko i śrcdnioplytowe z łupkami szarymi 

warstwy grybow skie (g)
1. czarne lupki 3. łupki zielone z czerwonymi
2. czarne rogowce 4. piaskowiec gruboławicowy

warstwy podgrybowskic (pg)
1 . mnrglc z piaskowcami
2 . seria przejściowa

w arstw y klęczańskic (k)
1 . łupki z piaskowcami cienkopłytowymi
2 . piaskowce cienko i śrcdnioplytowe z lupkami

Marcinkowice'

¿¡broniowaKwieciszowa

Krasne Potockie Rodziostów

Naściszowa,
JanuszowaGRUPA ZEWNĘTRZNA Boguszowa>zowa

warstw y krośnieńskie (kz)
1 . piaskowce gruboławicowc
2 . piaskowce cienko i śrcdnioplytowe z łupkami szarymi
3. łupki szare z piaskowcami cienkopłytowymi
4. łupki szare z piaskowcami cienkopłytowymi i z łupkami 

czarnymi
5. łupki szare

w arstw y menilitowe (wm)
łupki brunatne, margle brunatne, rogowce brunatne 

„Kreda kurów ska^ lkk)
(w-wy wierzowskie, w-wy łgockie, w-wy cieszyńskie górne)

Trzetrzewina Biczyce

BrzeziePrzyszcm IŁęk Januszowski

Chruślice
1ÓWYSĄCZ

)iqtkowaKrasne Bicyckie

Zagórów

H. Świdziński — H. Kozikowski 
1944

H. Kozikowski 1949
H , K O Z K O W S K L  B u d o w a  geo lo g iczn a  ok o lic  K lg c /a n -P isn rz o w e j

H. Kozikowski 
1944 i 1946

złuskowanie, zluźnienie, 
odkłucie niższego rzędu

St. Sokołowski 
1931 

H. Kozikowski 
1949

H. Kozikowski 
I 1949 r

oś synklinyuskoknasunięcie
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PRZEKROJE GEOLOGICZNE 
PRZEZ O K O L IC E

KLĘCZAN-PISARZOWEJ

na mapia

CIENIAWA BRZOSTOW

SIEKIERCZYNA
PISARZOWA

PRZYSZOWA SIEKIERCZYNA PISARZOWA

S S W  SIEKIERCZYNA
PISARZOWA

PISARZOWA

PRZYSZOWA KANINA PISARZOWA

PRZYSZOWA MĘplNA

WYSOKIE MĘCINA

S DŁUGOŁĘKA WYSOKIE

MĘCINA

KRASNE POTOCKIEWOLA BRZEZIŃSKA

KŁODNA
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WOLA BRZEZIŃSKA

ROZDZIELĘWOLA MARCINKOWSKA

WOLA BRZEZIŃSKA
trzet r zew iń a KLĘCZANY

Mikrofauna

KLĘCZANY
H EN R Y K  K O Z IK O W S K I

PRZEKROJE GEOLOGICZNE
PRZEZ O K O L IC E

KLĘCZAN-PISARZOWEJ

M ikrofauna
w k .

Objaśnienia jak na mapie

trzetrzewińa BICZYCE
\KLĘCZANY

BICZYCE RDZIOSTÓW ZBYSZYCE

WIELOGŁOWYZABacZE

KWIECISZOWANASCISZOWA
JELNA

PASZYN JANUSZOWA LIBRANTOWA KLIMKÓWKA SŁOWIKÓWKA

B udow a geologiczna okolic K lęczan - Pisarzo

L ist. G c o l . ,  R iu l. nr HI. !<)■>-, r .

T ohl. V III
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/  KO N IU SZO W A

M O G ILN O

P O SA D O W A

SW IEG O C IN

ST A R A  W IE S KRUŻLOWA W Ü IN ARO W A

BRZEZ IES IO E K O W AG R Y B Ó W

B IA Ł A  N IŻ N A STRÓŻE,
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PR O FIL E  G E O L O G IC Z N E  ( I — V II)  PRZEZ ŁUSKĘ STR Ó Ż
w g. H. Ś W ID Z lS iS K lE C O  W  C Z Ę Ś C IO W E J  IN T E R P R E T A C JI 

H. K O Z IK O W S K IF .C O

Insi. Ool.,Rinl. nr 8S. IDSA r. ' v Talii. X

OBJAŚNIENIA:
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Tabl. XI

PRZEKROJE G E O LO G ICZ NE PRZEZ OKOLICE  
R O P Y — ŁO SIA

G.CHEŁM

sw ROPA  SZRLARKI

G. CHEŁM
SW ROPA

G. CHEŁM

SWS
ROPA

W A /"fr-
ŁYSA C.

ENE

O B J A Ś N I E N I A :  

P Ł A S Z C Z O W IN A  M A G U R SK A

| m | w a rs tw y  m a g u rsk ie

CZ] „e o c e n ” p s try

w a rs tw y  in o c e ra m o w e

JE D N O S T K A  P O D M A G U R S K A

| k | w a rs tw y  k ro ś n ie ń s k ie  („ sza ra  k r e d a ”) 

| g  | w a rs tw y  g ry b o w sk ie

G.ŁYSIEĆ i0SIE  G.BIELAŃSKA BIELANKA

N
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FRAGM ENTY DROBNYCH  ANTYKLIN  

IV PŁA.SZCZO WINIE MAGURSKIEJ OKOLIC KLĘCZAN-PISARZOW EJ

Rys. 2

Rys.1
w a r s tw y  ino ceram ow e

Przekrój na NE o cl P isarzow ej

„eocen"  \  w arsty  \  p s t r y  
i inoceram . x

N

300m n.p.m

p s t r y

300m n.p.m.

Przekrój przez potok p łynący  
z pom iędzy Wlk. Góry i Brzostowa



CZĘŚĆ ILUSTRACYJNA



BARDZIEJ CHARAKTERYSTYCZNE ZESPOŁY 
OTW ORNIC W ARSTW PODGRYBOW SKICH 

(34-krotne powiększenie)

FoŁ 1 R habdam m ina abyssorum  M. S a r s ,  D endrophrya robusta  G r z y b . ,  
Globigerina  sp. z w arstw  podgrybow skich z głębokości 30—40 m (wg tabl. IX).

Fot. 2. Globigerina triloba  R e u s s, Globigerina  sp., R habdam m ina abyssorum  
M. S a r s .  z w arstw  podgrybow skich z głębokości około 60 m  (wg tab l. IX).
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Foi. 2

Fot. 1
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Ba r d z i e j  c h a r a k t e r y s t y c z n e  z e s p o ł y
OTWORNIC WARSTW PODGRYBOW SKICH 

(34-krotne powiększenie)

Fot. 3 Rhabdam m ina  abyssorum  M. Ś a r s . ,  Rhabdam m ina linearis B r a d y ,  
Globigerina  sp., T rocham m ina turbinata  B r a d y  z w arstw  podgrybowskich 
z głębokości około 100 m (wg tabl. IX).

Fot. 4 R habdam m ina abyssorum  M. S a r  s., Globigerina triloba  R e u s s ,  Gtobigè- 
rina  sp., R habdam m ina linearis B r a d y ,  z w arstw  podgrybow skich z głębokości 
około 150 m  (wg tab l. IX).
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FOTOGRAFIE NIEKTÓRYCH OTWORNlC
(34-krotne powiększenie)

Fot. 5 a  i b D endrophrya robusta  G r z y b ,  z w arstw  klęczańskich.

Fot. 6  Rhabdavim ina abyssorum  M. Ś a r  s. z w arstw  kięczańskich.

Fot. 7 a, b, i c Trocham m ina  sp. z w arstw  podgrybow skich.
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Fot. 5

Fot. 7
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Fot. 6



FOTOGRAFIE NIEKTÓRYCH OTWORNIC
(34-krotne powiększenie)

Fot. 8 a i b A m m odiscus  sp. z warstw podgrybowskich.

Fot. 9 a i b Globigerina triloba  R e u s s. z warstw podgrybowskich.

Fot. 10 a, b, i c C yclam m ina am plectens (=  acutidorsata) G r z y b ,  z warstw pod­
grybowskich.
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FOTOGRAFIE NIEKTÓRYCH OTWORNIC
(34-krotne powiększenie)

Fot. 11 a, b i c Globigerina bulloid.es d‘ O r b z warstw podgrybowskich.

Fot. 12 a, b, i-c  R eophax H ormossina placenta  G r z y b ,  z warstw podgrybowskich.

Fot. 13 a, b i c Globigerina baroemoenensis  L e R o y  z warstw podgrybowskich.
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Fot. 12

Fot. 13
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Fot. 11
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W idok ze szczytu Z byrek w  k ie runku  NNE

T a b l .  XVIII

O bjaśnienie znaków:
mg — w arstw y m agurskie, pm g —• w arstw y  podm agurskie, ep — „eocen“ pstry, 
in — w arstw y inocei-amowe, linia pełna — granice w arstw , lin ia przeryw ana — 
uskok poprzeczny, lin ia  z krzyżykam i — oś antykliny, kreska, kropka — oś synkliny.

U w idacznia się w yraźna inw ersja  reliefu  oraz zaznaczanie się granic s tra ty  gra ficzno-facjalnyeh -,w m orfologii; dotyczy to  zw ła­
szcza gran icy  pom iędzy w arstw am i podm agurskim i i m agursk im i, a także zw iązku p artii leśnych z w arstw am i m agurskim i. 
P ierw szy p lan  zasłania granice m iędzy w arstw am i inoceram ow ym i a „eocenem “ pstrym .

U . KOZIKOW SKI. Budowa geologiczna okolic K lęczan — Pisarzow ej



WIDOK Z DZIAŁU ZBYRKA W KIERUNKU 
NNW

O bjaśnienie znaków : jak  na tabl. X V III.

Na podkreślenie zasługuje tu  inw ersja  reliefu, oraz zaznaczanie się granic m orfo­
logicznych pom iędzy w arstw am i m agursk im i a podm agurskim i, co widoczne jest 
w  niższym załam aniu zachodniego zbocza W ielkiej Góry. N atom iast wyższe za ła­
m anie (poniżej napisu — Jaw ora) w skazuje na większy zespół łupkow y wśród 
piaskow ców m agurskich. Tu w łaśnie po jaw iają  się w kłady  łupków  czarnych.

WIDOK Z P A R T II PODSZCZYTOW EJ ZBYR­
KA W KIERUNKU SSW

O bjaśnienie znaków:

mg — w arstw y  m agursk ie Jaw orznej (poza skartow anym  terenem ), in — w arstw y  
inoceram owe, w k — w arstw y  krośnieńskie jednostk i podm agurskiej, wg — w a r­
stw y grybowskie, lin ia ząbkow ana — nasunięcie płaszczow iny m agurskiej.
Na uw agę zasługuje zaznaczający się w  m orfologii piaskow cow y zespół w arstw  
inoceram ow ych pasm a Jabłonia.
Jednostka podm agurska w idoczna je s t w  m orfologicznym  obniżeniu (w arstw y m niej 
odporne na denudację).
N a pierw szym  p lan ie  m am y w arstw y  inoceram ow e nasunięcia płaszczowiny m a­
gursk iej. Sam a lin ia nasunięcia widoczna je s t jedynie fragm entarycznie, n a  lewo 
od dom u widocznego na pierw szym  planie.
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OSUW ISKO NA WSCHODNICH STOKACH 
ZBYRKA

O bejm uje ono jedynie pokryw ę glin iastą  i zw ietrzelinę. P ięknie zarysow uje się 
nisza osuw iskow a oraz sfalow ana pow ierzchnia jeziora. Ruch osuw iska w strzym ano 
zadrzew ieniem  p artii przyniszow ej (sad) oraz obsadzeniem  niszy krzew am i.
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